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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Lwowski e. k. wyzszy sąd krajowy na

dał kanceliście o. k. sądu obwodowego w 
Złoczowie, Platonowi M a ci e 1 iń s  k i emu ,  
posadę adjunkta kancelaryjnego przy c. k. 
sądzie obwodowym w Tarnopolu.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 10 listopada.

Zapewnienia depesz belgradzkich, 
że niepokoje w kilku okręgach serb
skich i w ogóle cały ruch rewolucyj
ny utraciły już charakter niebezpie
czny, i że w najbliższej przyszłości 
należy się spodziewać powrotu nor
malnych stosunków, w rażącej są 
sprzeczności z prywatnemi doniesie
niami do dzienników wiedeńskich i 
zagranicznych, które grzeszą widoczna 
przesadą w przeciwnym kierunku 
przedstawiając wypadki w zbyt groź- 
nem świetle. W każdym jednak razie 
te nawet organa publicystyki wie
deńskiej i peszteńskiej, które żywa 
okazywały sym patyę dla obecnego rzą
du i przez czas jakiś zaprzeczały wy
trwale doniesieniom o szerzeniu się 
ruchu zbrojnego, zmuszone sa przy
znać, że ruch ten rozlewa się dość 
szeroką falą i że wypadki w Serbii 
przybierają charakter, którego lekce
ważyć niepodobna. Pod naciskiem wy
padków, rząd belgradzki, który na 
pierwszy głos zaburzeń chwycił się 

ezzwłócznie kategorycznych i wycho- 
zących po za granice normalnej ak-

7 .  ,  • k ^ -cyi środków zaradczych, musi obecnie 
z dniem każdym rozszerzać działal
ność represyjną, jak dowodzi tego 
wczorajszy nasz telegram prywatny, 
donoszący o ogłoszeniu stanu oblęże
nia w obwodzie Banja, niemniej o 
dokonywanych na wielką skalę are
sztowaniach. Doniesienia te wszakże 
nie wyświeciły jeszcze dokładnie ten- 
dencyi, charakteru i sprężyn obecne
go rokoszu. Z jednej strony twierdzą, 
że jedynie zbytni pospiech i pewna 
bezwzględność w rozbrojeniu milicyi 
popchnęły ludność do otwartego bun
tu, z drugiej winę wypadków przypi
sują ukrytej działalności radykalnych, 
a poniekąd tym samym agitacyom, 
jakie już przy ostatnich wyborach do 
skupczyny odegrały pewną rolę. Zda
je się jednak, że na wybuch obecny 
złożyły się te obydwa czynniki. Przy 
tej sposobności należy uczynić uwa
gę, że kwestya rozbrojenia milicyi nie 
została wyprowadzoną na porządek 
dzienny dopiero przez gabinetPirocza- 
naea. Sprawa ta ciągnie się od dawna 
a idzie lu mianowicie o zwrot broni, 
którą w latach 1876 i 1877 w czasie 
ostatniej kampanii przeciw Turkom, 
rozdano ludności. Przy wykonaniu za
rządzenia co do zwrotu broni w pier
wszej zaraz chwili, w bezpośredaiem 
sąsiedztwie siedziby rządowej, okazały 
się znaczne trudności, które wzmaga
ły się w stosunku oddalenia od cen
trum rządu. Doświadczenia na Wscho
dzie wykazują, że ludność tamtejsza 
jest najdrażliwszą na punkcie prawa 
posiadania i noszenia broni, i w wal
ce o to prawo niejednokrotnie już la
ły się strumienie krwi w Serbii, Czar
nogórze, Albanii i innych okolicach.

Jakiekolwiek są jednak powody

obecnego ciężkiego przesilenia w Ser-1 
bii, zdaje się być rzeczą pew ną, że 
nie przeminie ono bez zadania orga
nizmowi młodego królestwa ran do
tkliwych. Mocarstwa europejskie __
pisze z tego powodu Fremdenblatt __
które stworzyły niepodległość Serbii 
i uznały ją jako królestwo, musza 
pragnąć tern goręcej jak najrychlej
szego zażegnania tego przesilenia, iż 
wszelka tu interweneya lub współ
działanie z którejkolwiek strony i 
w jakikolwiek sposób, mogłyby wy
wołać wypadki nieobliczonej donio
słości.

r D e l e g a c y  e.
Wiedeń, 8 listopada.

(Korespondencya Oaeety Lwowskiej).

(G) Gdy komisya budżetowa delegacji 
austryackiej na posiedzeniu wczorajszein 
przystąpiła do szczególnej dyskusyi nad dzia
łem wydatków zwyczajnych na armię lądo
wą, del. Euz. C z e r k a w s k i ,  prZy tytule 
wojskowych zakładów naukowych, wystoso
wał do ministra wojny pytanie następujące: 
Ponieważ z wyjątkiem Łobzowa, Re wiado
mo, w żadnym wojskowym zakładzie nau
kowym, ani w niższym, ani w wyższym, 
wychowańey nie mają sposobności nauczyć 
się języka polskiego, a z języków słowiań
skich prawie wyłącznie tylko czeski jest 
nauczany, przeto śmiem zapytać: czy pan 
minister wojny ma chęć i wolę zaradzić 
złemu, że wychowańey nie mogą nauczyć 
się języka polskiego, i zaprowadzić tę naukę 
tam mianowicie, gdzie tego okaże się 
potrzeba.

Minister wojny hr. By l a n d t - R h e i d t  
odpowiedział: Językiem służbowym w armii 
jest niemiecki. Mimo to wszyscy oficerowie 
są zobowiązani w pewnym czasie do tego

stopnia przyswoić sobie język swojego pułku, 
żeby z ludźmi tegoż pułku porozumiewali się 
w ich języku ojczystym. Oficerowie, którzy- 
by obowiązkowi temu w pewnym czasie nie 
uezynili zadość, są nawet od awansu wyklu
czeni. Zresztą ministerstwo wojny stara się 
uwzględniać języki już w wykształceniu kan
dydatów na oficerów i dla tego po szkołach 
kadeckich pozostawia się wychowańcom wy
bór jednego z języków krajowych, którego 
wyuczenie sie staje się potem ich obowią
zkiem. Ztąd ceż rzeczywiście zdarzyło się, 
że w szkole kadetów w Weisskirchen wię
ksza tylko część wychowańców zdecydo
wała się na język polski i że skutkiem 
tego w szkole tej postarano się o wykład w 
języku polskim. Czy w Koszycach okazała 
się podobna potrzeba, niewiadomo m i; gdy
by tak było, z pewnością i tam będzie o to 
staranie, boć to jest w interesie wojskowym 
starać się o wychowanie korpusu oficer
skiego, któryby z ludźmi swymi w sposób 
właściwy mógł się porozumiewać.

Przy tytule wojskowej służby sanitar
nej referent, del. hr. F a l k e n h a y n ,  prosi 
ministra wojny o objaśnienie co do stanu 
zdrowia w armii w latach ubiegłych, na co 
minister, hr. B y l a n d  t - R h e i d t  oświad
cza, że nie ma pod ręką niezbędnej do od
powiedzi statystyki; zapewnia jednak, że 
stan zdrowia zwolna coraz więcej się pole
psza; bo podczas gdy w latach 1868—1871 
było 5 pret. chorych, stosunek ten w latach 
1873—1878 wynosił 4%  pret., od r. 1879 
—1883 ty lko^/joprct., a zamknięcie rachun
ków z r. 1881 wykazuje nawet tylko 34/5 
pret. chorych, skutkiem czego też dodatek 
augmentaoyjny dla chorych zniżono z 10 pret. 
na 6 pret.

Na zapytanie r e f e r e n t a ,  czy mini
sterstwo wojny na wypadek orężnego star
cia mogłoby kolumnom Towarzystwa czer
wonego krzyża do transportu chorych do
dać a armii osłonę i obsługę, m i n i s t e r  
jawnie i bez ogródki wyznaje, iż personal 
służby sanitarnej w armii na wypadek woj
ny jes t zupełnie niewystarczający i że słu ■ 
żba ta wymaga reformy. Dotychczasowa or- 
ganizacya jej przyszła do skutku po tro 
skliwych dochodzeniach za współudziałem 
znakomitości pierwszorzędnych; dlatego mi-

KRONIKA PARYSKA
XI.

W d. 25 p. m., jak zwykle co ruku w 
porze jesiennej, miało iniejace wspólne pu
bliczne posiedzenia pięciu akademij pary
skich. Zwyczaj ten , przypadający w porze, 
kiedy życie stolicy zaczyna pulsować najsil
niej, kiedy polityka gwałtowne wywołuje bu
rze, kiedy rozpoczynają się wieczory towa
rzyskie i każdy po letnich wycieczkach przy 
ciepłym usiadł kominku , spraw ia, że bilety 
wejścia, na posiedzenia te udzielane, rozchwy
tywane bywają chciwie i że do prawdziwych 
należy trudności zaopatrywanie się w nie 
wczesne. Jeśli z jednej strony prawdziwy 
paryski beau monde przez zebranie się Lkie 
oddaje hołd przedstawicielom nauki i sztuki, 
to obok głównego celu w tym nacisku , są 
także i poboczne, przeważające zwłaszcza od 
czasu , kiedy płeć piękna największą część 
publiki na zebraniach tych stanowić zaczęła. 
Wraz z nią wkręciły się tutaj bowiem toa
lety przesadne i zwracające oczy, ploteczki, 
nieoszczędzające nawet łysych lub siwowło
sych n i e ś m i e r t e l y c h ,  umizgi i flirtagc, 
stanowiące konieczne zajęcie eleganckiego 
świata.

Gdybyśmy chcieli być złośliwymi, to 
stanowczo w ostatnich tych celach szukali
byśmy powodu owych licznych zeb rań , bo 
nawet, powiedziawszy właściwie, posiedzenia 
te akademij przedstawiają mniej interesu, 
aniżeli zwykłe recepcye w pałacu M a z a - 
r i n ’a. Przyznanie nagród laureatom, o któ
rych nazwiskach i z dzienników publiczność 
by się dowiedziała , jeśli nie znała ich je 
szcze pierwej, kilka mów suchych i wreszcie 
rozpraw de circonstance, w których poważni 
specyaliści, nie mając czasu na dokładne 
wyczerpanie przedm iotu, stają w konkuren-

cyi z kronikarzami i fejietonistami i w śli
zganiu się na powierzchni ogólnych a ba
nalnych frazesów idą z nimi o lepsze.

W tym roku prezydeneya dostała się 
panu H e n  z ey, uczonemu prezesowi aka
demii napisów (academie des inscriptions), i 
on też posiedzenie zagaił. W długiej mowie 
starał się scharakteryzować zbawienne sku- 

, jakie ze ścisłego złączenia się sztuki z 
. umiejętnością wynikają, i wykazywał, jakich 

T r  ^ raucJ a dokazac może na polu 
intellektualnem, na podstawie tego pięciora- 

i Kief °  a s°6darnością silnego związku. Twier- 
i | ’ . minęły te czasy, kiedy nauka z nau

ką zacięte prowadziła spory i na dowód za- 
war ego paktu zgody przytoczył zdarzenie z 
własnego życia. Dwadzieścia kilka lat temu,
opowiadał mówca, będąc w podróży, zasko-
CZ°h^u 2 l eJńym z towarzyszów swoich 
w leanej wiosce ruinelijskiej przez prawdzi
wie potopowe deszcze. Obadwaj przykucnąw
szy przy dogasających głowniach w nędznej 
lepiance, po całych dniach drżeli od zimna, 
ws uc iwali się w gwiżdżący wicher i plu- 
s ające krople, a najcięższą dolegliwość nie
zawodnie stanowiła coraz straszliwsza nuda. 
U a rozrywki więc wszczęli spór naukowo- 
krytyczno-filozoficzny i kiedy jeden brał stro- 

historycznej , drugi tymczasem 
obstawał przy literackiej i filozoficznej. Z u- 
wag, z początku obojętnych, wyłoniła się na
stępnie znaczna różnica w zdaniu , potem 
spor, a z niego kłótnia i to tak głośna, że 
przestraszony gospodarz Rumeliota wbiegł 
do swych gości i z góry powstał na nich 
temi słowy :

Co wy robicie najlepszego? Jakto — 
tak daleko od wspólnej wam ojczyzny ma
cie czoło i sumieuie kłócić się tak zawzię
cie ? — I o świętej zgodzie ją ł tak czule 
przemawiać, że dwaj dyskutujący padli sobie 
w objęcia, a na wpół dziki półwyspu bał
kańskiego mieszkaniec nie wiedział o tem 
zapewne, że w osobach ich pogodził litera
turę z historyą.

Wierzymy w to mocno, że każde wspo
mnienie, zwłaszcza dla wspominającego je 
przedstawia miłą i przyjemną stronę, chcie
libyśmy nawet zgodzić się , że przytoczona 
przez uczonego anegdota jest dowcipną; ale 
trudno pojąć, jaki był' jej cel właściwy. Ro
zmaite gałęzie wiedzy ludzkiej idą zapewne 
zgodnie nieraz jedna obok drugiej i wzaje
mnie kroki swoje w razie potrzeby wspiera
ją ; jeśli atoli jedna ma drugiej wykazać jej 
błędy, czyni to z całą surowością przedwie
cznej prawdy, chwilowej niezgody 2® wzglę
du na cel wielki się nie lęka i nie potrze
buje weale jakiegoś Rumelioty, żeby J§ ^  ra 
miona zwaśnionej chwilowo siostrzycy rzu
cał. Co zaś ów Rumeliota w opowieści uczo
nego przedstawiciela bistoryi miał znaczyć, 
to doprawdy posądzamy, że sam tego nie 
w iedział, a mówił poprostu.... Four £af '  
ler. Daleko już więcej interesującą była 
część mowy, poświęcona wspomnieniom &mar" 
łych w roku ostatnim akademików, a liczba 
ich dość znaczna, choćbyśmy nawet człon
ków korespondentów pominęli. O E d w a r 
dzie L a b o u l a y e  i J u l e s  S a n d e  a u, jako 
przedstawicielach bistoryi i belletrystyki, pu
bliczność nasza w swoim czasie była poin
formowaną, twórczość ich bowiem, hędąc o- 
gólniejszej natury, była wspólnym udziałem 
wykształconego świata. Ale milczeniem , a 
przynajmniej nieuwagą pominięto specyali- 
stów, którzy przecież śmiercią swą ważne 
szczerby w szeregach przedstawicieli powa
żnej wiedzy poczynili. Do takich na leżą : 
D e f r e m e r y ,  znakomity oryentalista i prze
dni znawca świata arabskiego, chirurg Se- 
d i l l o t  i matematyk W i k t o r  P u i s e u x .

Po odczytaniu listy laureatów, która 
zbyt długą nie była, nie do wszystkich bo
wiem konkursów stawili się ubiegający, za
brał głos p. E m i l  P e r r i n ,  obecny dyre
ktor Comidie franęaise i czytał długą rozpra
wę o portretach Molióra. Nie przeczymy, że 
rzecz to była wielce zajm ująca, tem wię
cej, że autor jej, sam dawniej przedni arty

sta-malarz i wyborny stylista, przychodził tu 
z zapasem znawstwa, jakie nie każdemu da
ne jest krytykowi. Był to jednak przedmiot 
nazbyt francuski, cudzoziemców z a ś , a nas 
szczególniej, pośrednio tylko pouczający. Po
wtarzamy n a s ,  i od Francuzów bowiem mo
glibyśmy się uczyć zapamiętałej miłości wszy
stkiego, co swoje. Któż nie wie , czem dla 
Francyi jest Mo l i e r e ,  ale nie każdy może 
wie, że z tego, co o nim napisano, wielkie 
utworzyć można biblioteki i kiedy do szezę- 
ki znakomitego komedyopisarza, złożonej w 
Musie Cluny, cisną się ustawicznie ciekawi 
Francuzi, o kwestyi na pozór nawet tak bła
hej, jak na przykład o domach, w których 
zamieszkiwał Molióre, napisano foliały. Co 
się tyczy portretów jego, dawno już wyczer
pującej bardzo pracy dokonał bibliophile Ja- 
cob (Lacroix) i wyliczył, że istnieje ich dwa
dzieścia pięć malowanych, dziewięć rytowa- 
nyeh jeszcze za życia, a po śmierci sto trzy
dzieści dziewięć portretów rytowanych i dwa
dzieścia trzy biustów, posągów lub medali. 
Które z nich są najbardziej autentyczne to 
pytanie postawił sobie Perin  i w ykazał, że 
za takie trzeba uważać dwa : jeden , podług 
autora malowany przez M i ą u a r d  i stano
wiący własność k s i ę c i a  d’A u m a l e  w jego 
zbiorach w Chantilly i drugi, przypisywany 
E d w a r d o w i  B o u r d o u ,  i będący wła
snością Comedie franęaise. Mój Boże 1 — kie
dyż my przyjdziemy do podobnej skrupula
tności w szperaniu za wszystkiem, co odnosi 
się do naszych ludzi wielkich, których nam 
przecie obficie udzieliła Opatrzność.

W dalszym ciągu sprawozdania wspo
mnimy tylko o krótkim traktacie p. D e s - 
j a r d i n s w kwestyi handlowo-ekonomicz
nej, oraz o przemówieniu p. L e s s e p s a  „o 
charakterze naukowym i cywilizacyjnym wiel
kich przedsięwzięć przemysłowych “. Znako
mity inżynier podniósł słusznie łączeńie się 
i solidaryzowanie ludów za pomocą interesu. 
Nie przeczymy, że jest to, zwłaszcza w dzi
siejszych czasach pozytywnych , potężny ey-



nisterstwo szanuje ją i mimo konieczności 
reformy nie chce zarzucać jej i przystępo
wać do eksperymentów, dopóki nie przeko
na się o ich wykonalności. Jest już w mini
sterstwie wniosek ze szczegółowym planem 
reformy, ale chyba za rok — mówi mini
ster — jeżeli wtedy będę miał jeszcze za
szczyt reprezentować tu wydział wojenny, 
będę mógł wystąpić z pozytywnemi wnio
skami, na wszelki wypadek jednak uwzglę- 
dniającemi finansową sytuacyę monarchii. 
Zapytanie pana referenta — ciągnie dalej 
m inister — było mi pożądane, bo nastręcza 
mi sposobność odeprzeć zarzuty, jakoby mi
nisterstwo wojny za mało troszczyło się o 
tę sprawę, zarzuty, pochodzące nietylko od 
dziennikarstwa, lecz nawet od osób, które 
uczestniczyły w utworzeniu dotychczasowej 
służby sanitarnej. Mojem zdaniem, autoro- 
wie organizacyi tej popełnili dwa błędy głów
ne: jedno, że zniesiono wojskowo - lekarski 
zakład naukowy, tak zwane Josephinum , któ
ry to błąd powszechnie jest uznawany i po
wszechne wzbudza ubolewanie; drugi ten, 
że ustanowiono liczbę personalu sanitarne
go ściśle wedle potrzeby czasu pokojowego, 
a to jeszcze wedle idealnej miary całkowi- 
togo pomieszczenia armii w koszarach. Ł a
two więc pojąć, że tak zorganizowana s łu 
żba sanitarna żadną miarą nie wystarcza na 
czas wojenny. Chwycono się pewnego pa- 
liatywu, przenosząc starszych chirurgów na 
etat nadzwyczajny, a uzupełniając etat zwy
czajny lekarzam i; ale na tem bynajmniej 
poprzestać nie można. M inister wtrąca tu 
kilka uwag o niedawnej próbie uprzątnięcia 
pola bitwy przy świetle elektrycznem. Uzna
jąc, że światło to meże w służbie wojennej 
odegrać ważną rolę, wyraża się bardzo sce
ptycznie o samej próbie podczas wystawy 
elektryki w Wiedniu. „Bardzo wiele jest tu 
jeszcze w trz e w ic z k a c h p o trz e b a  co naj
mniej dalszych prób, aby przekonać się o 
praktyczności; ministerstwo jednak nie spu
ści sprawy tej z oka. Wracając do zapyta
nia referenta, m inister odpowiada, że mię
dzy ministerstwem a Towarzystwem czer
wonego krzyża toczą się rokowania. M ini
sterstwo radoby poprzeć hum anitarne in- 
tencye Towarzystwa, chwilowo atoli trudno 
powiedzieć, czy będzie można dać z armii 
personal liczebnie dostateczny, skoro nawet 
liczba ta nie jest jeszcze ustanowiona.

W dalszym toku dyskusyi del. S t u r m  
zapytał, dlaczego pozycya 1,300.000 złr. na 
polepszenie żywności jest preliminowana ry
czałtem, a nie wedle szczegółów; na co mi
nister odpowiada, że jest to pozycya na po
lewkę, dawaną na śniadanie, której koszt 
nie jest w różnych okolicach tak różny, jak 
innych wiktuałów, więc też preliminowanie 
jego w jednej pozycyi jest najwłaściwsze.

Cały dział wydatków zwyczajnych u- 
chwalono wedle wniosków rządowych.

Wiedeń, 8 listopada. 
(Korrespondenoya Oaz. Lwowskiej.)

(G). Dziś także była zebrana komisya 
budżetowa delegacyi austryackiej, a przed-

wilizacyjny czynnik, a jednak, słuchając tych 
wywodów, smutno się nam czasami robiło 
na myśl, że Francya umiała kiedyś przema
wiać do świata inaczej, nietylko słowem sa
mego in te re su ...

Prawdziwym jednakże punktem od
środkowym uroczystości, prawdziwym clou de 
la fete była maleńka nowelka W i k t o r a  
C h e r b u l i e z  p. t.| TJn episode de la der- 
nidre campagne du Soudan“, Autor nazwał 
to reswmi historigue, my jednak naszej kwa- 
lifikacyi nie cofamy i erudycyi dostrzegając 
tam nie wiele, natomiast widzimy mnóstwo 
zręczności, charakterystyki, werwy i elegan- 
cyi, któremi to przymiotami ulubiony ro- 
mansopisarz zwykł zawsze celować. Artykuł 
ten nadto, dotykając sprawy, która z powo
du wypadków nad Nilem, tak dużo nieda
wno krwi napsuła Francuzom, stanowił pra
wdziwą acłualiti i pewne podejrzenia bu
dziłby w nas tylko pod jednym względem. 
C h e r b u l i e z  w romansach swych dotykał 
wszystkich prawie narodowości, a ze szcze
gółów, odnoszących się do jego życia, wiemy, 
że materyału nie studyował na gruncie, a 
wzorki zbierał tylko w Genewie z nielicz
nych widzianych tam okazów. Nie mamy 
tej etnograficznej zarozumiałości, żebyśmy 
co do kreślenia charakterów narodowych 
wchodzili w spory z autorem, ale stanow
czo utrzymujemy, że niewiele one mogą 
przedstawiać wartości, jeśli za kryteryum 
wziąć romans C h e r b u l i e z  l' Avenłure de 
Ladislat BolsJci. Autor narodowego chara
kteru polskiego nie pojął i mylnie go tam 
przedstawił. Z tego powodu i co do osta
tniej pracy, o której mówimy, mamy pewne 
wątpliwości, że źródła, jakie miał C h e r b u 
l i e z  do badania Sudanu, z konieczności 
musiały być bardzo szczupłe.

Żeby całej kroniki naszej nie wypeł
niać wyłącznie poważnemi sprawami, a za
razem żeby nie opuszczać literackiego pola, 
weźmiemy drogę pośrednią i dorzucimy słów

miotem obrad był dział nadzwyczajnych wy
datków wojskowych, którego referentem 
jest del. Euz. C z e r k a w s k i .  <

Na samym wstępie dyskusyi ogólnej 
del. D e m e l  poruszył sprawę,właściwie nie 
wiążącą się z przedmiotem obrad, któFą je 
dnak powiązać z nią umiał, wywodząc, że 
zamiar ministerstwa wojny, żeby pewnej pro
jektowanej lokalnej drodze żelaznej nadać 
trasę podyktowaną wyłącznie względami stra- 
tegicznemi, a będącą wręcz w sprzeczuości 
z celem koleji lokalnej, przedstawia się jako 
utajony nadzwyczajny wydatek wojskowy. 
Mówca obszernie rozwodzi się o sprawie; 
mówi z przyciskiem o celu wszelkiej jkolei 
lokalnej, którym jest łączyć miasta dla oży
wienia ruchu ekonomicznego, podczas gdy 
ministerstwo wojny, jak się dowiedziano od 
wysłanego na miejsce komisarza jego, chce 
obejść miasta, aby dogodzić tylko celom 
strategicznym, niemniej z przyciskiem stw ier
dza, że ministerstwo wojny chce zmienić 
nawet koncesyonowaną już i nakreśloną 
przez ministerstwo handlu trasę i usilnie 
prosi m inistra wojny, aby dał uspokajające 
oświadczenie, zwłaszcza że jest to sprawa 
zasadniczego znaczenia.

Minister wojny hr. B y l a n d t - R h e i d t  
oświadcza, że w szczegóły chwilowo nie 
może się zapuszczać, a tylko zasadniczo 
powiedzieć może, iż koncesyonowanie 
należy do ministerstwa handlu, gdy tymcza
sem ministerstwo wojny tylko życzenia wy
nurza, O zamiarze ignorowania interesów 
ekonomicznych nic ministrowi j niewiadomo, 
Ze komisarze m inisterstwa wojny wypowia
dają życzenia wojskowe, rzecz to naturalna, 
bo na to są, życzenia te jednak nie odrazu 
obowiązują.1 Zresztą żadne światłe m inister
stwo wojny nie może być za zasadniczem 
pomijaniem miast. Stanowczo też mylne 
jest twierdzenie, jakoby co do rzeczonej ko
lei tylko względy strategiczne decydowa ’ 
miały.

Del. D e m e l  raz jeszcze obszernie 
rzecz przedstawia i obstaje przy swoich 
twierdzeniach, a doznaje poparcia od del. 
E n g e r t h a ,  który wskazuje na ustawę o 
kolejach lokalnych.

Del. S ii s s przemawia za zniesieniem 
koszar Franciszka Józefa w Wiedniu w celu 
upiększenia miasta, na co minister wojny 
hr. B y l a n d t - R h e i d t  odpowiada, że 
mogłaby przyjść do skutku transakcya z mia
stem tylko wtedy, gdyby obejmowała kilka 
koszar, bo usunięcie jednych wiąże się sy
stematycznie z kwestyą bytu innych.

Del. M a t  t u s z  domaga się zwinięcia 
dwojga koszar w Pradze, nadmieniając, że 
miasto poczyniło już ministerstwu wnioski, 
świadczące o gotowości do ofiar. — M i n i 
s t e r  uznaje sprawę koszar praskich za na- 
glejszą od sprawy wiedeńskiej, ale przeczy, 
iżby miasto Praga okazywało wielką goto
wość, bo właśnie o jego wnioski rozbija się 
sprawa.

Na tem skończyła się dyskusya ogólna, 
a przystąpiono do szczegółowej, którą po
kierował referent, del. Euz C z e r k a w s k i ,  
tak, że komisya wraz z obecnymi innymi

parę o wadliwym literacko-społecznym kie
runku, jaki się tu coraz bardziej objawia. 
Mamy na myśli szczególniejszą dążność, że 
każdy, kto w danem kółku się obraca i spe- 
cyalnie je studyuje, przedstawia go z czar
nej i wadliwej strony, tak, że jeślibyśmy w 
całość pewną te pojedyńcze kółka złożyli, 
wynikający z nich obraz Francyi przedsta
wiłby się n ain. straszny, niemal okropny. 
Wiadomo, w jakich kolorach przedstawia 
burżoazyę Z o l a  i że u niego mieszczański 
poł-au-feu, zamienił się we wstrętny Pot- 
bouille. A jednak owa burżoazya ma swoje 
zalety — posiada w wysokim stopniu cnotę 
oszczędności, rządności i pracowitości, świę
tość rodzinnego ogniska szanuje, względem 
podwładnych partryarchalnością i dobrocią 
się odznacza. Prawda, że interes w niej 
często szlachetniejsze zagłusza instynkta, 
prawda, że zysk jako jedyne bóstwo nieraz 
na ołtarzu staw ia; ależ jeśli sztuka nie bę
dzie jej rozbudzać z tych poziomych instyn
któw, to czyż można będzie się dziwić, gdy 
pracą nabyte bogactwo wkrótce do brzyd
kich rynsztoków ją zepchnie? Po za osła
wionym malarzem klas średnich, nie brak 
w ostatnich czasach takichże samych m ala
rzy warstw innych. Arystokratyczne sfery 
we wstrętnych barwach maluje pani Ma r -  
te l ,  pisząca dotąd pod pseudonimem G y p  
Prawda, że w tym kierunku nie jest ona 
sama, owszem setki ultrademokratycznych 
autorów rzuciło się od dawna na klasy wyż
sze, ale ich dążności nigdy takiego wraże
nia nie robią, satyra bowiem wychodzić u 
nich może z zawiści, z silnie zaakcentowa
nych tendencyj społecznych. Pani Martel 
jest kość z kości i krew z krwi dziecięciem 
Faubourg St. Germain, ana usprawiedliwienie 
swe nie ma racyj takich jak na przykład 
Bocheforł, marguis de Luęay.

Romans jej Autour du mariage do
czekał się czterdziestu wydań, a teraz go 
p. C r e m i e u s  na scenę w G y m n a s e

członkami delegacyi z natężoną aż do końca 
ciekawością słuchała zapytań i uwag jego i 
odpowiedzi ministra, a powszechne zainte
resowanie się samym przedmiotem nie dopu
ściło zwykłych uwag ze strony zoilistyczn;e 
krytycznego przywództwa lewicy.

Nasamprzód co do pozycyi 13.000 zł. 
jako drugiej raty na uposażenie trzynastu 
rezerwowych aptek polowych zapytał r e f e 
r e n t ,  czy wydatek ten ma służyć rzeczy 
nowej, czy też tylko na uzupełnienie uposa
żenia zakładów, na które już przyzwolony 
był kredyt. — M i n i s t e r  odpowiedział, że 
to na nowe zakłady wydatek, bo owe da
wniej przyzwolone są stałe, tu zaś chodzi o 
ruchome.

Dalej zauważył r e f e r e n t ,  że w roku 
zeszłym m inister przywiązywał wielką wagę 
do skompletowania liczby sanitarnych po
ciągów kolejowych, których potrzeba było 
jeszcze dziesięciu. Ponieważ na poczet tej 
liczby rząd w roku zeszłym zażądał kredytu 
tylko na sześć, a więc pozostaje jeszcze u- 
rządzić cztery pociągi takie, przeto referent 
zapytuje, dla czego minister obecnie niczego 
na ten cel nie żąda. — M i n i s t e r  odpo
wiada, że na razie nie żąda kredytu na 
cztery nowe pociągi sanitarne, mając wielką 
pomoc ze strony zakonów rycerskich; ale za
strzega sobie wnioski o całkowite skomple
towanie pociągów tych na przyszłość.

Przy pozycyi 162.000 zł. na stopniowe 
skompletowanie zapasów ręcznej broni pal
nej , referent zap y ta ł, czy m inister obstaje 
przy tem, żeby tę kwotę przyzwolić w cało
ści, skoro przynajmniej karabiny zapasowe 
mogłyby okazać się zbytecznemi wobec za
powiedzianego prawdopodobnego zaprowa
dzenia palnej broni repetyerowej. — Cieka
wa na to pytanie odpowiedź m inistra jest 
w treści następująca: Zaprowadzenie broni 
repetyerowej ku uzbrojeniu w nią całej a r
mii, je s t w kilku państwach przedmiotem 
zastanowienia; dotychczas jednak żadne nie 
powzięło zasadniczej decyzyi. Rzecz to n a 
turalna; wobec niewielkiej bowiem różnicy 
między bronią repetyerową a odtylcową i 
wobec olbrzymiego kusztu, z jakim zapro 
wadzenie nowej broni byłoby połączone, 
każde państwo stara się jak najdłużej oszczę 
dzić sobie tego kosztu. Gdyby jednak które
kolwiek z tych państw , chociażby tylko je 
dno, chwyciło się nowej broni, mojem zda
niem wszystkie inne byłyby po prostu znie
wolone pójść za tym przykładem, a to prze
ważnie ze względów m oralnych; bo każda 
armia, walcząca b ro n ią , cieszącą się mniej- 
szem uznaniem, byłaby do pewnego stopnia 
przygnębiona na duchu, a więc z góry już 
w niekorzyści. Wobec takich okoliczności 
nie zażądałem też już niczego na skomple
towanie broni dla piechoty. Inaczej atoli ma 
się rzecz z karabinami dla konnicy. Co do 
tych, ministerstwo przywiązuje wielką wagę 
do utrzymania zapasów teraźniejszych w zu
pełności i do uzbrojenia całej konnicy w broń 
palną, skoro inne państwa w takichże usi
łowaniach swych nie ustają. Dlatego też 
zawczasu postarać się trzeba o zapas kara
binów, a to tem więcej, ile że okazuje się

wprowadził. Występuje tu świat arystokra
tyczny, świat próżniaków i bogaczy, którzy 
nie mając żadnych celów, żadnych ideałów 
przed sobą, brną w kale najwyuzdańszej i 
najwstrętniejszej rozpusty. Punktem odśrod
kowym jest niejaka P a u l e t t e ,  arystokra
tyczna dzieweczka, która w S a c r e - C o e u r  
miała się powyuczać najsprośniej szych szan- 
sonetek i będąc szczytem deprewacyi we wzglę
dzie moralnym, zewnętrznie przybiera ma
niery najwyuzdańszej kurtyzanki — Nąjza- 
wziętszy nawet przeciwnik arystokracyi fran- 
cuzkiej musi przyznać, że obrazek taki jest 
społeczną nieprawdą. Zresztą i jakaż racya 
była dla podobnej komedyi, i czyż staro 
żytne rid ndo casłigał mores może tu mieć 
swoje zastosowanie? Bynajmniej — bo na
przód nie casligał a niezawodnie p s u j e ,  a 
co najsmutniejsze dla komedyi, że obchodzić 
się ona musi bez ridendum, bo jeśli na ko
medyi tej ktoś się śmieje, to chyba taki — 
dla którego tylko gruby dowcip ma wartość, 
albo taki, który dla pewnych sfer ma nie
nawiść, gdy, że gwoli temu uczuciu je 
go czyni się zadość. Tymczasem naiwny 
cudzoziemiec wychodzi z teatru z tem prze
konaniem, że widział próbkę rzeczywistych 
obyczajów arystokracyi franeuzkiej Czyż to 
dla Francyi korzystne?

W innym zupełnie guście, ale w zasa
dzie ze szkodliwszemi może jeszcze skutka
mi pracuje wielce utalentowany autor p. V i- 
aud ,  podpisujący się P i e r r e  L o t i .  Jest 
on oficerem i talent swój poświęcił opisowi 
życia żołnierskiego, a ostatniemi czasy w 
Figaro ogłosił szereg artykułów, opisujących 
postępowanie wojsk francuzkieh w Annamie. 
Czy francuzcy żołnierza dopuszczali się tam 
takich niesłychanych okrucieństw i barba
rzyństw, jak się podoba opisywać p. Lo t i ,  
nie cheemy wierzyć, bobyśmy Francyi w o- 
góie zaprzeczyć musieli wszelkich ludzkich 
instynktów. Ale twórczość podobna, zwłaszcza 
jeśli ją  wspiera wybitny opisowy talent, ma

także konieczność uzbrojenia artyleryi for- 
tecznej w ręczną broń palną, co m inister
stwo wojny przeprowadza bez nowych kosz
tów za pomocą zapasów starej breni. Do 
przyzwolenia więc tych 162 000 zł. przy
wiązuję wielką wagę.

Przy pozycyi 744.000 zł. na cztery 
28 centymetrowe i cztery 15 centymetrowe 
działa nadbrzeżne dla Poli referent oblicza, 
że koszt wynosi tylko 741 840 z ł . ; zapytuje 
przeto, dlaczego m inister żąda więcej. — 
Minister tłómaezy się tem , że zażądana 
kwota obejmuje już koszt lafet dla czterech 
dział mniejszych, a mianowicie lafet zasto
sowanych do jak najciaśniejszej strzelnicy. 
(  Minimalschartenlafetten.)

Del. E n g e r t h  zapytuje, czy do dział 
28-centymetrowyeh nie możnaby także użyć 
stali bronzowej U chatiusa, ajwięc fabryko
wać je  w kraju; na co m i n i s t e r  odpowia
da, że próby ze stalą bronzową do dział oblę- 
żniczych powiodły się, że natom iast mało jest 
widoków, iżby jej użyć można także do naj
cięższych dział nadbrzeżnych; a chociażby 
próby i tu się powiodły, byłoby za długo 
czekać, bo zanimby poczyniono doświadcze
nia, uzbrojenie Poli w działa nadbrzeżne 
musi być w zupełności przeprowadzone.

Pod względem pozycyi 250.000 złr. na 
20 zapasowych dział oblężniezych ze stali 
bronzowej, r e f e r e n t  zapytuje ministra, czy 
uzbrojenie twierdzy przemyskiej i trydenc
kiej w działa, nie byłoby właściwsze, gdyby 
zamiast dział starszych użyto now ych, do- 
nośniejszych , skoro obrona twierdz przeciw 
dalekonośnym oblężniczym działom nieprzy
jacielskim nie może być skuteczna przy u- 
zbrojeniu twierdz w stare działa, nie tak do
nośne. — M i n i s t e r  oświadcza, że inne jest 
zadanie dział oblężniezych, inne zaś obron
nych; jego zdaniem zaś byłoby nieekonomicznie 
używać do obrony dział takich, jak oblężni- 
cze, skoro wystarczają tańsze. Niektóre eks
ponowane punkta twierdzy trzeba będzie co 
prawda uzbroić w działa z rodzaju oblężni- 
czych. Te działa , o które chodzi w niniej
szej pozycyi 250.000 złr., mają służyć tylko 
do stopniowego uzupełnienia całkiem niedo
statecznego parku oblężniczego, bo inne pań
stwa mają zapas bez porównania większy.

Przy pozycyi 15.000 złr. na mały m a
gazyn prochu w Krakowie, r e f e r e n t  zapy
tuje, czy magazyn nie stanie może w ni>- 
bezpiecznem dla miasta pobliżu; na co m i- 
n i s t e r  odpowiada, że budowa taka zawisła 
od konsensu władzy politycznej, ta zaś nie 
pozwoliłaby pewnie na wystawienie maga
zynu prochu w niebezpiecznem dla miasta 
pobliżu.

Co się tyczy pozycyi 300.000 zł. na 
ulepszenie budynków wojskowych w całej 
moiiarcbii, r e f e r e n t  zauważa, że na ten 
cel przyzwolono 2,400 000 zł. w ośmiu do
rocznych ratach po 300.000 zł., a właśnie 
na r. 1883 przypadła ostatnia ra ta ; zapytuje 
przeto, czy minister, żądając na r. 1884 ta 
kiej samej kwoty, a więe poniekąd raty 
dziewiątej, uważa ją  rzeczywiście za ostatnią. 
M i n i s t e r  poczytuje sprawę reperacyi bu
dynków za najsłabszy punkt adm inistracyi

jeszcze drugą złą stronę. Wojna zapewne jest 
jednem z największych ni szczęść ludzkości, ale 
ponieważ na ustanie jej środka dotąd nie wy
myślono, ponieważ bywają wojny, zbawienne 
przynoszące  ̂ skutki, przeto zrobiono z nich 
najwdzięczniejszy temat poezyi i sztuki. Dla 
p. Loti strona wojny bohaterska ginie zu
pełnie, a pozostaje żołnierz bandyta, zamie
niony w zwierzę — pozostają strumienie 
krwi, jatki ludzkiego mięsa, ciała poszarpa
ne i wstrętną nagością świecące, zaraźliwe 
wznoszące się z nich wyziewy, pastwa dla 
sępów i kruków Wojnę, pomiędzy innemi, 
z podobnego punktu traktuje w obrazach 
swoich W e r e s z c z  a g i n ,  ale w twórczości 
jego przebija życzenie , żeby jak najprędzej 
klęska ta mogła ustąpić. Loti wszystkie te 
okropności maluje z miłością i zajęciem, a 
ten wstrętny naturalizm tak go pociąga, że 
w czytającym budzi się przekonanie, iż au
tor wszystkie opisywane okropności gotów 
byłby popełnić dla własnej jedynie satysfak- 
cyi. W r. 1870 zabrakło Francyi obrońców, 
bo obywatele jej nie mieli wielkiej ochoty 
na kalectwo się narażać. Czyż bohaterstwo 
zrodzi się w nich pod wpływem podobnych 
talentów, jak wzmiankowany?

Rząd zamierza obecnie wprowadzić 
w wykonanie myśl, datującą jeszcze z cza
sów poprzedzających wielką rewolucyę fran 
cuską; myśl emancypacyi kobiet pod wzglę
dem intelektualnym. W tym celu założone 
zostało pierwsze lyceum dla kobiet (L yd e  
de St. Andri des arts), gdzie nauka ma bvć 
na tym samym stopniu , jak w męzkich gi- 
mnazyach. Uczennic zapisało się bardzo 
wiele, ale współcześnie i prasa na gwałt 
uderzyła. Czy francuski ten konserwatyzm, 
utrzymujący, że kobiecie niepotrzebna jest 
algebra i chemia, ma choć trochę racyi, 
niech polskie czytelniczki rozsądzą.

AER.
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wojskowej; siara się u nikąd wydatków, ale nyoi było powiedziane, że plany szkolne nia- 
pokazuje się, że suma przyzwalana w dziale ' 1 1 """*
wydatków zwyczajnych bynajmniej nie wy
starcza; dła tego też nie może nawet za-fciUcbl GZidi , LŁlOi UI3£V   -- —
pewnić, czy dodatkowa kwota w dziale wy 
datków nadzwyczajnych nie będzie jeszcze 
za mała. Co najmniej wypadnie tę kwotę 
rok w rok jeszcze uchwalać, a może i prze
nieść do działu wydatków zwyczajnych.

Do pozycyi 60.000 zł na zakupienie 
placu do musztry w Salcburgu, którą re - 
f e r e n t  tylko w wysokości 44.000zł. przy
zwolić wnosi, jak to uchwaliła także dele- 
gacya węgierska, zabiera głos del. hr O o- 
r o n i n i ,  wnosząc, aby przyzwolono całe 
60.000 zł. — M i n i s t e r  zgadza się na 
wniosek referenta — Del. hr. G l a m- Ma r -  
t i n i t z popiera wniosek Coroniniego. Del. 
G r o c h o l s k i  zwalcza wywody Clam Mur- 
tinitza. — Komisya przyjmuje wniosek re 
ferenta. ^

Do pozycyi 900.000 zł. na wybudowa
nie twierdzy krakowskiej, r e f e r e n t  zau
waża, że ponieważ cały koszt był obliczony 
na 3 miliony, a w trzech latach poprzed
nich uchwalono po 700.000 zł., czyli razem 
przyzwolono już 2,100.000 zł., przeto spo
dziewa się, że zażądana na rok przyszły 
kwota 900.000 zł' stanowi ratę ostatnią.

Uwaga ta nie wywołała dyskusyi ża
dnej, a jak powyżej wymienione, tak i 
wszystkie inne pozycye uchwalono bez 
zmiany, z jedynym wyjątkiem pozycyi na 
plac do musztry w Salcburgu, którą okrojo
no o 16.000 zł. Wedle uchwał komisyi prze
to dział nadzwyczajnych wydatków wojsko
wych czyni sumę 6,860.005 zł.

Sprawy sejmowe.
Mowa p. Wojciecha hr. Dzieduszyekiego

(Ciąg dalszy.)
I szkolni prawodawcy wiedeńscy, któ

rzy w mądrości swojej ustanowili, że każda 
szkoła ludowa powinna być zarówno przy
gotowaniem do gimnazyum, wiedzieli prze
cie że niepodobna, ażeby wszyscy obywatele 
państwa przeszli przez gimnazyum, albo przez 
szkoły realne, że podług obowiązujących u- 
staw, wszystkie uczennice szkół ludowych 
nie mają wcale przystę, u do.szkół średnich.

Ustanowili tedy szkoły wydziałowe, ja
ko ukończenie nauki dla tych, którzy’ nie 
chcą popizestac na szkole ludowej, a nie 
pójdą do szkoły średniej. Niestety, te szkoły 
wydziałowe wszędzie na jeden sposób urzą
dzone, są to znowu instytucye zgoła nieod- 
powiadające u nas żadnej praktycznej potrze
bie młodzieży męskiej. Są to tylko poprostu 
gorsze szkoły realne, są to gimnazya niższe 
pozbawione greki i łaciny, które syna kmie
cego lub rzemieślniczego wyrywają podobnie 
jak szkoła średnia z naturalnego oto
czenia, ł tem się tylko od szkół średnich 
rożmą, że me dają nadziei jakiejkolwiek 
karyery. To też nie dziw, — że szkoły wy
działowe męskie nie przyjęły się, więcej u 
nas i że tam upadają gdzie były założone. 
Żeńskie przeciwnie przyjęły się, ale dla te
go właśnie, "ponieważ dla dziewcząt gimna
zyum niedostępne. Przyszłe tedy żony uczo
nych warst społeczeństwa, chodzą pilnie z 
dobrym skutkiem do szkoły wydziałowej 
żeńskiej, cieszącej przy tem próżność córek 
Ewy tą niewinną zabawką, że mówią o so
bie iż chodzą do gimnazyum i zdają maturę. 
To też od lat kilku dają się słyszeć coraz 
głośniejsze skargi na chybione urządzenie 
szkolnictwa naszego. Zwoływaliśmy mnogie 
ankiety na to, by naszą chorobę wylewć, 
—przychodziliśmy jednak zawsze do sm utne
go przekonania, że kompetencya Sejmu na
szego pozwala nam stanowić o radach i fun
duszach szkolnych miejscowych, ale że nam 
mówić nie wolno o tem, co stanowi istotę 
i rdzeń szkolnictwa naszego.

Ale oto dziś się rzeczy zmieniły, i 
choć po części rozwiązano nam ręce, wsku
tek noweli z d. 2 maja r. b. nie wolno nam 
wprawdzie tykać się przedmiotów obowiąz
kowej nauki w pospolitej szkole ludowej ale 
możemy szczegóły nauczania urządziać v’ 
rozmaitych szkołach rozmaicie w miarę po 
trzeb miejscowych. Wolno nam stanowić 
swobodnie o istocie szkół wydziałowych, 
o ich planie nauczania. Wolno nam samym 
określić, gdzie się kończy szkoła pospolita 
ludowa, co do której nasza kompetencya jest 
jeszcze ograniczoną, a gdzie się już zaczyna 
szkoła wydziałowa, co do której mamy zu
pełnie rozwiązane ręce. Korzystajmy z tej 
wolności, póki czas, a czasu tego kres nam 
nieznany. Wierzymy i ufamy, że prąd au
tonomiczny utrzyma się stanowczo przy rzą
dzie w Austryi i ostatecznie zwycięży, ale

nam powie, co nas czeka w najbliższej 
przyszłości i czy centralizm nie opanuje 
jeszcze sytuacyi na czas dłuższy. A wiemy 
JUŻ z doświadczenia jak centralizm interpre
tuje ustawy autonomiczne, jak się nie wsty
dzi nawet zaprzeczać jutro temu, co dziś 
Sam uchwalił. W regulatywie naszym szkol-

ją być uchwalone przez Sejm i zostaną prze 
dłożone Sejmowi przez Radę szkolną krajo
wą. Każay kto po polsku rozumie, był prze
konany że to znaczy, że nam wolno będzie 
rozstrzygać o nauce w szkołach naszych. 
Nie weszliśmy jednak natychm iast w uży
wanie praw naszych i odroczyliśmy wygo
dnie sprawę do chwili dogodniejszej, a tym
czasem centralizm wytłómaczył rzecz w ten 
sposób, że Rada szkolna wprawdzie przedło
ży Sejmowi plany, ale że takich planów zgo
ła nie masz pod słońcem W roku 1867 u- 
chwaliii centraliści sami, że do Rady pań 
stwa będzie należało tylko ustanowienie o- 
gólnych zasad szkolnictwa ludowego i śre
dniego, i znowu mogło się zdawać każdemu 
co przypisywał słowom naturalne znaczenie, 
że będzie sejmom przysługiwać prawo stano
wienia i urządzania szkół odpowiednio po
trzebom rozmaitych krajów. Ale mylił się 
grubo, kto słowom właściwe dawał znacze
nie, bo w rok już potem uchwalono w Sa
dzie państwa zasady niby o szkolnictwie lu- 
dowem, ale w zasadach tych pomieszczono 
wszystko, co o prawdziwej wartości szkoły 
stanowić może. Dziś przywrócono nam no
wą uchwałą Rady państwa część praw, któ
re się nam należały. Jeżeli chcemy z nich 
naprawdę skorzystać, jeżeli nie chcemy 
aby może znowu zmarniały w zręcznych rę
kach naszych przeciwników, nie trwońmy 
czasu, nie leńmy się, poprawmy oto dziś na
sze szkolnictwo ustawą krajową, i wejdźmy 
tym samym w używanie praw naszych.

Dziś nie wolno nam wątpić, że przy
jazne ministerstwo rzecz do sankcyi przed
łoży; ale jutro może nastać rząd, który nie 
będzie dbał o nasze poparcie. Nie spodzie
wamy się tego, ale strzeżonego Bóg strzeże 
a wtedy moglibyśmy znów pozostać przez
długie lata przy niepraktycznem szkolnictwie,
a ukróconej autonomii Sejmu Skoro zaś u- 
stawę krajową stworzymy, nie wolno będzie 
zastąpić jej ustawą państwową i będziemy 
beati possidenłes, dlatego to komisya szkolna 
orzedłożyła Wysokiej Izbie ustawę o we- 
wnętrznem urządzeniu szkół, mniemając, że 
uchwała co do tej sprawy jest najnaglejszą, 
i dlatego prosi, aby każdy poseł głosował 
za tą ustawą, jeżeli tylko wierzy, że jest 
choć trochę lepszą od dawnej, choćby w 
niej dostrzegł niejedną usterkę. Bo chodzi 
tu o wyratowanie i utwierdzenie praw kraju 
naszego. A może nie trudno będzie dowieść, 
że nowa ustawa lepsza od daw nej! Rozró
żnia ona szkołę ludową wiejską i małomiej
ską od miejskiej, i tej ostatniej tylko pozo
stawia charakter szkoły przygotowującej do 
gimnazyum. Dziecko wiejskie z innem przy
gotowaniem jak miejskie przychodzi do 
szkoły ludowej, ma mniej rozbudzony umysł, 
nie posiada rozmaitych wiadomości, które 
weń wsiąkły nieświadomie prawie, wskutek 
obcowania ze starszymi, i nie mogłoby wcale 
jeszcze korzystać z lekcyj, które są zbyt 
elementarne dla jego miejskiego rówieśnika. 
Początek nauki powinien tedy być innym 
dla wiejskiego dziecka, a innym dla miej - 
skiego dziecka, podobnież i koniec nauki 
nie ten sam, bo wcale inne przezna
czenie w późniejszem ich życiu. Dlatego to 
inne zgoła szkoły ludowe pospolite chcemy 
urządzić dla wiejskiej i dla miejskiej dzia
twy. Szkoła wiejska, rozporządzająca mniej- 
szemi środkami, najczęściej przez jednego 
tylko nauczyciela prowadzona i ograniczona 
do nauki półdziennej, zostanie podzieloną 
na trzy oddziały, i łącząc wiedzę praktyczną 
z przedmiotami szkolnemi, stworzy dla kmie
cia skromną, ale zaokrągloną całość wiedzy 
elementarnej Na sześć klas podzielona i 
przez sześciu nauczycieli prowadzona szkoła 
ludowa miejska, poda bogatszą a przeważnie 
korzystniejszą wiedzę, i będzie miała cha
rakter szkoły przygotowawczej dla gimna
zyum, stosownie do wymagań miejskich ro
dziców. W przypuszczeniu jednak, iż także 
niejedno dziecko miejskie nie pójdzie nigdy 
do innej szkoły, będzie szkoła ludowa miej
ska podobnież tworzyć w całości swej zao
krąglony system elementarnej, ale już nieco 
wyższej edukacji ludowej. W tym celu plan 
nauki będzie tak rozłożony, że przygotowa 
me do szkół średnich będzie ukończone i 
klasą czwartą, klasa piąta i szósta zaś zao 

naukę dla tych dzieci miejskich 
które nie pójdą nawet do szkoły wydziało 
wej.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Rumunii do środkowo-europejskiej ligi po
kojowej, w sposób, który_ zadowolił wszyst
kie strony interesowane, została już prze
dyskutowaną, okazała się oczywiście potrze
ba wyzyskania przyjaznych konstelaeyj dla 
stanowczego uchylenia pewnych różnic za 
chodzących pomiędzy A ustiyą i Rumunią 
w kwestyi duuajowej. Ogólną podstawę dla 
takiego porozumienia, uzyskano już wpraw
dzie na mocy ustnych rokowań hr, Kalno 
kyego z Bratianem, których rezultatem było 
to przekonanie, że w kwestyi ujścia Duna
ju nietylko nic takiego nie zachodzi, coby 
mogło wywołać różnice pomiędzy Austryą 
i Rumunią, lecz że owszem oba te państwa 
łączy w tej mierze pewna wspólność inte
resów politycznych, gdyż tak gabinet ru 
muński jak i rząd wiedeński muszą starać 
się o zabezpieczenie tej ważnej drogi wo
dnej przed niebezpieczeństwem wciągnięcia 
jej w sferę działania nadciągających od wscho
du wpływów zagranicznych. Bratiano z roz
mowy swojej z hr. Kalnokym musiał wy
nieść to przeświadczenie, że aspiraeye Au- 
stro Węgier w kwestyi dunajowej mają wy
łącznie na celu zabezpieczenie wolnej żeglu
gi na Dunaju i że lojalne^ w tym względzie 
postępowanie gabinetu wiedeńskiego nie u- 
sprawiedliwia bynajmniej protestu Rumunii 
przeciw uchwałom konferencji londyńskiej. 
W celu uchylenia, zachodzących różnic i o- 
siągnięcia i w tej także kwestyi zupełnego 
porozumienia pomiędzy bezpośrednio intere- 
sowanemi stronami, to jes t Austro-W ęgrami 
i Rumunią, udał się rumuński m inister spraw 
zagranicznych do Wiednia. Jak  się dowia
dujemy, rezultat jego podroży był zadowa
lający, a tem łatwiej dał się osiągnąć, iż ga
binet wiedeński nie sprzeciwiał się bynaj
mniej żądaniu , aby Rumunia była dopusz
czoną jako równouprawniony czynnik roko
wań międzynarodowych, dotyczących ujścia 
Dunaju. Że p. Sturdza nie rozszerzył swojej 
podróży na B erlin , tem się tłómaczy, iż 
porozumienie, osiągnięte pomiędzy Niemcami
i Rumunią w kwestyi przyłączenia się rzą
du bukareszteńskiego do konserwatywnych 
interesów inaugurowanej przez Niemcy i Au- 
stryę polityki pokojowej, tak było zupełnem, 
że wszelkie dalsze ustne dyskusye zdawały 
się zupełnie zbytecznemi.“

SPRAWY ZAGRAMCME
(A u s lro -W ęg ry  i K iim unii*))

wędrowni, rozpowszechniali podobne arty
kuły i starali się wszelkiemi środkami, aże
by wywołać odpowiednie słowom czyny. Złe 
to nasienie wydało plon w powiecie zajczar- 
skim, bo m ęski ludność tego powiatu opie
ra się władzom rządowym z bronią w ręku. 
Nie mała bczba rokoszan jest dość dobrze 
zorganizowauą, podzielona na posterunki, 
posłuszne jednolitej komendzie. Generał Ni- 
kolicz rozporządza pięciu batalionami pie
choty i dwiema bateryami artyleryi, które 
to siły są wystarczające do stłumienia ro
koszu. Rząd jednak nie mógł poprzestać na 
samem stłumieniu ruchu, lecz musiał głę
biej sięgnąć, żeby ukarać głównych spraw 
ców. Trzeba więc było poskromić prasę re 
wolucyjną i dowieść agitatorom, że nie wol
no wichrzyć bezkarnie. Inny ukaz zawiesza 
ustawę o wolności stowarzyszeń i zgroma
dzeń. Pobudki i uzasadnienie takież same, 
jak przy ezasowem unieważnieniu ustawy 
prasowej. Na zgromadzeniach stronnictwa 
radykalnego zachęcano od wielu miesięcy do 
powstania, a stowarzyszenia tego stronnic
twa były ogniskami wichrzeń i planów 
przewrotu państwowego, co zresztą dla n i
kogo w kraju nie było tajemnicą. Nakoniec 
ukazem królowskim z 4 b. m. wojska w po
wiecie zajczarskim zostały postawione na 
stopie wojennej i wszyscy oficerowie, podo
ficerowie i żołnierze otrzymują żołd podwój
ny. Koszta ztąd wynikłe mają według roz
kazu królewskiego pokryć te gminy, w któ
rych wybuchł rokosz".

K R O M K A

W sprawie ostatniego pobytu rumuń
skiego m inistra spraw zagranicznych p. Stur- 
dzy w Wiedniu, piszą z Bukaresztu do Pe- 
stef Lloyda, na podstawie „wiarygodnych in- 
formacy.j“:

„Gdy przy sposobności podroży ru
muńskiego prezesa gabinetu Bratiana do 

  Wiednia i Gasteinu, kwestya przyłączenia

Gteiet* Lwowska14 i  dnia. 10 listopada 1B8S.

(P ołożen ie  w Serbii.)

Podane już wczoraj w drodze telegra
ficznej według Pol. Corr. doniesienia z Ser
bii uzupełniamy dalszemi szczegółami, któ
re się znajdują we wzmiankowanem piśmie 
w dwóch listach z Belgradu. Czytamy ta m : 
„Serbski m inister spraw zagranicznych p. 
Milan Bogicewicz rozesłał duia 3 b m. o- 
kólnik do reprezentantów Serbii za granicą, 
w którym zawiadamia ich o rozruchach w 
powiecie zajczarskim i środkach przez rząd 
przedsięwziętych, w celu stłumienia rokoszu. 
Aresztowanie przewódców stronnictwa rady
kalnego nastąpiło w skutek natarczywej re- 
kwizyeyi komisarza królewskiego, generała 
Nikolicza, ponieważ śledztwo wykryło, że 
rokosz w powiecie zajczarskim był w związ
ku z centralnym komitetem radykalnym w 
Belgradzie. Mówią, że znaleziono listy komi
tetu centralnego do komitetów lokalnych na 
prowincyi, świadczące, że stronnictwo rady
kalne dążyło do gwałtownego oporu w ca
łym kraju. Wiadomość o uwięzieniu Paszica 
musi być dopiero sprawdzoną, gdy^ dotych
czas nie ujęto go i wysłano listy gończe. 
Skonstatowano, że w skutek terroryzmu wy
wieranego przez stronnictwo, mógł r°aosz 
przybrać szersze rozmiary, lecz cios szybko 
temu ruchowi zadany uprawnia obecnie do 
nadziei, iż zostanie całkowicie i rychło stłu
miony. Przypuszczenie to jest tem prawdo
podobniejsze, że rokoszanie po starciu z si
ła zbrojna z Niszu wysłaną, wystąpm z pro - 
pozycyą, poddania się. Gdyby nie Prz^ , 0 
do tego, generał Nikolicz kazałby natych
miast uderzyć na upornych.

U rzędow y dz ienn ik  Srbske Nomne o- 
g ło s ił k ilka now ych ukazów , U óre  wywo a- 
n e  zosta ły  w yjątkow em i stosunkam i p K* 
cem i w pew nej części k ra ju . Jed en  z , 
m oże n a jw ażn ie jszy , zaw iesza n a  P 
czas k onsty tucy jną  ustaw ę prasow ą. ,
dniony je s t  n a s tę p n ie , .S io r s im j■ » #
że część prasy u ż y w a n ą  jest za srode
rozpowszechnienia pomiędzy ludem z sad 
dezorganizacyi, które są sprzeczne z porząd
kiem i jednością państwową, jakoteź w celu 
propagandy, dążącej do podkopania władz 
państwowych i nakłaniania do nieposłuszeń
stwa ustawom krajowym, tudzież w celu za
bierania głosu przeciw rozpori ądzeniom pu
blicznym i powadze w ładz, gdyśmy dalej 
zważyli, że to nadużycie groziło publieznem 
niebezpieczeństwem krajowi, uznaliśmy na 
wniosek naszej rady ministrów za potrzebne..." 
i t. d. Że uzasadnienie powyższe jest uspra
wiedliwione, dowodzi ruch w powiecie zaj
czarskim „który wywołany został przez or
gan radykalny Samouprava. W swoim 
czasie donosiliśmy o tych artykułach, któ
re wzywały ludność bezpośrt dnio do re- 
wolucyi i do walki z bronią w ręku. 
Liczne komitety stronnictwa, jakoteż agenci

=» JW. Wiceprezydent Namiestni
ctwa, p. Herman Loebl, powrócił wczoraj wie
czorem z Wiednia do Lwowa.

— Hr. Karol Załuski , nowomiaao- 
wany o. k. poseł przy dworach chińskim, ja
pońskim i siamskim, który w lipon b. r. na 
Nowy Jork i San Francisoo udał się do Jeddo, 
aby władcy Japońskiemu wręczyć swoje listy 
uwierzytelniające, jak donosi dziennik chiński 
Szenpao, oczekiwany jest w tym miesiącu w 
Szanghaju, następnie uda się do Pekinu, a z 
wiosną do Bangkoku, stolicy królestwa Siamu, 
poczem na stałą rezydencję powróci do Jeddo.

— Dodatkowe zebranie kontrolne
urlopników i rezerwistów odbędzie się w kan- 
celaryi c. k. komendy uzupełniającej 30 pułku 
piechoty na cytadeli, w dniaeh 15 i 16 listo
pada b. r. o godzinie 9 rano. Na zebranie to 
stawić się ma każdy urlopnik i rezerwista, a 
więc i rezerwista zapasowy, który przy tego
rocznej głównej kon.roli z jakiegokolwiek bądź 
powodu udziału nie wziął.

— Jazda po Zamku. Odnośnie do po
przedniego obwieszczenia w tym przedmiocie 
podaje Magistrat tutejszy do powszechnej wia
domości, że jazda spacerowa powozami na plan
tacjach góry Franciszka Józefa (Wysokiego 
Zamku), drogą powołanem obwieszczeniem okre
śloną, dozwala się jedynie w kierunku od bra
my tryumfalnej prosto stroną północną, po przed 
dom strażnika, a następnie stroną południową 
napowrót ku bramie tryumfalnej, zawsze lewą 
stroną drogi, w około góry, na której kopiec 
Unii wzniesiono.

— Z Koła literackiego. Na wczoraj- 
szem walnem zebraniu Koła literackiego, wy
brani zostali: na prezesa dr. Roman Piłat, 
członek akademii umiejętności i profesor uni
wersytetu; na wiceprezesa dr. Al. Janowicz, 
adwokat krajowy i profesor uniwersytetu; na 
sekretarza Wład. Bełza, skryptor biblioteki Os
solińskich ; na członków wydziału pp Boi. Ba
ranowski, Karol Młodnicki, Romuald Starkel 
i Wład. Schmidt. Poczem nastąpił wybór no
wych członków przez balotowanie.

— Dr. Wenanty Piasecki, znany
specjalista hydropata i b. prezes tutejszego 
towarzystwa hydropatów, powrócił z Zakopa
nego do Lwowa i jak lat poprzednich przyj
mować będzie przez całą zimę chorych, celem 
metodycznego wodoleczenia w zakładzie’kąpie
lowym „Dyai.y". Godziny erdynacyjne od 5 do 
6 wieczorem.

. W Kołomyi dnia 17 b. m. wie
czór odbędzie się w sali kasyna koncert przy
udziale pani Dusiree Artót, pana Maryana Pa- 
dilla, śpiewaków, oraz p. Schoelinga, pianisty, 
o bardzo urozmiiconym programie, w który 
wchodzą utwory Chopina, Webera, Haendla, 
Liszta i t. d. Biletów dostać można w miej
scowej księgarni p. Michty, a wieczorem, w 
dzień koncertu, przy kasie.

=■ N a ostre. Morecki Chaskel, o któ
rym donieśliśmy, że w bójce został przez Chaskla 
Ditnika w pierś ugodzony nożem, zmarł tej 
nocy. Wypadek ten nie oddziałał snać odstra
szająco na burzliwe umysły, gdyż wczoraj zno
wu wydarzyło się, że terminator szewski, Jan 
Bobek, został przez drugiego terminatora tegoż 
samego warstitu pana Ludwika Bonerta, ulica 
Arsenalska 1 2, nożem pchnięty. Młodego prze
stępcę oddano do sądu.

* Zapiski policyjne. Skradziono Ma
gdalenie Słysz z pomieszkania kwotę 213 zł.,



a p. Sz. W. z wozu nowy płaszcz z szarego 
sukna, podbity białymi barankami. Przy
aresztowano Lejbę Schlimpera ze skradzioną, 
bundą, Grzegorza Chomę ze skradzioną zimową 
chustką, a Julię Borkowską, służącą, ze skra
dzioną jej służbodawczyni kwotą 60 zł. Skra
dziono panu Teodorowi Bednarskiemu z pomie
szkania złoty zegarek damski wartości 40 zł. 
Sprawcę przyaresztowano w os bie Zygmunta 
Iwanowicza. — Pani P. S. zgubiła złotą bran
soletę łańcuszkowej roboty z medalionem z wi
zerunkiem Matki Boskiej ; a pan J. R. port
monetkę z kwotą 29 zł. — Przyaresztowano 
Maryę Hyrak ze skradzionemi dziesięciu sznur
kami korali. — Krowę czerwoną z białemi 
płatkami, błąkającą się po ulicach miasta, od
dano do komisaryatu dzielnicy I.

* M orderstw o  z  zem sty  i sam o 
bó jstw o . Dziś o południu Maryan Morawetz, 
podoficer rachunkowy z 3 kadry obrony krajo
wej pułku ułanów w Samborze, zjawił się 
w pomieszkaniu dawnego rotmistrza swego 
Alojzego Eiperta (ulica Zborowska 1. 9) i w 
zamiarze morderczym strzelił do niego z re
wolweru, raniąc go ciężko, poczem drugim wy
strzałem odebrał sobie życie. Powodem tej zbro
dni była chęć zemsty za toj, że major Eipert 
dał Morawetzowi niekorzystne świadectwo, 
w skutek którego tenże przenosząc się do 
obrony krajowej, nie otrzymał posady przy 
manipulacyi, o którą się ubiegał. Dla spełnie
nia tej zbrodni Morawetz dezerterował z Sam
bora i umyślnie przybył do Lwowa.

f  Zmarli w ostatnich dniach: w Rzy
mie komandor Moroni, przyjaciel serdeczny pa
pieża Grzegorza XVI, przeżywszy lat 82; w 
Berlinie król. pruski wielki podkomorzy Wil
helm Fr hr. Redern, kanclerz orderu Orła 
czarnego, generał kawaleryi i dziedziczny czło
nek pruskiej Izby panów, przeżywszy lat 81.

— D om  Westalek w Rzymie. Tele
gram z Rzymu donosi, że na Forum odkopano 
oprócz szczątek atrium świątyni Westy, także 
gmachy mieszkalne Westalek, oraz kolumny z 
nazwiskami tych ostatnich, podobne do tych, 
które odkryto już w piętnastem i szesnastem 
stuleciu. Archeolog Roiolfo Lanciani donosi o 
tych zabytkach czasopismu Athenaeum . „Z pra
wdziwą przyjemnością podaję do wiadomości 
waszej, żeśmy właśnie przestąpili progi słyn
nego owego, tajemniczego domu, w którym pa- 
trycyuszowskie dziewice nieposzlakowanego po
chodzenia i nieposzlakowanej czystości a wdzię 
oznej postaci, przez wieki pełniły święte obo
wiązki kapłanek. Dom Westalek jest to czwo
roboczny kompleks budynków, zwrócony od za
chodu do Via-Nowa, od północy do świątyni 
Westy, a od wschodu do portyku Margaritaria 
i Via Sacra. Tylko południowego frontu jego 
nie można było na razie ściśle oznaczyć. Gmach 
ten zawiera sklepy i komnaty o rozmaitych 
rozmiarach, które wszystkie mają wyjście na 
obszerny dziedziniec znanej Atria Westae sta- 
starożytnych autorów. W podwórzu tern, na 
cześć arcykapłanek, tak zwanych Yestales 
Maximae, wzniosły mnóstwo posągów, różne 
dostojne osoby, które za orędownictwem o- 
wych arcykapłanek doznały łaski bogów i 
ziszczenia się ich zamysłów. Dwanaście pie
destałów z pod owych posągów znaleziono 
już w roku 1497, zaś dwa dalsze w ro
ku 1549. Właśuie odkopaliśmy w jednym z 
zakątków atrium dolną część posągu kobiecego, 
którego szerokość dokładnie się zgadza z szero
kością piedestału, przechowywanego w Palatin- 
Statium“.

— Książę Aumale tak oiężko zacho
rował, że stan jego wzbudza obawy.

— Najstarszy kapłan w Austryi.
Donosiliśmy, iż dnia 27 października ksiądz 
Donato Malossini, w Pranzo pod Trydentem, 
obchodził setną pierwszą rocznicę swoich uro
dzin. Obecnie czytamy w dziennikach tryden- 
okioh, że sędziwy jubilat, opróoz licznych gra- 
tulacyj pisemnych i telegraficznych w ten dzień, 
dostąpił tego zaszczytu, iż bawiący w Arco 
Najd. Arcyks. Albrecht, oraz Najd. Arcyks. Gizella 
z dwojgiem swoich dzieci złożyli mu osobiście 
gratulaoye i prawie kwadrans cały bawili w 
jego domu. Najd. Arcyks. szczegółowo wywiady- 
wałsię o tryb życia 101-letniego staruszka i wy- 
ohylił kielich za jego zdrowie.

— W instytucie Maryjskim w War
szawie, który niedawno był widownią areszto
wań z powodu wykrytych agitacyj uihilisty- 
cznycb, według depeszy prywatnej D. Ztg. 
dnia 8 b. m. wybuchł pożar, który wnet przy
brał takie rozmiary, iż pochłonął większą częśó 
gmachu oraz całe jego urządzenie. Podejrzenie 
o sprawstwo pożaru pada na nihilistów, którzy 
jakoby chcieli tym sposobem zatrzeć wsżelkie 
ślady po sobie w instytucie. Dzisiejsze dzien
niki warszawskie (z 8 b. m ) nic jeszcze nie 
donoszą o tym pożarze

— S a n sk ry c is tk a . W Oksfordzie bawi 
obecnie jako gość profesora Mullera poetka 
sanskrycistka Ramabhai z Indyj Wschodnich. 
Pierwsza to zapewne uczona brahmauka, która 
podjęła daleką podróż do Europy. Ramabhai 
pochodzi ze starej wedajskiej rodziny Sandilya. 
Wszyscy, którzy mieli sposobność z nią mówić, 
podziwiają jej nadzwyczajną pamięć, oraz zna
komitą znajomość .sanskrytu, w którym na za
wołanie tworzy wiersze w najtrudniejszych for
mach.

— D ra m a t m iło śn y . z Pragi donosi 
telegram, że na grobli kolejowej pod Dejwicami, 
nieopodal Pragi, przedwczoraj rano sierżant 72 
pułku pieszego, Marcin Uher, niebezpiecznie 
zranił trzema strzałami z rewolweru kochankę 
swoją, piętnastoletnią szwaczkę Annę Beczą a 
równę, a następnie sam się zastrzelił.

— P o d ra b ia n e  w eksle  na sumę 9.000 
zł. przychwycono w peszteńskim banku eskon- 
towym i wekslowym. Sprawca fałszerstwa, kon- 
tuarzysta Filip Jeruzalem, umknął Ojciec jego 
oświadczył się z gotowością zapłacenia powyż
szej sumy.

B an d y ty zm  w iosk i znowu zuchwale 
podnosi głowę. Według doniesienia dzienników 
włoskich, zeszłej soboty banda, złożona z 12 
opryszków, w niewielkiej jakoby odległości od 
Rzymu, napadła w drodze księcia Castelmonte 
i jako jeńca uprowadziła go z sobą! Ludność 
jest mocno zgorszona tym wypadkiem i odgraża 
się prefektowi. Minister spraw wewnętrznych 
wysłał wojsko, a minister marynarki dwa okręty 
wojenne z Genui, celem poskromienia huitaj- 
stwa.

PrzecŁatlzKi po W ystawie w M c i .
(Ciąg dalszy).

Oto, naprzód, wspomniany już przeze- 
mnie na wstępie, spory gmach w stylu od
rodzenia, bogato ozdobiony na zewnątrz a 
noszący napis : Wesen-Hotel. Po raz to pier
wszy przyszła myśl urządzenia pośród kra 
jowej wystawy zbiorowego okazu oberży, czy 
hoteli tutejszych, słynnych z komfortu i wy 
gody, myśl o tyle bardziej jeszcze słuszniej
sza, iż zawód hotelników powszechnie i 
z zamiłowaniem piastowany jest przez Szwaj
carów, nietylko w kraju własnym, obfitują
cym w tego rodzaju przybytki, ale i zagra
nicą, przedewszystkiem we Włoszech. Codo 
Szwajcaryi samej, nie wspominając już o 
miejscowościach, uczęszczanych przez tury
stów, o punktach przednich, jak Zurych, 
Genewa, Bern z Oberlandem, Luzerna z je 
ziorem 4 kantonów i t. p. — przyznać trze
ba, iż nie ma drobnego i nieznacznego mia
steczka, nie ma wsi n aw e t, w którejby nie 
wznosiło się kilka porządnych, względnie 
wspaniałych nawet hoteli, mogących śmiało 
zaimponować wszystkim pierwszorzędnym 
zajazdom Lwowa lub Krakowa. Owoż Hotel- 
Wesen służyć ma jako model , czy norma 
postęnu hotelowego porządku i komfortu. Na 
ścianie głównej przedsionka wypisane są 
nazwiska wszystkieh hotelników, czy oberży
stów Szwajcaryi, należących do wspólnego 
stowarzyszenia, zawiązanego w celu dostar
czania wygód podróżnym i ulżenia ich kie 
szeni... Wszystko tu tchnie przedziwną czy
stością, ładem , zbytkiem naw et; wszystko, 
począwszy od podłogi, to marmurem, to ka 
mieniem lśniącym, to mozajką asfaltową, to 
posadzką, krytej aż do sufitów, których’ cie
kawa fryza, malowana al fresco, przedstawia 
podróż z XVI w., wedle listów słynnego 
Erazma z Rotterdamu. Każda scena podróży 
tej opatrzona jest tekstem niemieckim, a 
niemało poucza i bawi. Jest tu też przed
stawione przybycie Gottarda w stuleciu mi 
nionem, w krześle przenośnem, i wycieczka 
Benvenuta Cellini do jeziora Wallenstadt, 
wedle jego pamiętników. W okół głównej 
rotundy, podzielonej na sekeye, przedstawia
jące pojedyncze części składowe hotelu, po
cząwszy od salonów gościnnych, sal do czy
tania, palenia, izb sypialnych, sali jadalnej, 
aż do kuchni i piwnicy, ukazane są w wy- 
pukłorzeźbach wzory najsłynniejszych szwaj
carskich hoteli w Luzernie, Dayos i gdzie
indziej. Nie brakuje tu niczego: ni udosko
nalonych dzwonków elektrycznych, ni wind, 
wznoszących w górę bez trudu i ludzi i ku
fry i jedzenie lub napoje, ni nowych przy
rządów , wprowadzających do pojedynczych 
pokojów hotelu, na żądanie podróżnych, po
ranną kawę lub wieezorną herbatę, a mają
cych w części zastąpić nie zawsze skwapli
wą i chętną ludzką usługę, ni przepysznych 
łazienek. Braknie tylko jednej rzeczy, a 
niezmiernie praktycznej , to środka dora
źnego dostarczenia pieniędzy t y m, którzy 
ich nie m ają, dla opłacenia tych wszyst
kich wygód i zbytków. Za to księgi do za
pisywania wydatków i luźne karty rachun
kowe , przygotowane dla podróżnych, ja 
śnieją w wielkiej obfitości 1 .. Już w b u j
nej wyobraźni w idzę, jak mi wnoszą
na tacy taką grubo obciążoną notę; toż, a- 
by uniknąć niemiłego dla siebie i czytelni
ka widoku, pierzcham z nim co rychlej i 
skierowuję go ku wdzięcznej bardzo budo
wie, stylu ogroduiczo-wiejskiego, o skromnej 
wieżycy i ścianach okrytych dębową korą, 
a mieszczącej w sobie okazy górnictwa, wy
robów ściśle alpejskich z drzewa i kory, 
grupy zwierząt i ptactwa ze sfer górskich, 
świetne bryły kryształów, węgla i kamieni 
tutejszych, stroje g ó ra li, widoki niektóre, 
malowane bez talentu, lecz z pewną wierno
ścią, wreszcie, smutne szczątki ubioru ofiar 
wycieczek, opłaconych śmiercią.... Wszystko 
to z wielkim urządzone smakiem, a własno

ścią jest Alpejskiego Klubu, jednego z naj
popularniejszych stowarzyszeń w Szwajcaryi. 
Założone w 1863 r. przez dr. Simmlera w 
Bernie i liczące zrazu zaledwie 35 członków, 
obecnie, po dwóch lat dziesiątkach dzieli się 
już na 28 sekcyj, złożonych z 25C0 ludzi, 
zaprząta się wzuoszeniem wciąż nowych 
przytulisk w górach, losem i płacą przewo 
dnikow, kreśli karty topograficzne i panora
my Alp, organizuje muzea i zbiory, na wzór 
obecnego na wystawie i wydaje wreszcie ro
cznik swój, pismo poważne i ciekawe, illu- 
strowane, t w orzące jroeznie tom spory od 5 do 
6 set stronnic. Patrząc na działalność jego 
i ogólne patryotyezne poparcie, jakiego do
znaje ze strony kraju, przenoszę się mimo- 
woli myślą do naszego Tatrzańskiego towarzy
stwa, życząc mu podobnego powodzenia i 
sympatyi.

Lecz żt to nie czas na wycieczki w 
góry, coraz bardziej siwiejące śniegami, 
uprowadzam ztąd czytelnika do innego pa
wilonu parku, który gromadzi w sobie skar
by tutejszej c e r a m i k i ,  a powierzchowno
ścią swą wabi oko ciekawych, Jest to bu
dowa nie wielka, lecz oryginalna, sama przez 
się stanowiąca okaz i retelamę społem, bo 
złożona z różnokolorowej, barwnej majoliki, 
czyli emaliowanej terracoty. Wnętrze przed
stawia naprzód rodzaj przedsionku czy atrium 
rzymskiego, zdobnego w kolumny udające 
marmur. W okół niego, w skrzydłach gm a
chu, ustawione są mniejsze i większe wyro
by ceramiczne, zwracające dziś na siebie 
powszechną smakownego świata uwagę. 
W istocie śliczne są i gustowne baidzo, 
a pochodzą przeważnie z fabryki w Thou- 
ne, Heimburgu i Nyon. Uderzają szcze
gólnie oko, łechcą zmysł estetyczny wspa
niałe urny i misy dekoracyjne z fajansu, ozdo
bione rzuconemi na nie, niby od niechcenia, 
wiązankami wypukłych kwiatów. Prawdzi
wą pokusę znów stanowią drobne cacka, po
dobnież nastrojone, jak filiżanki, popielniczki 
i t. p. o cenie stosunkowo niezmiernie niz- 
kiej, a mogące stanowić prawdziwą ozdobę 
salonu. Gałąź ta sztuki nie dawna w Szwaj
caryi, bo datująca się zaledwo od końca zeszłe
go stulecia, poczyniła znakomite postępy, i 
zdradza sm ak, po większej części obcy tu
tejszym innego rodzaju wyrobom. Znacznie 
już dawniejszą tu jest produkeya fajansowych 
pieców, których wielce ozdobne i praktyczne 
wzory przedstawia obecna wystawa. Fabry
kowano je w 16, 17 i 18 wiekach, a pod 
względem doskonałości wyrobu, wykończe
nia i piękności ozdób, zajmowały one pier
wszorzędne miejsce, pośród podobnych pro- 
dukeyj świata. Najstarożytniejsze z nich, 
zwykle o ciemnozielonej emalii, przedstawia
ją ozdoby wypukłe, w czystym stylu odro
dzenia, a w obfitości niezmiernej. Później 
zastąpiono kolor zielony białym, a wypukłe 
ornamenta, malowanemi tarczami o berbacb, 
godłach, symbolicznych znamionach, zdra
dzającemu nieraz niepospolity smak i talent 
rysunku. Można widzieć mnogie ukazy szwaj
carskich fajansowych pieców, z różnych 
epok, w przemysłowych muzeach Paryża, 
Londynu, Berlina, Wiednia, Monachium i 
Norymbergii. Stolicą główną wyrobów tych 
było niedalekie od Zurychu, piękne mia
steczko Winterthour, które w XVII stuleciu 
liczyło całą korporacyę poświęconą temu fa
chowi. Zaniedbany przez czas jakiś, w wie
ku bieżącym, a przynajmniej wyzuty z cech 
artystycznych, obecnie wznosić się on i dźwi
gać poczyna w dawnej siedzibie swej, oraz 
w Bernie i Zurychu, słynącym też, wraz z 
Genewą, z dobrych i pięknych porcelano
wych wyrobów. W Szafhuzie i kantonie Ba- 
zylejskim fabrykują znów przednie naczynia 
kuchenne z gliny czerwonej, krytej bruna
tną emalią. Wystawa obecna, w szczególno
ści zaś zwiedzany przez nas w tej chwili 
pawilon, przedstawia wszystkie te rozliczne
go rodzaju i wartości okazy. Nie wdając się 
w szczegóły, któreby nas zbyt długo tu za
trzymać mogły, a może i na zbyteczny na
razić wydatek, opuśćmy już dział ceramiki, 
a przebieżmy resztę parku, kędy mnóstwo 
jeszcze drobnych jaśnieje budynków, altan,
kiosków. Zatrzymywać się wszakże przy nich
i w nich nie będziemy: drobne w rozmia
rach swych, otwarte na ścięźaj, na pierwszy 
rzut oka zdradzające zawarte i wystawione 
we wnętrzu swein skarby. Oto, najprzód, po
mimo świeżości powietrza i woni kwiatów, 
uderzający w przechodzie ostrym, acz nie- 
wstrętnym zapachem, kiosk czy pawilon ory- 
ginaluy, urzeczywistniający pewną znaną 
bajkę Fenelona, w której góry i domy zbu
dowane są z rzeczy smaeznych ku jedzeniu. 
Osobliwego rodzaju architekci B e r n a s c o -  
ni  z Mendrisio, C a r m i n e  z Bellinzony 
wznieśli gmach cały o grubych kolumnach 
i 3 metrach wysokości z olbrzymich kiełbas, 
salcesonów czy t. zw. salami... Czy biedne 
nierogate zwierzę, dostarczające pożywnej 
strawy, mogło się dotychczas pochlubić, że 
służy też, po przymusowym zgonie, za bu 
downiczy materyał... Następnie, mijamy 
ozdobną altanę, zapełnioną puszkami ze 
sztucznem zgęszczonem mlekiem i mąką, ze 
słynnej fabryki N e s 11 e w Cham ; dalej 
wystawy rozliczne innego mleczywa — „mle

ka „st a rc  ó w “, wedle orzeczenia Mędrca — 
vulgo w i n a  z rozlicznych kantonów; wy
stawę pszczelniczą i płynnego miodu, w tak 
pospolitem użyciu będącego w Szwajcaryi, a 
oznaczoną napisem francuskim o akcencie i 
pisowni iście federalnej: B a y i l l o n  p u r  
1 a p e i 11 e (Pavillon pour 1’abeille); wreszcie 
wystawę fotograficzną i chemicznych pro
duktów, o których zbyt mało mam do po
wiedzenia, a to z i ej prostej przyczyny, że 
nie będąc specyalistą, ani ocenić ich ani 
wyjaśnić nie umiem. Pomiędzy innemi, zwró
ciły uwagę moją okazy rozlicznych kolorów 
dziegciu, dostarczone przez 8 różnych Bazy- 
lejskich domów, a uderzyły nazwy takie, np. 
ja k : Anthraquinonmonosulfonate de soude, albo 
Paranitrodiamidotriphenylmethan, albo jeszcze: 
Diphenylaminozometobenzosulfonate i wiele 
innych podobnie dźwięcznych i łatwych. I 
proszęź tu rozprawiać o zasłudze i wartości 
takich preparatów. Co do mnie, raczej, w 
imieniu chemii, przepraszam uwagą czytel
nika, a oko i rękę zeeera

(Dokończenie nastąpi).
A. B u k ....

OSTATIIA POCZTA
Na j d .  C e s a r z e w i c z o s t w o  powra

cają dzisiaj z Berlina do Wiednia. Po kró
tkim pobycie w Wiedniu, udadzą się do La- 
xenburgu, gdzie mają zabawić do stycznia.

W wielkiej sali ceremonialnej zamku 
cesarskiego odbył się przedwczoraj o b i a d  
na 83 nakryć. Po prawej stronie Najj. Pana 
zajęli miejsca: ks. kardynał Haynald, hr. 
Kalnoky, hr. Taaffe, hr. Mikołaj Banffy, ge
nerał Latour, baron Orczy, hr. S zapary; po 
lewej: ks. Konstanty C z a r t o r y s k i ,  Ko- 
loman Tisza, hr. Zichy, hr. Andrassy, gene
rał Rossbacher, hr. Hohenwart i Wilhelm 
Toth. Z polskich delegatów otrzymali zapro
szenie pp. JE . dr. S m o l k a ,  C z a j k o w 
ski ,  J a w o r s k i  i H a u s n e r .

Dzisiaj obie d e l e g a c y e  z b i e r a j ą  
s i ę  n a  p e ł n e  p o s i e d z e n i a .  Według 
Budap. Gorr. w delcgaeyi węgierskiej wśród 
obrad nad budżetem wojennym wywiążą się 
dłuższe ogólne rozprawy, gdyż kilku delega
tów zamierza umotywować obszernie swoje 
wota. Niemniej kwestya, czy wspólny m ini
ster skarbu ma przedłożyć delegacyom zam
knięcie raehunków o budżecie adm inistra
cyjnym Bośnii i Hercegowiny, wywoła pra
wdopodobnie ożywioną dyskusyę, licznych  
bowiem delegatów nie zadowoliło bynajmniej 
oświadczenie złożone w tej mierze przez p. 
ministra skarbu w komisyi czterech.

Fremdenblatt zamieszcza następijący ar
tykuł : „Pod tytułem „Quid nunc“ ogłosił 
baron H e l f e r t  s e r y ę  a r t y k u ł ó w ,  w 
których rozwija nowy prawnopaństwowy sy
stem dla spraw kroackich i południowo-sło- 
wiańskich. O ile z wielu przedstawionych 
tutaj idei, da się wysnuć pewna zasada po
winni być południowi Słowianie połączeni 
w jeduość federalistyczną, lub też w jedno
lity federalizm, a to w celu wprowadzenia 
ich do dotychczasowego ustroju monarchii 
jako trzecią prawnopaństwową grupę. Myśl 
ta, nie rozwinięta zresztą dość jasno w pra
cy Helferta nie jest bynajmniej nową i n a 
leży do tych utopij, jakiemi od czasu do 
czasu zabawiają się niektórzy politycy. Po
nieważ niektóre organa przyznały pracy 
Helferta wielkie znaczenie, co więcej przed
stawiły ją  jako program prawicy, przeto naj
nowsze dz;enniki czeskie wypierają się wszel
kiej z nią wspólności. Wstępny artykuł Po
litik, zastrzega się przeciw podniesieniu pry
watnej pracy Helferta do znaczenia progra
mu stronnictwa czeskiego. Elaborat ten nic 
nie ma wspólnego z Czechami, a pomiędzy 
dr. Riegerem i wywodami barona Helferta 
nie zachodzą również żadne styczne punkta. 
Przy tej sposobności Politik powołuje się na 
swoje stanowisko, które chociaż pozostaje w 
zupełnej sprzeczności z wywodami p. Hel
ferta, zostało przyjęte z uznaniem przez 
znaczną większość narodu kroackiego i naj
wybitniejszych jego przewódców, tudzież or
gana kroackiej większości sejmowej. Politik 
przypomina w końcu, że baron Helfert ogło
sił mnóstwo dzieł i broszur, które przyjęte 
były w Czechach jak najgorzej.“

Agitacje skrajnego odcienia niemieeko- 
centralistycznej partyi za p o d z i a ł e m  
C z e c h  n a  d w a  o k r ę g i  a d m i n i s t r a 
c y j n e  przybierają coraz większe rozmiary. 
W dniach ostatnich zgromadzenie politycz
nego stowarzyszenia w Brnx uchwaliło re- 
zolucyę oświadczającą się za takim podzia
łe m ^  w wielu miejscowościach zapowiedziano 
zebrania dla powzięcia rezolucyi w tymże 
duchu.



o

Sprawa przekształcenia klubu zjedno- mentarnej przedstawi projekt reformy wy- 
j lewicy w k l u b  n i e m i e c k o - u  a borczej, wprowadzić się mającej w życie rów-

■ nie w Wielkiej Brytanii jak i w Irlandyi.CZ0H6J 1CW113J *r __ .
r o d o w y  pozostaje dotychczas zagadką. 
Kilka dni już upłynęło odkąd poseł dr. 
Schmiderer oznajmił publicznie podobne 
przekszałcenie, a dzienniki opozycyjne m il
czą ciągle w tej sprawie jak zaklęte. Ani nie 
zaprzeczają, ani nie potwierdzają. Tymczasem, 
jak  stwierdza Presse, te organa prasy berliń
skiej, które utrzymują stosunki z przedlitaw- 

— i:i .In m  zanowiarlai

Z I r l a n d y i  donoszą o bardzo smu
tnych i ciężkich zarówno dla władz jak dla 
spokojuych obywateli stosunkach. W Lon- 
d o n d e rry  od ostatnich krwawych starć nie

SKiei a iu ie  U U M .U U ,,;  . m a praw ie d n i a ,  żeby n ie p rzychodziło  do
sk iem  stro n n ic tw em  lib e ra ln em , zapow iadają I w ykroczeń. P on iew aż rzą d  zab ro n ił odbyw ać 

obozie sp rzym ierzone j le- 1 •"■ n n u jm iiwielkie zmiany w -------  „
wicy. Prędzej czy później tedy dzienniki li
beralne będą musiały otwarcie objawić bar
wę, tajemnica bowiem przestaje powoli być
już t a j e m n i c ą __________

Dzienniki peszteńskie zaprzeczają sta
nowczo doniesieniom, jakoby rząd węgierski 
zamierzał usunąć z porządku dziennego naj
bliższej sesyi sejmowej projekt ustawy o 
m a ł ż e ń s t w a c h  p o m i ę d z y  C h r z e -  
ś c i a n a m i  i ż y d a m i .

zg ro m a d z e ń  lidze narodowej, postanowio 
no zatem zwołać w jednym dniu zgroma
dzenia w wielu naraz hrabstw ach, gdyż 
w takim razie władze nie będą rozporządzały 
w y s ta rc z a jącemi s iłam i, by wydane zakazy 
utrzymać w mocy.

Polit Gorresp. zapewnia w doniesieniach 
ze stolicy bułgarskiej, że pomimo znanych 
wypadków, których widownią była Bułgarya 
a głównie Sofia nie panuje pomiędzy ludno
ścią wcale żadne rozdrażnienie lub wzburze
nie" „Natomiast, czytamy w tej samej ko- 
respondencyi nie nstają ciągłe prawie star
cia pomiędzy p- Joninem a ministeryum 
bułgarskiem Niedawno, jeden z organów p. 
Jonina, Suenanie ogłosił w imieniu pełno
mocnika rossyjskiego oświadczenie znane 
już, że car i rząd .jego nie mają nic wspól
nego z obacnym gabinetem. Prezes mini
strów wystosował z tego powodu pismo do 
Jonina z prośbą o wyjaśnienie, czy w samej 
rzeczy p. Jonin polecił Soenaniu wydruko
wać wzmiankowane oświadczenie. P. Jonin 
w urzędowem piśmie odpowiedział, ie  wymie
nione oświadczenie ogłoszone zostało bez jego 
wiedzy, wyparł się zatem wszelkiej solidar
ności. P. Zankow oczywiście pospieszył czem- 
prędzej zakomunikować list p. Jonina wszy
stkim dziennikom do ogłoszenia. Oficerowie 
rossyjscy w Bułgaryi nie pochwalają bynaj
mniej postępowania p. Jonina, jest im tu 
dobrze i pragnęliby ustalenia i trwałości 
rządów księcia Aleksandra".

B erlin , 9 listopada. N a j d o s t .  
C e s a r z e w i c z o s t w o  a u s t r y a c c y  
opuścili dzisiaj wieczorem stolicę nie
miecką i u d a l i  s i ę  do W i e d n i a  
pożegnawszy się jak najserdeczniej 
z Cesarzem i innymi członkami domu 
cesarskiego. Cesarzewicz niemiecki i 
książę Wilhelm z małżonką odprowa
dzili Naj. Cesarzewiczostwa austryac- 

kolei żelaznej. Pu-

W I z b i e  f r a n c u s k i e j  po uchy
leniu znanego z wczorajszych depesz tele
graficznych wniosku posła Lacroii, wnosił 
De la Forge poprawkę, żądającą dla muni 
cypalności Paryża praw zwyczajnych. Mini
ster spraw wewnętrznych W a l d e c k - R o u s -  
s e a u  sprzeciwił się tej poprawce, nadmie
niając w swera przemówieniu, że Paryż jest 
stolicą, której interesa związane są ściśle 
interesami państwa. Paryża zatem nie wolno 
traktować jako gminy zwyczajnej.

S k r a j n a  l e w i c a  Izby poselskiej po 
stanowiła odroczyć swe interpelacye z po
wodu depeszy posła Tricou aż do wniesie 
nia w Izbie kredytów uzupełniających ua 
Tonkin. Generał Bouet otrzymał dwumie
sięczny urlop w celu poratowania nadwątlo 
nego zdrowia.

France ogłasza dwa listy generała 
Boueta do cywilnego gubernatora Harmanda 
W pierwszym protestuje generał przeciw 
rozporządzeniu uderzenia na Hei Dzung, 
drugim zarzuca Harrnandowi, iż troskliwość 
o własną osobę przeniósł nad obowiązki 
powodzenie sprawy państwowej.

W s e n a c i e  złożył Bazillet sprawo 
zdanie komisyi senackiej o zawarciu ugody 
przez rząd  z towarzystwami kolei żelaznych

Dzienniki republikańskie donoszą, 
gdy była mowa o zaręczynach cerki hr Pa
ryża z wielkim księciem rossyjskim Ale 
ksym, zaproszeni zostali wszyscy Orleanie 
do Chantilly. Przybyli wszyscy książęta, ale 
nie przybbył właśnie wielki książę Aleksy.

Hr. Paryża mianował swoim sekreta
rzem p. Dupuy,. byłego generalnego adwo
kata, który po skazaniu na wygnanie sto
warzyszeń zakonnych, wziął był dymRyę.

W e w torek w francusk iej Izb ie d epu 
towanych w ciągu rozpraw nad  propozycyami 
dotyczaeem i organizacyi adm in istracy jne j mia
sta Paryża p. T a lan d ie r, złożył prośbę zada
jącą  am nesty i dla B erezow skiego.

kich na dworzec . -. - . - »
bliczność wydawała na cześć Dostoj- £nali dokładnie flagi wojsk chińskich, 
nęci Gości pełne zapału okrzyki. które okupuję Baeranh.

W iedeń, 9 listopada. W korn i- Według na telegraficzne
g J I  g a d ż e t o w e j  d e l e g a c j i  a «  sapytanie “ ims ra 'challemel
a t r v a c k i e i  oświadczył p. minister oświadczył Tnco , y nuje w
w a w  zagranicznych, hr. K a l n o k y ,  pełnej m o o y  swoj telegram z domesre- 

,  belgradzkich kołach kompeten- niem, ii Li Hung-Szang zganił postę- 
tnvch sa pełni ufności, ii przedsię- powanie ambasadora TseM a 
S n  zarządzenia zostańa uwieńozo- Patrie donos.: Ks. W i k t o r  
r t i a d a n i m  skutkiem i ie  dopro- p o l e o n  wkrótce weźmie udziałwpo- 
wBflza do rychłego stłumienia tego w ufnem zebrania, celem aypowiedzema 
S d v m  razie nie8 niebezpiecznego6 ™- swoich przekonań . zaprzeczenia po- 
chuThrojnego. Dalej oświadczył p. głoskom,. ^  chciał występować 
minister, że na razie mc me da się 
powiedzieć stanowczego o oddziała
niu wypadków serbskich na Austro-

czając im pewne korzyści. Minister j 
postępował w tej mierze z jak naj
większą ostrożnością, jest bowiem 
przekonany, że pierwsze nieudałe na 
tern polu próby mogłyby oddziałać 
najniekorzystniej na dalszy rozwój 
kwestyi kolonizacyjnej. Pan minister 
skonstatował dalej pomyślny postęp 
na polu szkolnictwa, wzmagającą się 
frekwencyę szkolną i zadowalający 
postęp uczniów.

Sofia, 9 listopada. Według de
peszy z Widdynia l i c z n i  p o w s t a ń 
cy s e r b s c y  s z u k a j ą  s c h r o n i e 
n i a  w B u ł g a r y i .  Rząd bułgarski 
zarządził ich rozbrojenie i internowa
nie. ‘ Kordon wojskowy wzdłuż buł
g a r s k o -serbskiej granicy został wzmo
cniony. Pomiędzy zbiegłymi na tery- 
toryum bułgarskie, znajduje się także 
naczelnik radykalnych w Zajcarze, Ła-
zarewicz.

P ary ż , 9 listopada. Ko m i s y  a 
b u d ż e t o w a  uchwaliła zredukować 
budżet na rok 1884 ze 100 na 60 mi
lionów fr. TTT

Do Tem pa  donoszą: W czasie
r e k o n e s a n s u ,  p r z e d s i ę w z i ę t e  
go p r z e c i w  Bacnmh, oficerowie ja 
pońscy towarzyszący operacyom rozpo-
r  J , *. i •_ ja  ̂~ * _ r  i ■ i

p rz ec iw  sw o jem u  o jcu .
A rm a n d  H e i n e  u ma r ł .

Węgry. Według dotychczasowych wia 
rygodnych skąpych zresztą doniesień, 
niepokoje należy uważać jako bunt 
przeciw wykonaniu ustaw i przeciw 
powadze rządu, a dotychczas nie miał 
on, ani narodowej, ani politycznej, ani 
antidynastycznej cechy. Okoliczność 
że w Belgradzie sądzono, iż mają do 
wody świadczące o współudziale ko 
mitetu radykalnego w kierownictwie 
ruchu, spowodowała aresztowanie 
wszystkich jego członków.

Następnie wspólny minister p 
K a l l a y ,  wskutek skierowanych doń 
zapytań, miał dwugodzinną mowę o 
prowincyach okupowanych, przyczem 
powtórzył złoźoue w komisyi węgier
skiej wyjaśnienia. Co się tyczy obsa 
dzenia urzędów publicznych, oświad 
czył p. minister, że potrzebnych u-1 wanyin,

K r ó l  p o w o ł a ł  do siebie Ri- 
s t i c z a ,  Milowkowicza i Wasilewicza 

zalecił im jak najsurowiej, aby za
chowali się lojalnie i spokojnie.

G e n e r a ł  N i k o l i c z  kontynuo
wał wczoraj operaeye z Poraczinu w 
kierunku Zajczaru i Knaszewacu.

P r z e w ó d c a  r a d y k a l n y c h  
P a s i c z  u m k n ą ł ,  jak się zdaje, do 
Węgier. Brat jego natomiast został 
aresztowany.

P o g ł o s k i  o w z m a g a n i u  s i ę  
p o w s t a n i a  są nieprawdziwe. Prze- 
prowadzonem już zostało r o z b r o j e 
n i e  w całym kraju.

Generał Nikolicz wskazał popa 
Marinko, włościan Jeftę i Miłojkowi- 
cza, tudzież kilku nauczycieli i du
chownych, jako s p r a w c ó w  z a b u 
r z e n i a .

N i e p o w o d z e n i e  p o w s t a ń 
c ó w p r z y  n a p a d z i e  n a  Z a j c z a r ,  
gdzie zostali odparci w krwawej wal
ce przez artyleryę, miało oddziałać 
deprymująco na powstańców. P r z e 
wó d c a  p o w s t a n i a  D i d i c  oświad
czył gotowość poddania się pod wa
runkiem otrzymania amnestyi. Władze 
odrzuciły tę propozycyę.

Petersburg, 10 listopada. Ge
nerał-majorowie K a u l b a r s  i S o b o 
l e w otrzymali komendy brygad, za
razem wypowiedziancm im zostało 
uznanie cara, z powodu wykonania 
poruczonych im nadzwyczajnych po
leceń.

Paryż, 10 listopada. Z O r a n u  
donoszą o aresztowaniu jednego z naj
wybitniejszych przewódców arabskich 
Iharaouliego pod zarzutem zdrady 
stanu i współwiny w ostatniem po
wstaniu w południowym Oranie.

Rzym, lOgo listopada. Z m o w a  
m a r y n a r z y  trwa ciągle. Właścicie
le okrętów genueńskich postanowili 
wysłać swoje statki do Marsylii, przy-

W iedeń, 10 listopada. Vaterland czem zdecydowali się wywiesić flagę 
pisze, że s e r y  a a r t y k u ł ó w  b a r  o- francuską i umożliwić tym sposobem

zaangażowanie maszynistów francu- 
„ skich.

motnej pracowni naukowej, jest czy- Londyn, 10 listopada. Wśród 
sto akademiczno-historycznym wywo- bankietu u lordmajora ambasador fran- 
dem, niezawierającym ani programu cusjjf W a d d i n g t o n  na toast wznie- 
stronnietwa, którego organem jest Va- sjony na cześć przedstawicieli zagra- 
terland, ani jakiegokolwiek innego nicznych, odpowiedział toastem na 
stronnictwa. cześć gabinetu angielskiego, przyczem

B erlin , 10 listopada. (Tel. pr.) powiedział, że misya jego jest misyą 
Nordd. Allg. Ztg. nie przestaje s t a -  pokojową. Gl a d s t o n e ,  odpowiadając 
w a ć  w o b r o n i e  r z ą d u  s e r b -  na toast Waddingtona, podniósł, że gą
s k i  eg o  przeciw radykalizmowi, i binet angielski żywi najlepsze chęci 
konstatuje, że powiodło się zupełnie dla Francyi na drodze pokoju i spra- 
sparaliżować akcyę radykalizmu, nim wiedliwości, i położył nacisk na wiel- 
takowy mógł rozwinąć swoje siły. kie sympatye|Anglii dla Francyi. Tru- 

W artykule widocznie inspiro- dności w Madagaskarze zostały zała- 
nouym Krem Ztg., poruszając kwe- twione przez wniesienie ze strony

rzędników dostarcza wyłącznie perso-1 styę zamierzonej ‘podróży cesarzowi- Francyi oferty, która wypłynęła z w/a- ę kow dostarcza wyiączn p | ^  ^  ^  Hiszpama snej imCyatywy tego mocarstwa. Mo-
zajrnie wybitne m iejsce pom iędzy pań- wca wyraża nadzieję, że nastąpi poi 
stwami, które uczuwąją potrzebę przy- rozumienie Lessepsa z francuzkim- 
łączenia się do przym ierza aust.ro 
niemieckiego, w iuteresie wzmocnie
nia istniejącego porządku europejskie 

Skandale paryskie — P'sze daleJgo.

nal urzędniczy z obu połów austro 
węgierskiej Monarchii, gdyż prowm 
cye okupowane nie są obecnie w mo
żności dostarczenia uzdolnionych oso 
bistości. Wiele niższych posad jednak 
już teraz zajmują siły miejscowe. Za
rząd bośniacki nie utrzym uje z rzą- e -  ___ dowiodły, że
dem tureckim żadnych bezpośrednich cokołowi żywioły me są Z'
s to su n k ó w , lecz  ty lk o  za p o ś re d n ic tw e m  J ' 7 r[,7u m ie n ia  p raw d ziw ie  
m in is te r s tw a  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h . . p o lity k i dw orów
S to su n k i b o ś n ia c k ic h  o rg a n ó w  a d rn .-  ^  o  e g 0 . P o d ró ż  c e sa rź e -

tu re c k ie m i sK iegt M d tu  n jc n ie m a w spo l 
B o .  w icz a  > J « *

Z Odessy telegrafują do De.ily News, 
że w porcie miejscowym trzystu robotników 
pracuje obecnie nad budową nowych stat
ków pancernych mających powiększyć flotę 
rossyjską.

Le Phare du Bosphore dowiaduje się 
iż rząd turecki wygotował okolicznościowe 
memorandum w sprawie ro b ó t fo r ty fik acy jn y ch  
dokonywanych przez Rossyę w Batum, a 
których znaczenie ma być sprzecznem z du
chem litery traktatu berlińskiego.

Pall Mail Gazette mniema, że rząd an 
gielski na początku przyszłej sesyi parJa-

nistracyjnych z władzami 
w prowincyach graniczących z 
śnią, są jak najlepsze, niemniej sto-i 
sunki wojska austryackiego, rozłożo-1 v 
nego w sandzakacie, z tamtejszemi 
wojskami tureckiemi są bardzo ser
deczne i nawskróś przyjazne. Na za 
pytanie w kwestyi kolonizacyi, oświad 
czył p. minister, że i on także kwe 
styi tej poświęcał od samego począł

konser-
wiedeń-
esarze-
wspól-

właścicielami okrętów. Zupełna ewa- 
kuacya Egiptu zawisłą jest od postępu 
dzieła; jakie rozpoczął tam i przepro
wadza rząd egipski. Anglia zarządziła 
już wycofanie części swoich wojsk 
z E g ip tu  i opuszczenie Kairu. Anglia 
p ra g n ie  utrzymać pokój z mocarstwa
mi europejskiemi, które wzięły sobie 
za główny cel utrzymanie traktatu 
londyńskiego. Gladstone wyraził w koń
cu nadzieję, że nowopowstałe na'pa« łKa<Ull par j     ' . “ ■ r - _

a k te m  m ięd zy n a ro d o w ej k u r-  p ó łw y sp ie  B a łk a ń sk im  p a ń s tw o  p ó j- 
to azy i. N ieg o śc in n o śc i P a ry ż a  p rzy p i ‘ 710 751 nTOirWodam 
sa ć  to  n a leży , że podróż ta  m a  ja k o -  

d e m o n s tra c y jn y  c h a ra k te r ,  g d y żf>y

ku ja k  n a jp iln ie js z ą  u w a g ę ,  i że 
w b ieżący m  ju ż  ro k u  p o c z y n ił u w ie ń 
czone p o w o d zen iem  p r ó b y , a  m ian o 
w icie  w  te n  sp o só b , iż w  po ro zu m ie  
niu  z n a m ie s tn ik ie m  T y ro lu  sk ło n ił  
ty ch  T y ro lczy k ó w , k tó rzy  w  sk u te k  
o s ta tn ie j pow odzi u tra c i l i  c a ły  sw ój

zo sta li ch leb a ,

w  ja s k ra w s z e m  n ie jak o  św ie tle  p rz e d 
s ta w ia  k o n tra s t  po m ięd zy  n iem ieck o - 
h isz p ań sk iem i i h iszp ań sk o  f ra n c u s k ie -  
m i s to su n k a m i.

Belgrad, 10 lis to p ad a . (Tel. pr.) 
A r e s z t o w a n y c h  p r z e w ó d c ó w T 
s t r o n n i c t w a  r a d y k a l n e g o  z a 
k u to  w  c iężk ie  że laza  i w y w iez io n o  
n o cą  do  C u p ry ji, g d z ie  s p ra w ę  ic h  za - 
ła tw i^ s ą d  doraźny.

dzie za przykładem Anglii, i szukać 
będzie swojego wzrostu i wzmocnie
nia w przywiązaniu swych ludów. 

M a d ry t/  10 listopada. Słychać,
że p o s e l s t w o  h iszp a ń sk ie  w B er
l i n i e  ma być zamienione w amba
sadę.

" M oskwa, 10 listopada. Zdaniem 
Mos. Wied, n i e z a w i s ł o ś ć  B u ł g a 
r y i  nicby na tem niestraciła gdyby 
została połączoną z Wschodnią Ru- 
melią i oddaną pod kierownictwo ge- 
nerał-gubernatora, który byłby, jak

dobytek i pozbawieni ------
do przesiedlenia się do Bośnii, porę-1 Nezawistnost został wydalony

Redaktor "organu Risticza Serbska | ksi^ e Vogorides poddanym" sułtana.
Odyowiedzialaj redaktor Adam Krechowiecki
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Teatr hr. Skarbka.

Z powodu chwilowej niedyspozycyi p. 
Kohlera — zamiast „Rigoletta" daną będzie 
dzisiaj w sobotę „Pani Favart“ op kom. 
w 3 akt. F. Offenbacha, z panią. Skalską w 
tytułowej roli.

Jutro w niedzielę 11 b. m. popołudniu 
początek o godzinie 3ciej „Bracia Rantzau“; 
wieczorem o 7mej godz. „ Halka“ op. w 4 
akt. St. Moniuszki. Gościnny występ pani 
Br. Dowiakowskiej.

W poniedziałek 12 b. m. po raz Iszy 
„Pierwszy bal“ obrazek sceniczny w lym  
ak. przez Gabryelę Snieźko-Zapolską, po raz 
d ru g i: „Skowronek" kom. w 1 akc. E  Gon- 
dinet i po raz drugi: „Paganini" Iraszlra
w 1 akc. podług niemieckiego przez C D. 
We wtorek 13 b. m. „Rigoletto" op. w 4 
akt. Yerdi’ego. Występ p. Kóhlera. We śro
dę 14 b. m, po raz Iszy: „ Małek tragedya 
w 5 a. przez Karola Brzozowskiego. Rozdano 
do nauki role z kom. Blizińskiego: „Ciotka 
na wydaniu*. W dniu 24 i 27 listopada od
będą się w teatrze dwa koneerta sławnego 
skrzypka francuskiego gMaurycego Dengre- 
mont, a udziałem pianisty Jerzego Lei- 
terta*.

r r iy je c h a ll  do Lwowa
ania 10 listopada 1883.

H otel Georgea
Pp. Książę L. Croy z Wiednia. W. Czaj

kowski zMedwedowic. A. Turczański z Warsza
wy S. Augustynowicz z Szeptyo. I. Kellerman 
z Kanezugi. Z. Nowosilecki z Kniaży. Dr. W. 
Lisowski z z Krakowa

H otel Langa 
Pp. J. Damask z Wiednia. J. Heusohmar 

z Wiednia. C. Wilczek z Berna.
H otel A ngielski.

Pp. W. Płocki z Nowodworza. E. Miłkowski 
z Gorlic. T. Jaworski z Rózdołu. W. Eoguski 
z Gorlio. T. Uryoki z Wiednia. L. '̂ Stisswein 
z Przemyśla.

H otel K rak ow sk i  
Pp. A. Dajewski z Podhajec. W. Grabski 

z Kossowa. W. Kozakiewicz z Doliny. E.Traun-
fełlner z Nowego Sącza. _______________

Pociągi kolejowe.
O d 1 czerwca 1883 

podług zegara lwowskiego
O dchodaą ze L w ow a.

Do K ra k o w a : o godzin. 10 min. 50 wie
czorem pociąg pospieszny, o godz. 4

min. 5 rano pociąg osobowy, o godz. 
5 min. 9 po południ n pociąg mięszauy 
i o godz. 6 min. 35 rano pociąg lokalny.

Do Czerni ow iec : o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie II min. 10 w 
nocy pociąg mięszauy.

Do Podwołoczysk: z głównego dworca 
o godz. tt rano pociąg pospieszny, o godz, 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mięszauy.

Do Stanisławowa: na Stryj, rano o godz 
7 min. 5 pociąg mięszany; wieczór o 
godz. 7 min 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. 11 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów-Szezerzec.

Do Podwołoczysk: z dworca Pod
zamcze, o godz 6 min. 10 rano po 
oiąg pospieszny, o godz. 1. min, 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór pociąg 
mięszany.
Przychodzą <lo Lwowa.

Z Czernlowiec: o godz. 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny ; o godz. 3 min. 35 
rano i o godz, 3 min. 52 po połud.uin 
pociąg mięszany;

Z Krakowa: O godz. 5 min. 40 rano pe- 
ciąg pospieszny ; o godz. 9 min. 27 wie
czór pociąg osobowy; o godz. 11 min 
40 przed południem pociąg mięszany, o go
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny.

Z Podwołoczysk : na dworzec główny lwow
ski, o godz. 10 min. 30 wieczór pociąg 
pospieszny; o godz. 3 min. 5 rano i o 
godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię 
szany.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzam
cze o godz. 10 min. 17 wieczór pociąg 
pospieszny; o godz. 2 min. 31 rano i o 
godz. 3 min 48 [o południu pociąg 
mięszany.

BTA P E S Ł U f E .

Zwracamy uwagę na dzisiejszy anons 
braci Rubinstein w Wiedniu, dotyczący sprze 
dąży po zniżonych cenaoh obrazu, przedsta- 
wiająeego Naj. Rodzinę Cesarską.

Powróciłem i ordynuję 
od 3— 5 po połud. plac Ma
ry acki 7, II piętro.

Dr. E. Stroynowski

Barometr opada.
Stan Wonictru nad poziom morza 75t).13mm. 

Najwyższa, temp. dnia wczorajszego 14 810. 
Najniższa temp. w uoey 7.6’C.

Ilość opadu mierzonego o 7 g. 2 lmiu.

najobfloitl 
alkaliczna woda mineralna

SZCZAWIOWA, 
napój oszeźwiajgcy stołowy.

skuteczny bardzo na kaszel w ohorobuob 
szyi katarach tołgdka I ppoherza.

P A S T Y L K I pektnralne I do trawienia. 
Henryk Mattoni, Karlsbad (Cnoim.

Spostrzeżenia meteorologicznie.
('/, obserwatoryiiiii * k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)
« 49°50’ X 4 l ° 4 r  w. -  340“ ,5

Ula 11 listopada 
E. =  — 15® 52,'o, ™ 15h 20™ 53,8aa

Zachód słońca lOgo listopada 4u. 21m., 7, wschód 
19 i. 7-n.. 9.

W listopadzie nastąpi pierwsza kwadra 
księżyca 7d 13h 40,m 5; pełnia 14d 6h 13,m 4, 
ostatnia kwadra 21d 3h 19,m 7 ; nów 2(d 8h 
30,m 3.

Księżyc będzie w punkcie odziemnym (Apoge
um) 26d 13h, 5; w punkcie przyziemnym iPeri- 
geum) 13d 20h ,.

Równanie czasu będzie przez cały listopad 
ujemne, w skutek czego zegary słoneczne wyprzedzać 
będą zegary zwykłe o ilość E. w prawdziwe po
łudnie.

Z sześciu płanet spostrzegać możemy wolnem 
okiem: 1. Wenerę dopiero ku końcowi miesiąca, ja 
ko wieczorną gwiazdę, w konstelacyi Niedźwiadka, 
zachodzi blizko godzinę po słońcu. 2. Saturna w 
konstelaeyi Byka, wschodzi na początku miesiąca 
przed 6h, na końcu przed 4h. 3. Jowisza w konste
lacji Raka, wschodzi na początku przed li h, na 
końou o 8h. 4. Marsa w konstelacyi Raka, wscho
dzi na początku po lOh, a na końcn po 9h.

Zwracamy uwagę
na

etykietę i korek
zopatrzne jak

MATTONI!

Wszystkie księgarnie otrzymały 
na skład kalendarze n aliczan iu  
1 owo rocznik izczutka na
rok 1884.

B p oitn eżcn la  m eteorologiczne.
(Z obserwatoryuui c. k. Uniwersytetu we Lwowie) 

t dnia 10 listopada 1883 o godzinie 7 rano. 
Barometr 733.73mm. przy temp. 0°C. Psyobrn 

metr suchy -j-8.0°C Psychrometr wilgotny +  7.6°C. 
Prężność pary 7.6,nm. Wilgoć 94°,0 Zachmurzeni- 
10. Wiatr SI. Ozon 7.

Temperatura powietrza -f- 6.4’R

9 listopada 1883. 2Ł 9» 194
Stan barometru w milimetr. 728,7,, 729 so 728,B8
Stan termometru suchego 
w gt. Cels. + K « +10,„ +7,o

Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. +12,o +9,„ +7-0

Prężneść pary w powietrzu 
w milimetr. 8:. 7,8

Wilgotność powietrza wzglę
dna w 62 95 100

Stan nieba. 8 10 10
Kierunek wiatru. ssw. w. e.
Moc wiatru. 3 1 1
Ilość opadu w 24 g. mierz, do 2h 0,mm„
Najwyższa temperatura w ciąga dnia odczytana 

0 9h- +  16,,
Najniższa temperatura vv ćiagu dnia, odczytana 

0 9»- +  8,8

(N.B. 10/11 1883 od 12h w połud., do 19h w 
połud. 11/11).

Przy wietrze o niepewnym kierunku, temperatu
ra się obniża, lecz jeszcze pozostaje powyżej średniej 
listopada, nieba zamglane, powietrze dżdżyste.

Cennik lwowskie] Izby handlowe) I przemysłowej.
Lwów dnia 9 listopada 1883.

1 . Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Benku kred. gal. po 200 zł. w. a.

8. List. iBSt. za 100 zł.
Tow. kredyt, galie. 5 pr- w. a.

„ „ 4 pr. w. a.
„ „ „ 5 pr. okresowe

Tow. kred. gal. 4. pr. w. a. los 41*/, 1. 
Benku hip. gelic. 6 pr. w. a.

.  „ „ 5 pr. w. a.
Ł „ ,  5 pr. w. a. wy-

•owane z 10 pr. premią . . 
Listy dłużne g. Z .kr.w ł. 6pr. w. a. 

.....................................5 pr. w. a.

8. Llity dłnżce za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal- 

1 Buków. 6. pr. los. w 15 lat-

4. Obllgl za 100 zł.
Indemniz. galie. 5 prc. m. k. 
Oblig. Komunalne ga '. Zakł kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5 .  Losy miasta Krakowa
„ Stanisławowa

6 . Monety,
Dukat holenderski . .
Dukat cesarski .......................
N a p o le o n d o r ..........................
P ó f im p e r y a ł ...............................
Bubel rossyjski srebrny

„ „ papierowy . .
100 marek niemieckich . . .
Srebro.........................................
Kupony w srebrce . .

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. ct.

285 -
106 50 
287 — 
350 —

286 -
169 50 
292 — 
255 -

98 55 99 55
89 60 90 50
98 55 99 55
86 50 37 50

101 60 102 60
97 60 98 60

100 60 101 60
100 - 101 50
S0 - 93 -

98 75 99 75

95 — 98 -
101 50 102 50

18 - 20 —
23 - 24 -

5 64 5 74
5 65 5 75
9 52 9 62
9 83 9 94
1 54 1 64

1 16 1 18
58 50 69 60

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 5 listopada 1883.

1. IM a g  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad . . .  , . . . 78.70 78.85
luty-sierpień.................................... 78.65 78.80

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiee . . . . . .  79.40 79.65
kwieeień-paździeruik........................ 79.55 79.70

Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k.4pr. 119.50 120.—
„ 1860 po 500 zł.w.a. 5 pr. 131.75 132.25
„ 1860 po 100 zł. 5 pr. 137.50 133.50
„ 1864 po 100 zł. . . . 1 6 9 .-  169.5C
„ 186* po 50 zł. . . 1 6 8 .-  161.50

Renty Com. po 42 lir austr. . . . 37.— 39.— 
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pro.  ................................. 14,7.25 147.75
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1883 5 pr.
Renta papierowa 5°/0 z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr

93 3ó 93.50 
98.50 98.65

8. Obligaeye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

C z e c h .....................  . . . .  106.50 —.—
Bukowiny t . . •   98.75 99.25
G ałiey i....................  . . . .  99.— 99,75
Niższej Austryi . . . 104.75 106.75
Siedmiogrodu . . .  . . 98.50 99.25
Węgier . . . .  100.2-5 100.75

8 . A  A c  y  e .

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 105.25 105.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 277.50 277.80 
N iższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł 850'— 855 —
Gal. banku hip. po 200 zł...........................
Gal. bank. d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr.—.— —■.— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . —.— —.— 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 p i ....................................... _  __
Banku auetro-wę gierek, a 600 złr. . 838 — 840 —
Hol. Albrechta 200 zł. w srebrae . ------ —
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 553.— 555.— 
Kol. Cesarzowej J&ubiety p0 200 zł. m. 223 50 224 25
Kol. Preszew-Tn rn, (w. o.) a 200 zł. — ____
Tńfpecn* 1 " 1 (tr>0 *łr. ■* V 2527.’-  2533

Koi Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Lwow-Czern. koJej po 200 zł. w:., w sr. 
Tow. koi. żel. państw, po 200 zł m. k. 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w. a,
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

płacą żądają 
283 — 283 60 
167 50 168 — 
313 -  313 25 
142.50 142 75 
ló9.— 159.50

4 . L i s t y  nastawne losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 95.25 95 75 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, pr. w

złocie w 50 1. ..........................— —.—
„ „ „ „ premiowe po 3°/0 97.50 98 —

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1.6 pr. 101.50 102.50 
„ ,  ,  ,  w 20 1. 7pr. 1 0 3 .-  104 —
„ n a « w 361. 51/, pr. —.— — .—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. 89.50 90.50 
,  „ „ po -5 proet. . 99.— 99.50
» » » 5 proet. w

37 latach zwrotne . . . . .  99.— 99.50
Gal. banku hip. po 6 proc. . . 101 25 101 75
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 proc. 100 50 101 — 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . 100.65 100.85 
Węg. Tow. ziem. akc. po 51/* proc. —.— —.— 

„ Zakł. kr. ziems, po 51/, proc. 101 — 103 —

&. O b l i g a e y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albreehta a 300 zł. 5 pr. w. a. 97 20 97.70 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ez.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . 93.65 93 90
Kol. pół. po 100 ii .  m. k. 104.75 105.50

„ po 100 zł. w. a....IOU.50 101 50
Kol. gal. Kar. Lud. enmys z r. 1881

po 41/, pr..........................................98 40 93.30
Kol, Lwow.-Czer.-Jass. HI. emis. a 300

słr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 
s r. 1867 
z r. 1868 
z r. 1872 

Węg gul. kol. * 200 zł, 5 pr. w. a.

O. JL o ■ y.
inst. kr. dla lian. i pr, po 100 zł. w. a 
Olftrego po 40 zł. m. k , •

95 25 
99.40 
95.2-5 
94 25 
94 50

99.90 
95 75 
94.75
94.90

168.75 169 25
36.75 37.25 

109.90 110.

Keglevicha po 10 zł. m k. . .
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Potyczka miasta Lubiany po 20 zł 
~ ’ ■ ■ — • 140 zł. w. a.

płacą 
17.50 
19— 
23— 
38.— 
35 25 
11.90

żądąją
1850
19.25
23.75 
4 0 , -
35.75 
12.20

6.25

19.25 
51.— 
48.20
33.50 

126—
64.50 
26.75 
39 50

20 . -  
52.— 
48.60 
24—  

127.50 
6-5.— 
27.25 
40 —

Pożyczka miasta Budy po
Palflego po 40 zł. m. k.....................
Czerwon. krzyża austr. Tow.po 10 zł.

„ węgiersk. „ po 5 zł.
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a................................
Salma po 40 zł. m. k........................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.)
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k.

.  „ p o  50. zł. w. a.
Waldsteina po 20 zł. m. k. .
Windisehgratza po 20 zł. m. k.

V, W e l ta l e  (na 3 mliesiącej
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . , —.— ____
Berlin za 100 mark w. p. n. .  ._______
Frankfurt za 100 mark w. p n!   ____
Hamburg za 100 mark w. p. n. —.— — _
Londyn za 10 ft. iz t..........................  320.25 120 50
Paryż za 100 fr...........................  47.70.— 4 7 7 5 . .

K a ri słota.
Dukat cesarski mon...........................5.71 —

„ pełnej wagi . . . .  5.73 —
Korona . . . .  . . .   .___
30-frankówka 
Rossyjski imperyał
Talar związkowy . . . .  —.—.— —.
S re b ro ..............................  , —  ‘

Z Iwawikiej Izby hansOewa] I przsmysiawej
Telegrafowany kurs wiedeński 

z dnia 9 listopada 1883.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ „ w  srebrze .
Renta w złocie . ,  ....................
5°/0 austr. renta marcowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego 

* „ kredytowego . . .
Londyn . . . . . .  , ,
8rebro . . .
Napoleondor . . . . . .
Dukat cesarski men.
100

5.73.
5.75.

9.56 50 9.57
9 .8 4 .-  9.86.

zł. CŁ.
78 65
79 40
98 85
“3 30

740 —

277 75
120 40

9 5 7 -
6 71

F9 10
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Licytacye.
L. 6215. (6958 3—3)

Egzekucyjna licytacya realności Jana 
Lachowieckiego 1. k. 1372 tab. 991 w Bro
dach, celem ściągnięcia pretensji funduszu 
indemnizacyjnego, odbędzie się 22 listopada 
i 20 grudnia 1883 o godz. 11 przed połu
dniem w biurze Nr. 2 za lub wyżej ceny 
szacunkowej 96 zł. Wadyum 10 pr.

Bliższe warunki, akt ocenienia i wy- 
eiąg hipoteczny w sądzie do przejrzenia.

W razie ttiesprzedania wyznaczono do 
ułożenia ułatwiających warunków termin 20 
niaatU-a ? s5°dz. 4 po południu, przyczem
stających d 7 S n ! % t  g*°SÓW

Wierzycielom hipotecznym Józefowi Po
lakowi względitie tego masie leżącej, Malcie 
Polak z życia i miejsca pobytu niewiadomej 
i po dniu 30 stycznia 1883 na hipotekę 
wchodzącym, lub którymby uchwała licyta
cyjna na czas doręczoną nie została, ustano
wiono kuratori m adw. dr. Maurycego Brauna.

C. k. Są,i powiatowy w Brodach 
dnia 7 czerwca 1883.

L. 2113. (7122)
Prezydy um c. k sądu obwodowego w 

Wadowicach ogłasza, że na budowę m aga
zynu murowanego, łupkiem krytego przy 
gmachu więziennym w Wadowicach w kwo
cie kosztorysowej 1462 zł. 351/* ct. w. a., 
odbędzie się dnia 28 listopada 1883, od go

dziny 9 rano publiczna licytacya in minus.
Przedsiębiorcy mają przed licytacyą 

złoźyó wadyum w kwocie 147 zł i wnioski 
swe podaó ustnie przy licytacyi lub wnieśó 
pisemne oferty, zastosowane do warunków 
licytacyjnych, które wraz z kosztorysem i 
planem budowy w biurze Nr. 36 przejrzane 
byó mogą.

Wadowice, dnia 22 października 1883.

L. 5427. (6973 3— 3)
W c. k. Sądzie powiatowym w Białej 

odbędzie się w dniu 23 listopada i 20 gru
dnia 1883 o godzinie 10 przed południem 
celem zaspokojenia wierzytelności Mauryce
go Werbera w ilości 104 zł. 50 ct. przymu
sowa sprzedaż połowy realności pod Nr. 20

w Kozach w powiecie Bialskim położonej, 
Anny Skoczylasowej własnością będącej. Ce
nę wywołania stanowi kwota 606 zł. 85 ct., 
poniżej której realność ta na powyższych 
terminach sprzedaną nie będzie. Wadyum 
wynosi 60 złr. Resztę warunków licytacyi i 
akt oszacowania można przejrzeć lub odpi
sać w registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którzy by rezolucyi dozwalającej li
cytacyi przed pierwszym terminem nie 0- 
trzymali, ustanowiony adwokat tutejszy dr. 
Ehrler.

Biała, dnia 24 lipca 1883.



Licyiacye.
L. 18988. (6866 2— 3)

C. k. sąd powiatowy miejs. deleg. w 
Tarnowie podaje do wiadomością źe celem 
zaspokojenia wierzytelności Jakóba Zimmer- 
mana w kwocie 100 zł. a. w. z pn., odbę
dzie się dnia 23 listopada 1883, 21 grudnia 
1883 i 22 stycznia 1884, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem, egzekucyjna 
sprzedaż przez licytacyę realności pod lk. 9 
wyk. hip. 99 w Rudce położonej, dłużnika 
masy spadkowej Maryanny Judaszowej, wła- 
snej.

Oena wywołania 905 zł. a. w. 
Wadyum 90 zł. 50 ct. _
Resztę warunków licytacyi, wyciąg h i

poteczny i akt oszacowania, przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Tarnów, dnia 13 października 1883.

L. 11442. (7340 2 —3)
Dnia 29 listopada 1883 odbędzie się 

w c. k. Dyrekcyi lasów i domen we Lwo
wie ofertowa rozprawa celem dostarczenia 
flaszek do napełniania mineralnych wód 
krynickich na okres trzechletni 1884, 1885
1 1886.

Ważniejsze warunki dostawy i rozpra
wy ofertowej są:

1. Corocznie potrzebna ilość wynosi o- 
koło 60.000 flaszek, te mają być barwy cie
mnozielonej , szkło powinno być zupełnie 
czyste, gładkie, bez baniek, otwór szyjki ma 
być jednostajnie równo w ten sposób okrą
gły, by począwszy od najwyższej części zwę
ża ł' się nieco stożkowato ku dolnej części, 
zaś płaskie, nieco wklęsłe dno flaszki ma 
zawierać napis „Krynica".

Każda flaszka zawierać ma przestrzeni 
około 60 clt. wTagi, około 40 dekagramów, 
zaś wysokość każdej flaszki wynosić ma 26 
cm., obwód środkowy 23 cm , średnica o- 
tworu szyjki we flaszce 14 mm., grubość 
pierścienia na szyjce 3 mm. wreszcie szero
kość tegoż 10 mm.

2. Flaszki dostarczać ma przedsiębior
ca loco Krynica przy głównym zdroju w ter
minie do 1 marca każdego roku, zapłatę zaś 
otrzyma w (8/10) ośmiu dziesiątych częściach 
po każdorazowej dostawie zamówionej ilości, 
resztę zaś w (2/10) dwóch dziesiątych czę
ściach po obrachunku z końcem październi
ka każdego roku.

3. Wszelkie jakiekolwiek bądź potłuczenie 
szkła w przewozie, tudzież przy oddawaniu, 
napełnianiu, opakowaniu aż do chwili roze
słania pak ponosi wyłącznie przedsiębiorca.

4. Każda oferta ma zaw ierać:
a) wadyum 200 zł. w gotówce lub w 

efektach;
b ) jedną lub  więcej flaszek po słu ży ć  

mających jako wzór dla dostawy, na każdej
2 tych ilaszek ma być przyklejony własnorę
czny podpis i pieczęć oferenta;

c) żądaną cenę od każdej flaszki licz
bami i literami, wreszcie

d) wyraźne oświadczenie, iż oferentowi 
warunki dostawy i rozprawy ofertowej do
kładnie są znane, i ze się tymże bezwarun
kowo poddaje.

Oferty muszą być własnoręcznie pisa
ne i podpisane, należycie opieczętowane 
i mają być najdalej do 29 listopada b. r. 
do godziny lOte z rana, pod adresem c. k. 
Dyrekcyi lasów i domen we Lwowie ulica 
Kopernika Nr. 20 wniesione.

5. Wybór pomiędzy oferentami zastrze
ga sobie Skarb bez względu na wysokość 
ceny.

6 . Resztę warunków dostawy i rozpra
wy ofertowej można przejrzeć w e k  Dy- 
rekeyi lasów i domen we Lwowie tudzież w 
zarządzie zdrojowym w Krynicy

C. k. galic Dyrekcya lasów i domen
Lwów, dnia 1 listopada 1883.

L. 16867. (6833 2—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, 
że celem zaspokojenia wierzytelności Babety 
Singerowej w kwocie 100 zł. a. w. z przn., 
odbędzie się dnia 20  l is to p a d a  1883, dnia 
20 grudnia 1883 i dnia 22 stycznia 1884, 
każdym razem o godzinie lOtej przed połu
dniem, egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę 
realności pod 1. 715 we Wróblowicacb poło
żonej, wykazem hip. 139 objętej do masy 
spadkowej Jana Gałka należącej.

Cena wywołania 1100 zł. w. a 
Wadyum 110 zł.
Resztę warunków licytacyi, wyciąg h i

poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w tut. sądowej registraturze.

Tarnów, dnia 6 października 1883.

L. 2922. (6992 2—3)
Celem zaspokojenia pretensyi Zakładu 

kredytowego włościańskiego 17 rat po 6 zł. 
bez odsetek, a 9 ra t po 6 zł z 10 prc. z 
odsetkami od dnia zapadłości reszty kapita- 
u w kwocie 11 zł. 60 ct. z pa. od d łużni- 

Ko w Jana i Julu Hymon , Stanisława Meis
nera należącej się odbędzie się w sadzie tu
tejszym dnia 22 listopada, 20 grudnia 1883 
i 24 stycznia 1884 egzekucyjna publiczna

Gazeta Lwowska Nr. 257 i  dnia

sprzedaż realności nr. d. 44 st. 125 now 
wyk. hip. 339.591 gminy Magierowa obję
tej, pod następującemi w arunkam i:

1. Cenę wywołania stanowi wartość 
500 zł.

2. Zakład 50 zł. przed licytacyą złożyć 
się mający,

3. Realność ta zostanie sprzedaną przy 
oba pierwszych terminach tylko za lub wy
żej ceny kupna, a przy trzecim terminie nie 
za cenę niższą jak sumę wszystkich zahipo- 
tekowanych wierzytelności.

4. Akt opisania i wyciąg hipoteczny 
wolno przeglądnąć w registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Nieinirów, 20 lipca 1883.

L. 9264. ■ (6801 2—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności c.k. 

uprzyw. Zakładu kredytowego włościańskie
go we Lwowie w kwocie 130 zł. 11 ct. z 
pn., rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż re 
alności pod 1. k. 70 w Ujkowicach położo
nej, dłużnika Józefa P ńuty  własnej, w dniu 
19 listopada i 19 grudnia 1883 i w dniu 
22 stycznia 1884 zawsze o godzinie 9tej 
rano tutaj w drodze publicznego przetargu 
odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
300 zł. wyprowadzona, zakład wynosi 30 
zł. wal. austr.

Warunki licytacyjne, akt opisania 
szacowania rzeczonej realności mogą 
przejrzane w tusądowej registraturze.

Z c. k. sądu pow. miej. del.
Przemyśl, dnia 20 sierpnia 1883.

i o-
być

L.. 7026 (6935 2— 8)
0 . k. sąd powiatowy w Krośnie zawia

damia, iż w sprawie egzekucyjnej Lieba 
Seilera przeciw Wojciechowi Podgórskiemu 
pto 65 zł. a. w. z pn., odbędzie się w tut. 
sądzie w dniu 21 listopada 1883 i w dniu 
19 grudnia 1883, każdym razem o godzinie 
10 przed południem przymusowa publiczna 
sp rz e d a ż  6| t 0 części realności pod 1. k. 113 
w Iwoniczu położonej a według wykazu h i
potecznego 1. 277 dłużnika Wojciecha Pod
górskiego własnych.

Na powyższych terminach odbędzie się 
rzeczona sprzedaż tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej wynoszącej J462 zł. 62 ct. 

Poręczne wynosi 140 zł.
Reszta warunków sprzedaży, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania przejrzane być 
mogą w sądzie podczas godzin urzędowych, 

W razie bezskutecznego upływu po
wyższych terminów, wyznacza się do ułoże
nia warunków lżejszych termin na dzień 23 
stycznia 1884, godz. 10 rano.

O tem zawiadamia sąd interesowanych 
z tą uwagą, że dla późniejszych wierzycieli 
i tych którymby uchwały dotyczące tej spra
wy doręczone być nie mogły , ustanowiono 
kuratora w osoDie c. k. notaryusza p. Ja- 
ciewicza w Krośnie

Krosno, dnia 16 w rześnia 1883.

L. 9242. ,6957 2— 3)
Egzekucyjna licytacya realności lk. 75 

tab. 1250 w Brodach, Ozyasza Szapira, O- 
syasza Lande i Abrahama Lande własnej, 
odbędzie się 22 listopada 1883 i 4 grudnia 
1883 o godzinie 10 przed południem w biu
rze Nr. 3 na rzecz funduszu indemnizacyj- 
nego najmniej za cenę szacunkowa oraz wy
wołania 79 zł. 50 ct.

W adyum 10 prc.
Bliższe warunki, akt oszacowania i wy- 

c l § £  t a b u |a r a y  można w sądzie przejrzeć.
W razie nie 

do Ułatwiających Wv— łUltlłm 
grudnia 1883 godzinę 4 po południu przy- 
cz.em m,estający wierzyciele hipoteczni do 
większości głosów stających na termin doli
czeni będą.

 ̂ Niewiadomemu z pobytu wierzycielowi 
hipotecznemu Leibie Treger tudzież wierzy
cielom po dniu 23 marca 18S3 na hipotekę 
wchodzącym lob którymby uchwała licyta
cyjna me mogła być doręezoną, ustanowiono 
kuratorem adwokata dr. Ornsteina. 

o k- s§ó powiatowy
Brody, dnia 10 sierpnia 1883

L. 7647. (7253 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Dąbrowie po

daje do wiadomości, iż w dniu 23 listopada 
1883, w dniu 13 grudnia 1883 i w dniu 9 
stycznia 1884, każdym razem o 10 godzinie 
z rana, odbędzie się w sądzie tutejszym pu
bliczna sprzedaż realności nr. 98 wyk. hip. 
gminy Swarzow objętej, należącej do nieob
jętej spuścizny Wojciecha Golemy.

Cena wywołania wynosi 1520 zł., w a
dyum 152 zł., bliższe warunki do przejrze
nia w registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Dąbrowa, 17 września 1883.

L. 10979. . (6849 2 - 3 )
Stanisławowski c. k. sąd obwodowy w 

sprawie egzekucyjnej Karola Bilinkiewicza 
przeciw Jadwidze Nowickiej o 3u0 zł. a. w. 
z pn. zawiadamia, że w dniach 26 listopa
da 1883 i 17 grudnia 1883, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż s/16 części realności 1. k. 33 j 34 y 
w Stanisławowie położonych, dłużniczki w ła
snych, w drodze publicznej licytacyi w tu
tejszym sądzie obwodowym przeprowadzoną 
zostanie pod następującemi warunkami:

I. Sprzedaż 3|16 części realności pod
1. k 33 i B i1 i i w Stanisławowie położonych 
odbędzie się ryczałtowo i takowe w tych 
dwóch terminach tylko za cenę szacunkową 
lub wyżej takowej sprzedane zostaną.

II. Jako cenę wywołania ustanawia się 
kwotę 790 zł. 46V4 ct. wa. jako wartość sza
cunkową tychże

Wadyum wynosi 80 zł. w. a.
Gdyby te części realności przy tych 

terminach za cenę szacunkową lub wyżej ta 
kowej sprzedane nie zostały, natenczas wy
znacza się termin do ułożenia ułatwiających 
warunków licytacyjnych na dzień 17go 
grudnia 1883 o godzinie 4 po południu.

Akt oszacowania, wyciąg tabularny

i reszta warunków licytacyjnych w tusądo
wej registraturze przejrzane być mogą.

O tem zawiadamia się wszystkich wia
domych wierzycieli hipotecznych tudzież m a
sę Stefanii i Maryanny Pasanezuk i tych 
wierzycieli, którymby po dniu pierwszego 
września 1883 prawo hipoteki na sprzedać 
się mających częściach realnośei uzyskali, 
lub którzyby niniejsza uchwała licytacyjna 
wcale lub wcześnie przed terminem licyta
cyjnym z jakiegokolwiek powodu doręczoną 
być nie mogła przez kuratora, którego się za
razem w osobie pana adw. dr. Rosenberga 
z substytucyą p. adw. dr. Fiszlera usta
nawia. Stanisławów, 15 września 1883.

L. 7209. (6882 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

podaje do ogólnej wiadomości, że dnia 23 
listopada i dnia 17 grudnia 1883, każdym 
razem o 11 godzinie rano odbędzie się w 
publiczna sprżedaż realności pod 1 k. 103 
w Pnikucie położonej spadkobierców śp. S ta
nisława Ziembowieza własnej, na zaspokoje
nie pretensyi Dyrekcyi Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie z dołożeniem, 
że na tych dwóch terminach relność ta tyl
ko powyżej lub za cenę szarunkową sprze
daną zostanie.

Do ułożenia ułatwiających warunków 
wyznacza się term in na dzień 22 stycznia 
1884, o lOtej rano, na wypadek jeżeli real
ność na powyższych terminach sprzedaną 
nie zostanie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
400 zł., zakład 40 zł.

Protokół zastawniczego opisania i 0- 
szacowania z warunkami licytacyi przejrzeć 
można w kancelaryi sądu.

Dla niewiadomych wierzycieli kurato
rem ustanawia się p. Wiktora Krokowskie
go w Mościskach

Mościska, dnia 10 października 1883.
L. 20650. . , . . (7 3 7 7  2 — 3)

Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumcyjnego od mięsa, tudzież wina, mo
szczu winnego i owocowego w okręgach dzierżawnych niżej poszczególnionych na czas 
od 1 stycznia 1884 do końca grudnia {884, lub też do końca grudnia 1886, z prawem 
wypowiedzenia lub bezwarunkowo, odbędzie się w c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu we 
Lwowie w dniu -niżej oznaczonym druga publiczna licytacya.

Ceny wywołania rocznego czynszu są niżej wyrażone.
Wadyum złożyć się mające wynosi 10 proc. ceny wywołania.
Oferty pisemne zaopatrzone w wadyum, winne być wniesione najdalej do )9 listo

pada 1883 do godzmy 2 po południu do rąk naczelnika c. k, powiatowej Dyrekcyi skar
bu we Lwowie.

Bliższe warunki licytacyi mogą być przejrzane w c. k. powiatowej Dyrekcji skarbu 
we Lwowie i w c. k. nadzorach straży skarbowej lwowskiego powiatu skarbowego.

i- q
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Licytacya odbędzie się od godziny 9 rano 
do 2 po południu dnia

20 listopada 1883 w c. k. powiatowej 
Dyrekcyi skarbu we Lwowie.

Lwów, dnia 2 listopada 1883.

S ur £al)t 26681. (7378 3—3)
lua w Bau*1B , 3Son ber f. f. g tnan^»ejirf^® ireftton  m Tarnopol toirb p t  SSerpadjtung ber im bei=
e SDr/edania ustanowiono Begenben SluStoeifc berjeicfjneten arartjdjen X8eg= uttb Smcfemfflłauteu fur btc ®auer emeS 
w a S ó w  termin na 18 3ofrrS. bog ift bom 1 V n n e r  1884 M  (Enbe ® ^ m b e r 1 8 8 4  btc flwlafton cmggrfdjrieben.

L. 4374. (6772 2—3)
, • k- sąd powiatowy w Bochni podaje 

do publicznej wiadomości, że celem zaspo- j 
kojenia sumy pożyczkowej 405 zł. 56 ct. z i 
pn. odbędzie się na rzecz galicyjskiego Za- j 
kładu kredytowego ziemskiego w Krakowie ; 
w • !kl?z7.rn s4dzie przy jedirym terminie w j 
dniu 22 listopada 1883 o godzinie 10 przed | 
południem,, egzekucyjna sprzedaż realności 
włościańskiej pod 1. k. 51 rep 18 w Woli ' 
drwińskiej położonej, ciała abularnego nie- 
stanowiącej, do Stanisława i Ewy Kaimów j

należącej, przy której powyższa realność tak- „
że niżej ceny szacunkowej 1700 zł. w yno-! ®a§ SSabium oetragt oen fedjstett jUjetl bc§ żlugritfśprci|e§( unb ift bet ber mitnbltcben
szącej będzie mogła być sprzedaną, wadyum Cijitation p  §dubert bc£ LGttatton§=3?oinmiffdrg $u crlegcn Śdmftlidie ^Inbotbe bileat mit
wynosić będzie 1/20 część ceny wywołania, bcmfelben IBabium ftnb langftenS bis 18. Słobeinber 1883 bis 2 Ubr 9ład>mittaa§ beim 9W -

Protokół zastawniczego opisania i re- ftanbe ber !. f. ginanj=SSejirtź=®irection etnpbringeiu '
szta warunków licytacyjnych mogą być w ®ie fonftigen Sigitatxon§=93ebingni§c fimnen bei ber f. t. g inan^S eR rfg^ ircc tion  in
tutejszo-sedowej registraturze przejrzane. | Tarnopol eingefetjen toerben.

Z c. k. sądu powiatowego f. $raan^$8fjtrl3»$)irectioti.
Bochnia, dnia 2 sierpnia 1888. \ Tarnopol, am 8. jftobember 1883.

10 listopada 1883.

uE?'CS
OQ
*5
O

83-

9łame ® ariffd |e AuSrufS* 
preiś in  

oft. SBdfjr. 
auf ein

S aljr

bie S ijita lio n  
w trb Qbgef)alten 

bet ber f. {.
g in a n ^ S e j i r f ^  

S)irection in  
T arn o p o l am :w

ber SBegftation unb 
ifjter (ligenfdjoft

bcS ©trufjenjugeS
0  

W g
l §
S?i£

m

a S TS<&
5 £*0 yo 
=2 ^  
£9 g © ulben

1 C zartorya 
2Beg=unb 93rudenm aut

Tarnopol -Czortkower- 
(gtrafje

16 II 8002 19. SRobember 
i 883 bon U ljr 
9Sormittag§ bi§ 2 
Uljr 97ad)mittag§

2

_  3

K row inka 
2Seqmrib £3riicfenmaut

dtto. 16 

11>

l i 5201

K opeczyńce
SBegmaut

---------dtto. --- 2201

¥ Czortków 
ffiegm nb 23rucfenmaut

dtto. 16 11 5200

5~ B rzeżany
SBegmaut

B rzeżan-M onsste-
rzysker=@ trafje

24 --- 1940
20. Slobember 
1883 bon 9 Uijr 
a3orm tilagi big 2 
Uljr 9łacbm ittag§.

6 P otu tory  
SBegmub SSriidcnmaut

dtto . 8 11 1679

7 P odhajce 
©ea=unb S riłdenm ou t

dtto . 24 1 1500

8 D obro w ody 
aSegnm b Srudemneuti

dtto. 16 II 989



Ł 8512. (7286 1—8) godzinie 9 rano, przymusowa publiczna sprza-
Ceiem ściągnięcia należnej dr Pawło- daż realności dłużnika Jędrzeja Kaima wła- 

wi Skwarczyńskiemu sumy 3000 zł. aw. zpn. snej 1. 6 d. 52 n. rep 15 w Woli B r wiń- 
przedsięwziętą zostanie w dwóch na dzień skiej w powiecie bocheńskim położonej, cia- 
27 listopada 1883 i 17 grudnia 1893, każ- ła tabularnego niestanowiącej. 
dym razem o 10 godzinie rano w B. IV. Cena wywołania wynosi 2100 zł. a wa-
wyznaczonych terminach przymusowa sprze dyum 210 zł.
daż części dóbr Gzeremchów „Zarszczyzna“ Protokół zastawniczego opisania i re-
zwanej, w tutejszym powiecie położonych sztę warunków licytacyjnych można przej-
według wykazu hipotecznego 87 B. poz. 2 rzeć w registraturze sądowej.
Antoniny Cetwińskiej własnej. Z c. k. sądu powiatowego

Cenę wywołania poniżej której ta ma- Bochnia, dnia 5 września 1888.
jętność sprzedaną nie zostanie stanowi kwo- ---------------
ta 84382 zł. 97\ ,  ct., zaś wadyum kwota L . (73v0 1 - 3 )
3440 zł w a i powiatowy w Niepołomicach

Gdyby ta majętność w powyższych ter- ’ przeprowadzi celem zaspokojenia przynależą- 
minach sprzedana nie została wyznacza się f J . sl? Szymonowi kostucho* i kwoty Ma
do ułożenia lżejszych warunków licytacyj- , b zł. a. w. z p n .  egzekucyjną publi-
nyeh termin na 15 stycznia 1884, 10 go- j sprzedaż połowy realności pod nr. k.
dzinę rano w B. IV., z tem iż niestawający j  Szczytnikach położonej a własność
na tym terminie wierzyciele, jako do wię- j  tabularną dłużnika Klemensa, Wc,sły stano- 
t s „ Ł ,  stawajęcych prsy8.Sp a j ,c ,  j
uważani będą.

Inne warunki licytacyjne, wyciąg hi
poteczny i akt ocenienia mogą być przejrza
ne w tus registraturze.

O czem się między innerni i Amalię 
Settmajerową, Stefanię Aleksandrowiczównę, 
Józefa Makswalda, Helenę Makswald, Lud
wika Makswalda i Emilię Makswald jako 
spadkobierców śp. Klemensa Obertyńskiego 
i Michała Litwaka z życia i pobytu niew ia
domych względnie ich prawnych następców, 
a w razie ich śmierci tychże z nazwiska i 
imienia, z życia i pobytu niewiadomych 
spadkobierców, tudzież tych wszystkich wie
rzycieli, którzyby po dniu 25 czerwca 1883 
jako dniu wydania wyciągu hipotecznego do 
hipoteki weszli, lub którymby niniejsza u- 
chwała lub późniejsze z jakiego bądź powo
du wcale lub wcześnie przed terminem do
ręczone być nie mogły przez kuratora dla 
nich w osobie p. adw. dr. Zakrzewskiego z 
substytucyą p. adw dr. Freudenberga ni- 
niejszem ustanowionego, zawiadamia.

C k. sąd obwodowy
Kołomyja, 27 września 1883.

jest dnia 26 listopada i dnia 20 grudnia 
1883, każdym razem o godzinie lOtej przed 
południem.

Cena szacunkowa i wywoławcza tej 
połowy realności wynosi 20 zł.

Wadyum zaś 2 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i wy

ciąg hipoteczny przejrzeć można w registra
turze sądowej.

Niepołomice, d. 18 września 1888.

dyum 10 proc.
Akt opisania i oszacowania tudzież wa

runki licytacyjne przejrzeć można w tutej
szej registraturze.

Borynia, dnia 13. paździerm .a lo83.

L 3671. "  (7314 1 - 3 )
Na dniu 27 listopada 1833, 16 stycz

nia i 18 lutego 1834, każdym razem o go
dzinie 10 z rana, na pierwszych d wóch ter
minach tylko za lub wyżej, na trzecim tak
że niżej ceny szacunkowej, odbędzie się w 
sądzie tutejszym publiczna sprzedaż jednej 
dziesiątej części ciała hipotecznego, wyka
zem 188 i jednej dwudziestej części ciała 
hipotecznego, wykazem 189 ^sięgi grunto
wej gminy Nowe fchułe objętych, pod ik. 108 
położonych, nieletniego .Jurka Walcickiego 
własnych, celem zaspokojenia sumy 44 zł. 
w. a. z pn., nieletniemu Jędrzejowi Kulczy
ckiemu się należącej.

Cena szacunkowa wynosi 83 zł. 5 ct., 
wadyum 8 zł. 35 ct. w. a.

Akt opisania i oszacowania, tudzież 
bliższe warunki licytacyjne mogą być w re 
gistraturze przejrzane.

Z c. k. sądu powiatowego.
Cieszanów, 19 września 1883.

L. 4253. (7296 1— 3)
Dnia 28 listopada 1883 o godzinie 10 

przed południem, przedsięwziętą zostanie 
w sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. Za
kładu kredytowego włościańskiego przeciw 
likowi Machnowieżowi pto 200 zł. względnie 
191 zł. 84 ct. relicytaeya realności w Zer- 
nicynie pod nr. k. 22 położonej, ciała tabu
larnego niestanowiącej i poniżej ceny sza
cunkowej 350 zł.

Wadyum 35 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyi jakoteż akt 

opisania i oszacowania przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Baligród, 28 września 1883.

L. 4106. (7141 1—3)
Celem zaspokojenia kosztów sporu Wi- 

ktoryi Ledwoń od małżonków Józefa i Ka
tarzyny Piórko w w k wocie 13 zł. 31 et w. 
a. przyznanych oraz dalszych kosztów egze
kucyjnych przeprowadzoną będzie w dniach 
29 listopada, 21 grudnia 1883 i 28 stycznia 
1884, każdym razem o godzinie 10 rano, 
licytacyjna sprzedaż realności lwh. 172 w 
Babicach a to na pierwszych dwóch term i
nach tylko powyżej lub za cenę szacunko
wą a na trzecim nawet poniżej takowej

Cena szacunkowa i wywoławcza 727 zł. 
Wadyum 72 zł. w. a.
Resztę warunków, protokół oszacowa

nia i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w 
tutejszo sądowej registraturze.

Kuratorem wierzycieli dr. Kaufmann.
C. k. sąd powiatowy 

Oświęcim, 24 sierpnia 1883.

L. 5530. ('6962 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach o- 

głasza, iż dnia 26 listopada 1883, dnia 14 
stycznia i 18 lutego 1884 r. każdym razem 
o godzinie 10 ra n o , w gmachu sądowym 
przedsięweźmie publiczną sprzedaż realności 
pod 1. 76 w Ociece położonej, ciała hipote
cznego nie stanowiącej a do Tomasza Nę
dzy należącej, a to celem zaspokojenia wie
rzytelności Izaaka Seidena pto 300 zł. z pn 

Cena wywołania 60 zł. Wadyum 6 zł 
Resztę warunków można przejrzeć w 

registraturze sądowej.
Ropczyce, dnia 29 września 1883.

L. 7386. (7297 1—3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go

dzinie 10 rano w dniu 29 listopada 1883, 
za jakąbądź cenę licytacya realności 1. 122 
w Gródku według wyk. hip. 1568, nieletnie
go Ludwika Rosołowskiego i Elżbiety Roso- 
łowskiej własnej, na rzecz Juliana Sorówki 
pto 70 zł. z pn.

Cena wywołania 582 zł., wadyum 29 
zł. 10 ct.

Resztę w arunków , akt oszacowania i 
wyciąg tabularny, w tus. registraturze.

C. k. sąe powiatowy
Gródek, 17 września 1883.

L. 4823 (6774 1 - 3 )
C. k. sąd powi&towy w Bochni zawia

damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz
kowej 450 zł. a względnie 405 zł. 56 ct., 
odbędzie się na rzecz galicyjskiego Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie w tu
tejszym sądzie dnia 26 listopada 1883 r. o

L. 10701. (7282 1— 3)
W dniach 28 listopada, 20 grudnia 

1883 i 24 stycznia 1884, każdym razem o 
10 godzinie przed południem, odbędzie się 
w tutejszym sądzie publiczna egzekucyjna 
sprzedaż gruntu dłużnika Jakóba Jasińskiego 
własnego w Dobrotowie pod 1. k. 32' poło
żonego, ciała tabularnego niestanowiącego 
na zaspokojenie wywalczonych kosztów spo
ru prowizoryalnego w kwocie 10 zł. 17 ct.

Cena szacunkowa wynosi 40 zł.
Zakład 4 zł.
Przy trzecim terminie zostanie wspo

mniany g r u n t  i niżej ceny szacunkowej sprze 
dany.

K u ra to rem  niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu wierzycieli ustanowiono Iwana 
Janków z Dobrotowa.

P ro tokó ł zastaw niczego op isan ia  i osza
cowania jak również warunki licytacyjne 
mogą być w tusądow ej re g is tra tu rz e  p rze j-

L. 2242 (7085 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie po

daje do powszechnej wiadomości, iż w celu 
wydobycia od Hersza Sehildkrauta kasie za
liczkowej miasteczka Ryglice przyznanej su
my resztującej 50 zł. w. a. z pn., zostanie 
realność pod lk. 21 w Ryglicach położona, 
egzekuta Hersza Sehildkrauta własna, ciała 
tabularnego nie mająca, na trzech terminach 
a to : dnia 26 listopada, 31 grudnia 1883 i 
dnia 4 lutego 1884, każdym razem o godz. 
10 z rana na miejscu w Tuchowie przez pu
bliczną licytacyę najwięcej dającemu sprze
daną.

Cenę wywołania ustanawia się w kwo- 
eie i 50 zł w. a.

Wadyum wynosi sumę 15 zł. w. i 
Resztę warunków licytacyjnych w tu- 

tejszo-sądow'ej registraturze przejrzeć można. 
Tuchów, dnia 27 czerwca 1883.

rżane.
Delatyn, 30 września 1888.

L. 4278. (7440 f — 3)
O. k. sąd  pow iatowy w B oryn i p rzed

sięw eźm ie d n ia  22 lis topada , 22 g ru d n ia  
1833 i 22 s ty czn ia  1884 egzekucyjną sp rze
daż w drodze publicznej licytacyi rea lności 
M ordka B erg e ra , N r. 117 w B oryni, celem  
zaspoko jen ia  wierzytelności Sauia Teichman- 
na 239 zł. 5 ct. i 90 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania wynosi 390 zł., wa-

L. 26. (7084 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie po

daje do powszechnej wiadomości, iż w celu 
zaspokojenia przyznanej Chaimowi Braunowi 
od Karola i Juljanny Steców, a względnie 
od Józefa Dobrzańskiego sumy 300 zł. z pn., 
zostanie realność, pod 1 k. 49 w Tuchowie 

| położona, ciała tabularnego nie mająca, da
wniej Karola i Juljanny Steców, a obecnie 
Józefa Dobrzańskiego własna, przez publi
czną licytacyę w trzech terminach, a to: 
dnia 26 listopada, dnia 31 grudnia 1883 i 
dnia 4 lutego 1884, każdym razem o godz. 
10 z rana na miejscu w Tuchowie najwięcej 
dającemu za gotówkę sprzedaną.

Cenę wywołania ustanawia się w kwo
cie 700 zł.

Wadyum wynosi 70 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych w tu- 

tejszo-sądowej registraturze przejrzeć można.
Tuchów, dnia 3 czerwca 1883.

L. 19309. (7376 1— 3)
WW

wydzierżawić się mająeego podatku konsumcyjnego w poszczególnionyeh okręgach
dzierżawnych wraz z przynależnemi miejscowościami, na czas od l stycznia 1884 do koń
ca

arzawnycn wroz l piLjucucAueun **** •* n
grudnia 1884, z prawem przedłużenia tej dzierżawy milcząco na dalsze dwa lata do 

końca grudnia 1886 lub bezwarunkowo na lat trzy, t. j. od 1 stycznia 1884 do końca
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Złoczów III mięsa 7050 — 705 —

Gołogóry n n 1250 — 125 —

Białykamień n n 1000 10 100 —

Szczurowice n » 615 _ 61 50

Bełz _ wina 138 57 18 85c/ i j. v
C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu 

Brody dnia 29 października 1888.
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Władza i miejsce 
gdzie licytacya 

odbywać się będzie

C. k. powiatowa 
Dyrekcya skarbu 

w Brodach

gl. 1892. (7428 1— 3)
Sltn 29. 9łotiember 1883 um 10 tlljr 

SSorntittagS toirb bei ber $)irection beS f. f. 
©taatsgeftiitei tn Radaulz eine Dffertberfjan* 
blunęj tuegen ©idjerftellung ber Sicferitng 3870 
metrifdjen Bentnern §afer mit ber SDŻinimaL 
§eftolitar>Qualitfit bon 42 Silogramm abge* 
(laten metbeti.

®er ju  liefernbe frnfer tnufj bon maga* 
juiSmafjiget Sfteinljcit, bottforamen gefunb, bamt 
gatij troefen jcin, unb ba§ obattgegebette 3Jiim*
mal=DualittitfL©emid)t entljaLen.

SDie ©rftefyer fittb berpftidńet, ba§ erftau* 
bene Jpaferquantum, fei es im (Satijm ober in 
SJjeilpartfiien biefer Steferung, juoerfitf)tlicf) in 
ben 3)łDnaten Jiinner, Februar, Marz unb 
April 1884 ju  jebem bierten SOęcile, enttoeber 
an bie Loco-ijjaupt|peic£)er, ober aber an bie 
@c£)Utt6óben jn Altfratautz, Woytinell unb 
in bie Slbiljeilung ju Wladika nad) bem Se* 
batfe ber ?lnftalt piinftlidj abjugeben.

Unterneljmer toerben betmtadj cingelaben, 
iljre mit einer ju itberjdjreibenben 50 fr. ©tem* 
pelmarfe berfeljenen Offerte entweber auf ba§ 
ganje auSgejcbrtebene §aferqnantum, ober aber 
auf bloh eirten SJjeit oeSfelbett, toelĄer jeoouj 
nid£)t unter 400 metrif^en 3 pntneru feirt barf, 
jn ber obangefe^ten ©tunbe t)ieramts, oerfiegett 
ju  uberreicbeit.

3 ebeś Dffert £>at bie ju  liefernbe £>afer*

menge, ben angebotenen £ieferung§prei§ pr. 
(Stncn mctrif^cn 3 potner in 3iffem  unb SuĄ* 
ftaben auSgefd)tieben mit bem auSbriicflicben 
Seifa^e ju  entpalten, bajś bem Dfferenten bie 
DffertoerijanblitngSbfbittgnific, al§ toenn er 
fotdje gelefen nnb gefertiget bdtte, ooUcommen 
befanut finb, benrn er fid) unfeebingt unterjiebt, 
loobci jugleiĄ ju erffdreit fommt, ba^ Dffe* 
rent fidj aiiĄ berpfliditet, eine etma geringere 
^afermettge, al§ bie jur ilieferung angebotene, 
nac^bem SSefd l̂u^e ber 3Scrf)anblungśfommiffion 
gegen ben offerirten SieferungśpreiS jur feft* 
gefc^ten SlbgabSfrift uberneljmen ju  moHen.

SSon bem entfadenben ganjen 33ergń* 
tnngSbetrage be» ju r Steferung angebotenen 
§aferquantum§ fommt nach bem gemacbten 
$reiSaubot ein 10 prc. Sabium im 33aaren 
Dem Offerte anjufdjliejjen.

Sie Dffertberf)anbfung§6ebingni|e tiegen 
ju  3 cbermanitS @infid)t in ber Sirection3=$an= 
jlei auf.

f. ©taatśgeftiitS* S)irection.
Radautz, am 7. flłobember 1883.

L. 2302. (7384 3— 3)
Prezydyum c. k. Sądu obwodowego w 

Wadowicach ogłasza, że celem zabezpiecze
nia dostawy żywności dla więźniów tegos^ - 
du na rok 1884, odbędzie się dnia 22 listę 
pada 1883 od godziny 9 rano publiczna li- 
cytaeya in minus.

Wadyum wynosi 1816 zł. w a., które 
każdy do licytacyi przystępujący złozyć ma 
przed rozpoczęciem takowej do rąk komisyi 
licytacyjnej.

Oferty pisemne w prawne wymogi za
opatrzone przyjmować będzie komisya licyta
cyjna w dniu licytacyi tylko do godziny 11 
przed południem.

Ceny wywołania pojedynczych porcyj 
żywności, tudzież resztę warunków licytacyj
nych przejrzeć można w sądzie.

Wadowice dnia 4 listopada 1883.

L 61991. (7042 3 —3
Celem oddania w przedsiębiorstwo bu

dowli wodnych konserwacyjnych i nadzwy
czajnych na Dniestrze w okręgu budowni
czym Stanisławowskim na 61etni przeciąg 
czasu od roku 1884 do r. 1889, odbędzie się 
w e k .  Starostwie w Stanisławowie dnia 26 
listopada r. b o godzinie 12 w południe pu
bliczna licytacya zapomocą pisemnych ofert, 
według cen jednostkowych na podstawie spo
rządzonych w tym celu wykazów, pierwszy 
dla przestrzeni Dniestru od Źurawna do u j
ścia Bystrzycy, drugi od ujścia Bystrzycy do 
ujścia Strypy

Stosownie do tego podziału oferty od
nosić się winny do jednej lub obydwu sek- 
cyj z dokładnem tychże oznaczeniem.

Warunki budowy i ceny jednostkowe 
przeglądnąć można w rzeezonem Starostwie, 
gdzie również oferty na odnośne sekeye w 
sposób przepisany sporządzone i dla każdej 
sekcyi w wadyum 500 zł. zaopatrzone, naj
dalej do godziny 12 w południe wniesione 
być mają. Oferty oddane po terminie, lub 
nie zaopatrzone w wadyum, lub też nie spo
rządzone w sposób przepisany, nie będą u- 
względnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 17. października 1883.

L. 538. (6976 3— 8)
W dniach 22 listopada i 21 grudnia 

1883, każdym razem o godzinie 10 z rana
odbędzie się celem ściągnienia wierzytelno
ści Teobalda Poppe w kwocie 47 zł 37 ct. 
w. a. publiczna licytacya połowy realności 
Nk. 81 w Kozach położonej, wykazem hip. 
gminy katastralnej Kozy Nr. 18 objętej, i 
rozpisuje się licytacyę tę w myśl dekretu 
nadwornego z dnia 25 czerwca 1824 Nr. 2017 
w dwóch terminach

Cena wywołania 879 zł., wadyum 88 
zł- Resztę warunków przejrzeć można w tu
tejszym sądzie.

Biała dnia 1 października 1883.

Księgi gruntowe.
L. 6800 (7444)

C k. komisya hipoteczna w Tyzynie, 
rozpocznie dochodzenia miejscowe celem za
łożenia księgi gruntowej dla gminy katast
ralnej Lubenia na duiu 19 listopada 1883.

Każdy, kto ma interes prawny w zbadaniu 
stosunków posiadania, może się zgłosić i 
przytoczyć co dla wyjaśnienia lub obrony 
swych praw za stosowne uzna.

Tyczyn, 4 listopada 1883.

L. 5943. (7454)
C. k, sąd powiatowy w Staremmieście 

zawiadamia, że dochodzenia miejscowe ce
lem założenia ksiąg gruntowych dla gminy 
katastralnej Terszów, dnia 22 listopada 1883 
rozpocznie.

Każdy interesowany ma zatem zgłosić 
się i wszystwo przytoczyć co dla obrony 
praw swoich za stosowne uzna.

Staremiasto, dnia 7 listopada 1883.



Konkursa.
L.20031 (7357 2 - 3 )

Na posadę ekspedyenta przy e. k. urzę
dzie pocztowym w Dtipliskach, w powiecie 
Zaleszczyckim, za kontraktem służbowym i 
kaucyą 200 zł, z rocznymi poborami: płacy 
200 zł. ryczałtu kaneleryjnego 60 zł. i ry
czałtu 230 zł. za codzienne jazdy pasłańcze
do Zaleszczyk i na powrót.

Podania należy vmieśe do trzech tygo
dni w c. k. Dyrekcyi poczt we Lwowie. 

Lwów, dnia 5 listopada 1883.

L. 52126. (7871 2—3)
Wydział krajowy Królestwa Galicji i 

Lodomeryi wraz z Wiolkiem Księstwem 
Krakowskiem rozpisuje niniejszem konkurs 
na trzy stypendya po trzysta (300) złr. w. 
a. przeznaczone na rok jtden  dla zwyczaj
nych słuchaczy e. k. Akademii rolniczej w 
Wiedniu, lub innych pozakrajowych zakła
dów tego rodzaju.

Ubiegający się o te  stypendya kandy
daci winni wnieść podania swojo do Wy
działu krajowego, najdalej do 20 grudnia 
1883.

Do podań należy dołączyć:
1) m etrykę;
2) poświadczenie, źe kandydat przyjęty 

został na kursa w c. k. Akademii rolniczej 
w Wiedniu lub w innym pozakrajowym 
wyższym rolniczym zakładzie naukowym;

3) ostatnie świadectwo szkolne lub 
świadectwo rolniczego zakładu naukowego, 
którego słuchaczem jest kandydat,

4)  świadectwo o stosunkach majątko
wych kandydata i rodziców jego, wreszcie,

5) własnoręczny rewers kandydata, 
zawierający zobowiązanie, że kandydat po 
ukończeniu studyów fachowych, będzie się 
starał uzyskać posadę w Królestwie Galicji 
i Lodomeryi, z Wielkiem Księstwem Kra
kowskiem.

We Lwowie, dnia 26 października 1883.

f Termin ten wyznacza się zarazem tak- 
jjże i do zawarcia ugody. Wierzycielom, któ
rzy na ogólnym terminie likwidacyjnym sta
ną i pretensye swe ogłoszą, służy prawo po
wołać inne osoby w- miejsce dotychczasowe
go zarządcy masy, jego zastępcy i członków 
wydziału wierzycieli.

Do zatwierdzenia przez sąd ustawione
go, albo do zamianowania innego zawiadow
cy masy, tegoż zastępcy i członków wydzia
łu wierzycieli, wyznacza się termin na dzień 
14 listopada 1883 o godz.10 przed południem 
wobec komisarza konkursowego w Droho
byczu.

Zarazem zawiadamia się wierzycieli, 
którzy nie w Samborze lub Drohobyczu 
mieszkają, że wedle §. 111 u k. zastępcę w 
Samborze lub Drohobyczu mieszkającego, 
celem doręczenia uchwał oznajmić mają, ina
czej bowiem na wniosek komisarza konkur
sowego dla nich kurator na ich koszta i 
niebezpieczeństwo ustanowionym zostanie.

Dalsze ogłoszenia w ciągu post. konk. 
umieszczane będą w dzienniku urzędowym 
„Gazety Lwowskiej".

Sambor, dnia 30 października 1883.

środków do obrony swych praw służyć mo
gących udzielił, albo innego zastępcę sobie 
obrał i tutejszemu sądowi o tern doniósł 

Lwów, dnia 6 października 1883

L ‘ 49p5 A u • * ^  (0891 1 - 3 )C. k. sąd powiatowy Kulikowski wzy
wa Józefa Zubrzyckiego^* miejsca b '  
niewiadomego, by do spadku p0 bra-ie Ja 
nie Zubrzyckim, obraźniku w zńłb-ńcaeh 
dnia 11 października 1873 z pozostawieniem 
ostatniej woli rozporządzenia, zmarłym w 
przeciągu jednego roku, w sądzie tutejszym 
się oświadczył, w razie przeciwnym postę
powanie z dziedzicami, którzy się zgłosili i 
z kuratorem dla niego ustanowionym Józe 
fem Hrycykiewiczem pizeprowadzonem zo
stanie.

Kulików, 6 lipca 1883

3)

1.

2.

3.

L. 392/R. s. k. (7421 2
Niniejszem ogłasza się konkurs: 
na jedną posadę nauczyciela filologii 
klasycznej w gimuazyum Nowosandec 
k iem ;
na jedną posadę nauczyciela filologii 
klasycznej w giranazyum Tarnowskiem; 
na jedną posadę nauczyciela historyi 
i geografii w gimnazyum IV we Lwo
wie.
Do każdej z tych posad jest przywią

zaną płaca i dodatki do płacy w myśl ust. 
z 9 kwietuia 1870 i 15 kwietnia 1873.

Kandydaci, ubiegający się o te posady, 
winni wnosić podania, zaopatrzone w po
trzebne dokumenta, za pośrednictwem prze
łożonej Dyrekcyi do Prezydyum Rady szkol
nej krajowej najpóźniej do końca listopada 
b. r.

Z Prezydyum c. k. Rady szkolnej kraj. 
We Lwowie, d. 30 października 1883

L. 1040 (7343 3 - 3 )
W okręgu szkolnym Czortkowskim są 

następujące posady nauczycielskie do obsa- 
dzeuia przy szkołach etatowych z płacą 
roczną 300 zł.

1. w Białobożnicy, 2 w Dobropolu, 3. 
w Kujdauowie, 4. w Kowalówee, 5. w Ladz- 
kiem, 6. w Ossowcach, 7 w Roinaszówce, 
8. w Rosochaczu, 9 w Sosolówce, 10. 
w Skomorochach, 11. w Sokołowie.

Kandydaci chcący się ubiegać o którą 
z tych posad, mają swe prośby przy dołącze
niu dokumentów służbowych' i wykazu lat 
służby przedłożyć za pośrednictwem władzy 
przełożonej, najdalej do J5go grudnia br 

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej 
Czortków, dnia 31 pażdziern. 1883,

Upadłości.
11749. (7382 3 = 3 )

C. k. sąd obwodowy w Samborze po
daje niniejszem do wiadomości, że otworzy
konkurs nad całym ruchomym, jakoteź w
krajach, dla których ust. konk. z dnia 25 

’ - położonym nieru'̂ t l.ii__
---

grudnia 1868 ważną jest, położonym n ie r u 
chomym majątkiem M e s c h u l im a  Goldberg,
przemysłowca w
chomym majątkiem Mes._____

lysłowca w Drohobyczu zamieszkałego
Kierownictwo upadłości tej porucza się

   EmilowiC. k. sędziem u pow iatow em u panu ^  ^

i
dra'Popławskiego w D w h o b j e ^  ,,0[lk.

Komarnickiemu w Drohobyczu _
wym zawiadowcą masy ustanawia i L •

L. 26463. (7345 1—3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie §. 62. ordynacyi
konkursów, zezwolił na otwarcie konkursu 
na majątek Leopolda Brandstettera a mia- 
now ie: na majątek ruchom y, gdziekol
wiek by się takowy znajdował, a na 
majątek nieruchomy o tyle o ile takowy po
łożonym jest w tych krajach, w których or- 
dynacya konk. z dnia 25 grudnia 1868 obo
wiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana c. k. sekretarza sądu krajowego 
wyższego Dolkowskiego, a tymczasowym za
rządcą masy pana adw. dr. Kaufmanna, z 
substytucyą pana adw. dr. Schoena.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 19 listopada 1883 przed 
komisarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy 
lub co do ustanowienia innego, tudzież aby 
wybrali wydział wierzycieli.

O. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy
cieli, którzy swych pretensyj przeciwko ma
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces w 
toku znajdował, do dnia 15 stycznia 1884 
w c. k. sądzie krajowym w Krakowie, po
dług przepisu ordynacyi konk. unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili, a na 
terminie na dzień 25 lutego 1884, o godzinie 
lOtej z rana, w biurze komisarza konkurso 
wego oznaczonym wywierzytelnili i swoje 
wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa 
swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
/.głoszą) a na terminie będą obecni,
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra
wiali, powołać ostatecznie osoby , w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele," którzy w Krakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują, winni są 
przy zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w 
Krakowie zamieszkałego w celu doręczenia u- 
chwał sądowych, w przeciwnym bowiem ra
zie na wniosek komisarza konkursowego wie
rzycielom rzeczonym na ich niebezpieczen- 
stwo i koszt kurator ustanowionym zostałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczane będą w urzędo
wej „Gazecie Lwowskiej".

Termin do likw idaeyi oznaczony jest 
zarazem term inem  co do układów z w ierzy
cielami.

Kraków, 3 listopad? 1883.

L 8199. . (686°  i - 8)
C k sąd powiatowy w Białej zawia

damia z miejsca pobytu nieznajomych W il
helma Zipsera, Andrząja Gottfryda Zipsera, 
Karola Jana Zipsera, Krystya.ua Jana Zip
sera Samuela Sehuppelta i masę Macieja 
nnhiii że przeciw nim wnieśli Anna Hón- 
lowa i Aleksander Zipser, pod dniem 29 
sierpnia 1883 1. 8199 pozew o uznanie prze
dawnienia praw na realności nr. 1 w Miku- 
szowicach, na rzecz pozwanych pod pez. 1 
i 2 on hipotecznie zabezpieczonych i o ex-
t a b u l a c y e  tychże z pn , że termin do roz-
mrawy ustnej na dzień 8 listopada 1883 o 
10 z rana wyznaczono i kuratorem dla nich 
dra Łazarskiego, adw. w Białej ustanowiono 

Wzywa się przeto powyz wymienionych 
po zw an ych ,  ażeby kuratorowi potrzebne środ
ki obrony podali, lub innego zastępcę dla
siebie obrali. .

0 . k sąd powiatowy.
Biała, dnia 31 b eronia 1883

kaz zaołaty resztującej sumy wekslowej 20 
zł. a. w. wniósł, któremu to żądaniu uchwa
łą z dnia 4 kwietnia 1883 1. 4658 zadość 
uczyniono. Ustanawiając niniejszem dla tych 
pozwanych kuratora ad actum w osobie adwo
kata dra Łużeckiego z zastępstwem adw. dra 
Rjsenbacha poleca się pozwanym, ażeby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumieli, 
lub innego pełnomocnika sądowi w czas 
przedstawili, inaczej skutki zaniedbania sa
mi sami sobie będą musieli przypisać.

Przemyśl, 13 czerwca 1883.

31. 19700. (7447 1—3)
23aS f. f. ijSoftamt in Buozacz ift Bom 

Iten f. 9WtS. ermadjtigt rnorben ate SammeB 
ftefie bel l. f. ^oftjparfajjenamtel in Wien 
ju  fitngireit, hia£ ijiemit ju r ollgemeinen SennB 
niń gebradjt tuirb.

5L f. ijSoftbircction.
Lemberg, am 4. 9łot>ember 1883.

L. 10916. (6771)
C. k sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie podaje niniejszem do wiadomości 
że daia dzisiejszego wpisaną została do 
rejestru handlowego dla firm y' pojedynczych 
firma M. L. Spenadei“ , a dzierży(-ieiem tei 
firmy jest Markus Leib Speuadel, prowadzący 
handel towarów bławatnych wrn ' J • a n t  . -lafllOWlr.

Tarnów, dnia 27 września 1883

I, 40151 (6922 1—3)
C k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie podaje do powszechnej wiadomości, 
że weksel z daty Lwów 18go marca 1883, 
na 158 zł. 36 ct. w. a. opiewający, trzy 
miesiące od daty płatny, przez Nuchima 
Farb akceptowany a przez Markusa Loseha 
i syna wystawiony i na Maurycego Rothmana 
żyrowany z posiadania tego ostatniego zagi
nął i wzywa zarazem każdego, ktoby weksel 
ten posiadał, aby takowy w przeciągu dni 45 
od trzeciego ogłoszenia (ego edyktu, w Gaze
cie urzędowej Lwowskiej licząc, tern pewniej 
sądowi tut, przedłożył gdyż po bezksutecznym 
upływie tego terminu wspomiany weksel 
amortyzowanym zostanie.

Lwów, dnia 6 października 1883.

C. k. urząd pocztowy w Buczaezu u- 
poważnionym został od dnia Igo listopada 
b. r. począwszy do wykonywania czynności 
stacyi zbiorczej c. k. urzędu pocztowej kasy 
oszczędności w Wiedniu, co się niniejszem 
do powszechnej wiadomości podaje.

Z c. k. Dyrekcyi poczt.
We Lwowie, dnia 4. listopada 1883.

L. 2270. (6782 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Radomyślu za

wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu i 
życia spadkobierców śp. Stanisława Rzucho- 
wskiego jako to: Rudolfa, Marcelego, Hipo • 
lita i Bronisławę Rzuehowskieh i Antoninę 
z Rzuehowskieh Oraczewską, iż Tauba Grtin 
z Radomyśla wniosła poa dniem 30 marca 
1883 1. 2270 prośbę:

a) o wykreślenie prawa zastawu dla 
7300 garncy okowity i 120 beczek piwa z 
stanu biernego sumy 1380 złr. 461/, kr. m. 
k. na rzecz masy spadkowej śp. Stanisława 
Rzuchowskiego w stanie biernym realności 
pod 1: 94 w Radomyślu położonej, wedle tom 
I strn. 193 i 476 poz. 3 wł. Tauby Griin 
własuej, pod poz 1 i 2 cięż. zapisanej.

b) o przyznanie Taubie Griin na wła
sność sumy 1380 złr. 461/„ kr. m. k. w dro
dze egzekucyi wyroku byłego c. k. sądu 
szlacheckiego w Tarnowie z dnia 14 kwie
tnia 1852 1. 2858 i uchwały tegoż sądu z 
dnia 5 sierpnia 1852 1. 7380, celem pokrycie 
pretensji wyrokiem tym wywalczonej kwotę 
1000 złr. z 5prc procentem od dnia 24 sier
pnia 1845 bieżącym i kosztami sporu w 
kwocie 27 zł. 36 kr. m, k. wynoszącej.

c) o zaintabulowanie Tauby Griin za 
właścicielkę tej sumy, że prośbie tej uchwałą 
niniejszą zadość uczyniono i takową ustano
wionemu dla nich kuratorowi drowi Kon
stantemu Lipowskiemu, notaryuszowi w Ra
domyślu doręczono.

C. k. sąd powiatowy 
Radomyśl, dnia 19 lipca 1883.

L 528 (6808 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Trembowli 0- 

j znajmia że Tadeusz Machalski z Łoszniowa
___________ . . <>\ j zmar  ̂ dnia 2 grudnia 1881. Ponieważ pobyt

L. 8082 (7334 1 ~ “) j  córki tegoż, Anny Kawałek jest niewiadomy,
0. k. sad pow. w Z a b ło to w ie  powiada- tenże wzywa ja, ażeby w ciągu jednego roku1 - rr-n.m iom n i   - , , K'-’  ,

mia

L 170 (7449)
Golem powzięcia uchwały ogołu wierzy 

cieli co do sposobu zrealizowania nieściąg
niętych jeszcze wierzytelności, należących do 
masy rozbiorowej Józefa Mahla, wyznaczam 
w myśl §. 140 ust. konk. termin na dzień 
19go listopada 1883, o godzinie 4 tej po 
południu w sali rozpraw, na który wzywam 
wszystkich wierzycieli z tym dodatkiem, iż 
spis powołanych wierzytelności przed termi
nem u mnie w godzinach urzędowych przej
rzeć mogą.

Lwów, dn a 4 listopada 1883.
C k. radca s du krajowego, jako ko

misarz konkursowy. Tchórznicki

niewiadom ego z pobytu Kazimierza 
Nachmana, że 29 września 1883, 1. 8082 
w niósł przeciw n iem u Wincenty Zatonski 
pozew o 88 zł. 31 ct. a w, na który do 
sumaricznej rozprawy te rm in  10 g rudn ia  
1883, o godzinie 10 przed południem, wy
znaczono i ku ratorem  Adolfa Schapirę, nota- 
ryusza w Zabłotowie ustanowiono.

C. k. sąd powiatowy.
Zabł >tow, dnia 30 września 18'3.

wniosła do sądu swe oświadczenie do spad
ku, w przeciwnym bowiem razie, spadek 
będzie pertraktowany ze spakobiercami zgła
szającymi się i z kuratorem Wincentym Ple- 
wakiem dla zachowania praw Anny Kawałek 
tymczasowo ustanowionym.

Trembowla, 11 marea 1883.

L 276 (7427)
Wydział Krakowskiej Izby adwokackiej

podaie n in ie jszem  do pub icznej w iadom ości, 
- " - - ■ r* j  ti,,,. n w pisanyże 0. dr Jzrael Dawid T e u e r e i s in  
został dnia 29 października 1883, na listę 
adwokatów do Krakowskiej Izby adwokackiej żnaczono.— ' ' T*r__

L. 5754 (7407 2—3)
W sporze sumarycznym Izaaka Rosnera 

przeciw Izaakowi i Lei Silbersteinom pto 
75 zł. zpn. ustanowiono dla niewiadomego 
z miejsca pobytu Izaaka Silbersteina kurato
ra w osobie c. k. notaryusza dra Bartmana 
w Krynicy i termin do rozprawy na dzień 
23 listopada 1983, o godzinie 8 rano wy-

■“r " "  - — oWszyscy ci, którzy do tej masy kouł. 
jako wierzyciele konkursowi pretensję rościć 
chcą, mają takowe nawet w razie, gdyby 
o nie spór wytoczony był, w ciągu 60 dni 
od dnia ogłoszenia tego edyktu w tut. sądzie 
obwodowym, lub przed komisarzem konkur
sowym w Drohobyczu, wedle przepisu ust. 
konkursów, w celu zapobieżenia zagrożonym 
w tejże skutkom prawnym zgłosić się i na 
terminie, który na dzień 15 stycznia 1884 
ustanawia się, przed komisarzem konkurso
wym do likwidaeyi i do oznaczenia pierw
szeństwa wnieść.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 40040. (6948 1—3)

O. k. sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie zawiadamia niewiadomego z źyeia 
i miejsca pobytu Leizora Ebera Ferbera, że 
z powodu wydanego przeciw niemu na rzecz 
Simchego Silbera dnia 17 sierpnia 1883 do 
1. 34417 nakazu zapłaty sumy wekslowej 
750 złr. a. w. z pn. ustanowiono dla niego 
kuratorem adw. dra Sokala, a tegoż zastęp
cą adw. dr. Raabego i wzywa powyższego 
pozwanego, by ustanowionemu kuratorowi

należących z siedzibą Podgórzu.
Z Wydziału Izby adwokackiej. 

Kraków, 29 października 18CiŚ.

L. 4328 —  (6S07)
O. k. sąd powiatowy w Borszczowie 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Schaję. Ber Sehwarzbacha źe równocześnie 

■hwałą dozwoloną została intabula-

Wzywa się przeto Izaaka Silbersteina, 
by u miejscu swego pobytu tut. sąd zawia
domił, pełnomocnika sobie ustanowił, lub 
tez kuratorowi udzielił należytej informacji, 
inaczej złe skutki z zaniedbania tego sam 
sobie przypisać będzie musiał.

C. k. sąd sąd powiatowy.
Krynica, dnia 6 listopada 1883.

wydaną urL ,.„.„  _____
cya prawa własności jednej trzeciej części 
sumy 420 zł, zahipotekowauej wedle wykazu

■ — katastral-hip. Z58 księgi gruntowej gminy Katastral
nej Skała n. 15. on. na realności pod lk. 
365 W Skale położonej, Liebera Sehwarzbacha 
i Schai Ber Sehwarzbach własnej, że tą uch
wałą dozwolono sekwestracyę dochodów tej 
realności i źe dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Schai Ber Sehwarzbacha kuratorem 
ustanowiono Seidę Drirner ze Skały.

C. k. sąd powiatowy.
Borszczów, 6 sierpnia 1883.

L. 7082. (6769 1—3)
0. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Wojciecha Szałajkę i Wojciecha 
Krzanowskiego z miejsca pobytu nieznanych, 
że Leizor Zwik przeciw nim prośbę o na-

L. 12710. (6768 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu uwia

damia nieznaną z miejsca pobytu Jachet 
W ahrhaftik, że Józef Szwarz przeciw niej 
prośbę o wydanie nakazu zapłaty sumy weks
lowej 200 złr. wniósł, na co nakaz zapłaty 
z duia 23 maja 1S83 1. 7079 wydano i ta
kowy ustanowionemu dla pozwanej kurato
rowi Dr. Łobaczewskiemu w Przemyślu do
ręczono.

Poleca się zatem pozwanej, ażeby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumiała, 
lub innego pełnomocnika przedstawiła, ina
czej skutki zaniedbania sama sobie przypisać 
będzie musiała.

Przemyśl, dnia 26 września 1883.



L. 43270 (7866 3— 3)
C. k, sąd krajowy we Lwowie zawia

damia nieobecnego Izaaka Leona Kolischera 
a ewentualnie jego nieznanych spakobierców 
lub prawonabywców, że ustanowionemu dla 
nich kuratorowi adw. dr. Dornbachowi pole- 
eonem zostaje, aby na terminie na 12 grud
nia 1883, godzinę 11 przed południem w t.s. 
sali rozpraw wyznaczonym, wykazał, że pre- 
notaeya sum 580 zł. i 115 zł. M. k. pier
wotnie na połowie realności pod 1. 181 % 
we Lwowie dom. 138 pag. 175 n. 135 on. 
do 1. 14837|1848 na rzecz Izaaka Leona 
Kolischera uskuteczniona, a następnie na 
resztującą cenę kupna lnstr. 252 pag 77 n. 
49 on. przeniesiona, jest usprawiedliwioną, 
lub że usprawiedliwienie tej prenotacyi jest 
w toku, gdyż inaczej prenotacya wspomnia
na z nadciężarem, to jest lnstr. 206 pag. 
450. n. 1 on. zabezpieczona należytością 
skarbu 4 zł. 56 ct. zostanie wykreśloną.

Lwów, dnia 27 października 1883.

L. 12382 (6767 2 -  3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Zdzisława Leszczyńskiego z m iej
sca pobytu nieznanego, że na prośbę Towa
rzystwa zaliczkowego w Krośnie wydany 
został, przeciw niemu nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 275 zł. a. w. zpn. dnia 18 kwiet
nia 1883, 1. 5040.— Nakaz ten doręcza się 
na ręce tutejszego adwokata dra Łużeckiego, 
którego z zastępstwem adwokata dra Bauin- 
lelda dla Zdzisława Leszczyńskiego kurato
rem ad actum się mianuje; oraz poleca się 
Zdzisławowi Leszczyńskiemu, ażeby co do swej 
obrony się porozumiał, lub mnego pełnomoc
nika sądowi w czas przedstawił, inaczej 
bowiem skutki zaniedbania sam sobie będzie 
musiał przypisać.

Przemyśl, 26 września 1883.

nabytych, domagali się zmiany wpisa
nych tamże stosunków własności i po
siadania, bez różnicy, czy zmiana ta 
przez dopisanie, odpisanie lub przepi
sanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości lub połączenie ciał hipo
tecznych, czyli też w inny sposób na
stąpić ma;

b) już przed dniem otwarcia nowego cia
ła tabularnego na nieruchomości tej 
lub na jej częściach nabyli prawa 
zastawu, służebności lub inne prawa 
do wpisu hipotecznego przydatne, o ile 
prawa te, jako należące do dawniej
szego stanu biernego wpisane być mają, 
a przy założeniu nowego ciała tabular
nego wciągnięte nie zostały, ażeby w 
c. k. sądzie obwodowym w Przemyślu 
swoje oznajmienie do dnia 1 maja 
1884 roku tem pewniej wnieśli, ile- 
że w przeciwnym razie utracą prawo 
popierania oznajmić się mających rosz
czeń przeciw osobom trzecim, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w no
wej księdze gruntowej zawartych, prawa 
hipoteczne w dobrej wierze nabędą. 
Nakoniec czyni się uwagę, że obo

wiązku zgłoszenia ta okoliczność nie zmie
nia, że prawo zgłosić się mające z księgi 
tabularnej, już do użytku służyć niemają- 
cej, lub z załatwienia sądowego widocznem 
jest, lub źe jakie podanie stron, odnoszące 
się do tego prawa, do sądu wniesionem zo
stało, tudzież że restytucya lub przedłużenie 

! powyższego terminu dla pojedynczjch stron 
miejsca nie ma.

Lwów, dnia 28 sierpnia 1883.

L. 1959 (6743 3—3)
Gdy miejsce pobytu Ew Doskocz, powo

łanej według prawnego następstwa, do dzie
dziczenia spadku Iwana Doskocza, zmar
łego w Radrużu 13 grudnia 1862 bez zosta
wienia ostatniej woli rozporządzenia, nie jest 
wiadome, przeto ustanawia się dla niej kura
torem Wasyla Doskoeza z Radruża i wzywa 
się ją, ażeby w przeciągu jednego roku 
od dnia trzeciego ogłoszenia niniejszego 
edyktu w Gazecie Lwowskie’, do objęcia spad
ku sama, lub przez pełnomocnika zgłosiła 
się, gdyż w przeciwnym razie pertrakcya 
spadkowa z oświadczonymi spadkobiercami 
przeprowadzona i spadok im przyznany zos
tanie.

G. k. sąd powiatowy.
Niemirów, 13 maja 1883.

L. 40183 (6821 2 - 3 )
G. k. sąd krajowy we Lwowie zawia

damia niewiadomą z życia i miejsca pobytu 
Juljannę Wasilkowską, względnie jej niezna
nych spadkobierców, źe z powodu wytoczo
nego przeciw przez Joannę Gembarze wską dnia 
24 września 1883 do 1 40183 pozwu o wy
kreślenie sumy 800 zł. zpn. ze stanu bier
nego realności we Lwowie pod 1. 447% 
położonej, ustanowiono dla nich kuratorem 
adw. dr. Jahla a tegoż zastępcą ad. dr. Pa
jąka i wzywa powyższych pozwanych, by 
ustanowionemu ktratorowi środków do obrony 
ich praw służyć mogących udzielili, albo 
innego zastępcę sobie obrali, i tutejszemu 
sądowi o tem donieśli.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 28 września 1883.

L. 20462. (7361 3 - 3 )
C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 

podaje w myśl ust. z dnia 25 lipca 1871 1. 
96 d, p. p. do powszechnej wiadomości, że 
w skutek prośby Henryka i Rozalii Wiesiów 
utworzono nowe ciało hipoteczne dla real
ności pod lk. 228 w Przemyślu na Zasaniu 
położonej, składającej się: z parceli budowla
nej 884 wraz z wybudowaną na niej kamie
nicą i stajenką — i z parceli gruntowej 
2060 graniczącej od północy do uliczki miej
skiej parc. 2824, od wschodu z rządowym 
gościńcem prowadzącym do Jarosławia, od 
południa z brzegiem rzeki San, a od zacho
du do ogrodu parc. nr. 2058/2 i 2059/1, i 
c. k. sądowi obwodowemu w Przemyślu po- 
leconem zostało, ażeby tenże wygotował pro
jekt otworzyć się mającego ciała tabularne
go, który to projekt w tymże c. k. sądzie 
obwodowym przejrzanym być może, a od 
dnia 1 grudnia 1883 za księgę gruntową 
uważanym będzie, również oznajmia się, że 
od dnia tego począwszy, nowe prawa włas
ności, zastawu i inne prawa hipoteczne na 
wyż opisanej nieruchomości jako nowe ciało 
tabularne do księgi gruntowej wciągnąć się 
mającej, tylko przez wpis do księgi hipo
tecznej nabyte, ograniczone, na innych prze
niesione, uchylone być mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby: 

a) na zasadzie praw, przed dniem ot
warcia tego nowego ciała tabularngo

L. 17402. (7360 2 - 3 )  j
G. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie : 

podaje w myśl ust. z dnia 25 lipca 1871 1 j 
96 d. p. p, do powszechnej wiadomości, że 
w skutek prośby Judla Kasa i Chaima Wolfa 
utworzono nowe ciało hipoteczne dla realnoś
ci pod 1. 96a i 966 w Pizemyślu na Mni- 
szu położonych, a to:

I. dla części gruntu z realności w 
Przemyślu na Mniszu, pod lk. 96 graniczą
cej na wschód z realnością Izaaka Hammer- 
schmidta, na południe z drogą na zachód, 
z parcelą 1223 Chaima Wolfa, a na północ 
z realnością Pawła Łobazy, oznaczonej w 
katastrze po reambulacyi 1. parc. 1222 i za
wierającej 104sąż. powierzchni.

II. dla częśsi gruntu z realności w 
Przemyślu na Mniszu pod 1. 96, graniczącej 
na północ z realnością Pawła Łobazy, na 
wschód z parcelą 1. 1222 Judla Kasa, na 
południc z drogą, a na zachód z resztą re
alności nr. 96 Tomasza i Maryi Molendów 
oznaczonej w katastrze po reambulacyi 1. 
parc. 1223 i zawierającej 140[Ds. powierzch
ni, i c. k. sądowi obwodowemu w Przemyś
lu poleconem zostało, ażeby tenże wygoto
wał projekt otworzyć się mającego ciała ta 
bularnego, który to projekt w tymże c. k. są
dzie obw. przejrzanym być może, a od dn. 1 
grudnia 1883 za księgę gruntową uważanym 
będzie; również oznajmia się, że od dnia 
tego począwszy, nowe prawa własności, za
stawu i inne prawa hipoteczne na wyż opi
sanej nieruchomości jako nowe ciało tabu
larne do księgi gruntowej wciągnąć się m a
jącej, tylko przez wpis do księgi hipotecz
nej nabyte, ograniczone, na innych przenie
sione, uchylone być mogą.

R ów nocześnie wzywa c. k. w yższy sąd 
krajow y w szystk ich , k tó rz y b y :

a) na zasadzie praw, przed dniem otwar
cia tego nowego ciała tabularnego nabytych, 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana ta, przez dopisanie, odpisanie, 
lub przepisanie, przez sprostowanie ozna
czenia nieruchomości lub połączenie ciał 
hipotecznych, czyli też w inny sposób na
stąpić ma;

b) już przed dniem otwarcia nowego cia
ła tabularnego na nieruchomości tej, lub na 
jej częściach, nabyli prawa zastawu, służeb
ności, lub inne prawa do wpisu hipoteczne
go przydatne, o ile prawa te, jako należące 
do dawniejszego stanu biernego wpisane być 
mają, a przy założeniu nowego ciała tabu
larnego wciągnięte nie zostały, ażeby w c. 
k. sądzie obwodowym w Przemyślu swoje 
oznajmienie do dnia 1 maja 1884 tem pew
niej wnieśli, ii*3 że przeciwnym razie utracą 
prawo popierania oznajmić się mających 
roszczeń przeciw osobom trzecim, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze gruntowej zawartych, prawa hipo
teczne w dobrej wierze nabędą.

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, źe 
prawo zgłosić się mające z księgi tabular
nej, już do użytku służyć nietnająeej, lub z 
załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież, 
że restytucya lub przedłużenie powyższego 
terminu, dla pojedynczych stron miejsca nie 
ma

Lwów, dnia 28 sierpnia 1883.

Bazar Markiewicza
l szy skład wyrobów krajowych i magazyn 

towarów bławatnych, 
w e L W O W IE , p la c  M a ry  steki 1. lO

p i e c a  i  n a j w i ę k s z y m  w y k o n a ,
a  p o  tan ich , s ta łych  cenach:

Płótna i towary bławatne
■■ E «• 3  «*■:

Płótna
domowego wyrobu krajowego z Korczyny, 

Dębowca i Błażowej, a obok powyższych i

Najcieńsze weby
i r l a n d z k i e  i z F r e i w a l d a u ,  

zwykłą i adamaszkową

Bieliznę stołową,
krajową i zagraniczną.

Materye
wełniane i jedwabne, czarne i kolorowe, na  

su k n ie  d la  dam  ,

Aksamity, plusze,
Brokaty, Adamaszki, Cheyioty, flanelki

i sukienka.

Szale i chustki
Lamowe, Himalaya i kaszmirowe.

Perkale i szirtingi białe
ze słynnej fabryki Benedykta Sehrolla Synów. 

Pończochy, skarpetki wyrobu krajowego i saksońskie, koronki 
Kańczugi, z Pieniak i Bobowy, kilim ki z Tok i Załoziec, materye 

wełniane na portiery z Kossowa i Żabiego i t p. 
Agencya słynnej farbiarni W. SPINDLERA.

 ____________ (589! 9 -10)

Pięć medali zasługi i Dyplom uznania!
»a niezrównane środki kosmetyczne

i toaletowe!!

A n t i l e n t i l i a
usuwa p i e g i ,  u p a l e n i e  s ł o n e c z n e ,  p l a m y  w ą t r o b i a n e ,  nadaje twarzy białość, 

__________ delikatność i przejrzystość. — C e n a  2  2,1.

W &  ® A . FI.I®ŁS§WA
nieporównany środek, usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądki, pierzchnienie i łuszczenie się 
skóry i wygładza zparszczki, pory. Twarz odświeża i nadaje nieporównaną delikatność. C e n a  1 zł,

M A G N O L I N A
skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpływem M a g n o l i n y  staje się miękką, przejrzysta i 
delikatną. M a g n o l i n a  usuwa c z e r w o n o ś ć  n o  r  niszczy w ą g ry  t. j. czarne punkciki, 

które najwięcej osiadają w okolicy nosa. Cen?_______ znakomitego środka 1 z ł. 50 ct.
r f p  l u / n w ę k a  °d*naez»jąeą się przyjemnym, długotrwałym zapachem, ma obszerne 
" Y  I n U W O I M j  zastosowania w damskiej toalecie, iiakon złr. 1.50, pół flakonu 80 ct. 

\A/flf|p l t n ! n ń c ! / P  przednią — flakon cent. 25, 50 i złr. 1, najprzedniejszą (potrójna)
U ę  F iU J  flakon centów 40, 80 złr. 1.50.

P p f * f | |I T lV  na wzór angielskich i francuskich sporządzone. Jaśminowa, fiołkowa, opoponaks 
I c i  i u i i i j  Chypr. heliotrop. hiacynt, konwalia, róża itp od 35 cent. do 3 złr. flakon

{ p \A /q r t r łn \A /3  i lewandową ambrową do skrupiania sukien i odświeżania po- 
i i wietrzą w pokojach, flakon 50, 70, 90 cent. i złr. 1.50.

f l p p t  ł n o l o l  lU f U  do nacierania ciała, ma obszerne zastosow e w damskiej toalecieU U P Ł  lU c t lD tu  W j  flafcop 50 cent6w ; p złr.

O rien ta lin a  c zy li P u d r  w  p ły  ie
________ nadaje twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża i konserwuje. na 1 złr.

P U D R  K S I i ł ^ Ę G Y  B I A Ł
jest prawdziwym unikatem w sztuce kosmetycznej, nie zawiera żadnych metalicznych pierwiastków 

i do twarzy, nadaje śliczną naturalną i bardzo przyjemną białość i delikatnośćprzyjemnie przylega
Cena pudełka 1 złr.

P U D R  K S IĄ Ż Ę C Y
c i e l i s t o - r b ż o w y  dla blondynek i e i e l i s t o - ż d ł t a w y  dla szatynek i brunetek po 70 cent
____________________  1 złr 30 ct. i 1 złr. 60 e t __________________________

M R E M  O R I E S T A L J f l  B I A Ł Y
clelisto-różowy dla blondynek 1 cielisto-ż<Słtawy d la szatynek, nadaje twarzy naturalną 
białość delikatność i przejrzystość. Twarz martwa pokryta bruzdami, nierówna, szorstka, zostaje 

całkiem odświeżoną i odmłodzoną. — Cena 1 złr. 20 ct.__________ ’

P I L I P T O N
włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotnem użyciu przywraca piękny, kolor. P l l i p t o n  nie 
farbuje, lecz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pier

wotną barwę. C e n a  f l a k o n n  1 z ł .  5 0  e t .

jł ttu ar teTh.
najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia 
i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe pod działaniem tego środka po- 

krywają się pięknym włosem. — C a ł y  f l i i k o n  3  z ł .  P 6 ł  f la k o m i 1 z ł ,  6 0  e t ,

N 1 G R E T I N A
wyborny środek do natychmiastowego farbowania włosów na trwały i piękny kolor czarny lub 

ciemny ; jest zupełnie nieszkodliwy i w zastosowaniu bardzo prosty. C e n i ł  X z ł .

»u w rm M  'm
w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki bez bolu. 

Pudełko 40 centów.
oczyszcza skore, wzmacnia i pobudza włosy do porostu.
60 et.

FlakonikOlejek taninowy
Pomada chinowa wzmacnia cebulki włosowe i zapobiega wypadaniu włosów. —

Woda ateńska,

J. IHNAT 0WICZ
do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia i utrwa
la barwę i połysk tychże. — Flakon 80 ct.

magister farmacyi i chemik sądowy.

Fabryka we Lwowie, Filia w Krakowie Sukiennice Nr. 2 0 . 
 _______ — u B



G u w e r n e r .
Kand. filoz., który był już  ̂ nauczycie

lem domów., posiadający dobre świadectwa, 
poszukuje z pewnych powodów umieszczenia 
w polskiej rodzinie. Zgłoszenia uprasza się 
pod adres.: W. K a rp iń s k i ,  IŁenneberg, 
O liw a p o d  O dańskien ic (7373 2—2)

(7429 2—3)L. 1539.

Dyetaryusz.
Obznajomiony z m anipulacją kancela

ryjną znajdzie pomieszczenie przy Towarzy
stwie zaliczkowem w Łańcucie, a to od 1 
grudnia 1883.

Płaca 30 złr. miesięcznie.
Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcya.

x x x x x * x z x x x x x x x x
g ; P o znacznie zniżonych 

cenach.

K a w a
sprow adzona wprost z  H am burga, jak

wiadomo w na. lep szym  gatunku.

Karol Pr. B o i M  i  H a i i r p
w workach o  4.BU k i l o  netto wolna od portoryum 
i kosztów opakowania za opłatą cła przez odbiorcę 

i pobraniem naieżytośoi.
Mocea prawdziwa arabska,wyśmien. 4s/4 kil. 6 zł. 30 
Menado wyborna w smaku . . . „ „ 5 zł. 40
Ceylon Perłowa wyborna i łagodna „ ,. 5 zł. 40
Melanie (mieszana) poleca się szcze

gólnie .............................................„
Ceylon Plantatlon, bardzo dobra w

s m a k u ..............................................
Jawa złotoiółta, najwyborniejsza . „
Kuba niebieskawo-zielona, wyśmienita „
Mooca afryk. wyborna i wydatna „
Santos doskonała i silna . . . .  „
Rio dobra w s m a k u ................................   ...
Herbata w najlepszych gatunkach po l/> bilo od zł. i 

do 6 zł. (7043 38 -?)

X X X X X « X S X X X X X X X X

5 zł. 30
5 zł. — 
4 zł. 70 
4 zł. 40 
3 zł. 90 
3 zł. 55 
3 zł. 25

I ł  IN A  w ę g i e r s k i e
Cąyste wint! na tu ra lne  z w łasnych 
winnic wysyłam w baryłkach na 
próbę po 4 li try  w raz z bary łką 
i franco do każdej stacyi po

cztow ej.
A nslesc, czerwone n a tu r, słodkie 
po z łr. 4. Czerwone lub b iałe 
wina, A ustich po złr. 2.80. Czer
wone lub b iałe w ina deser, po 
zł. 2.20. W ino stoiow e po zł. 1.80. 

Śliwowicę [w ystała] po zł. 3.20. * 
ED. R ITT IN G Ell, w łaściciel 

w innic, W e r s o h e t z  
Południow e W ęgry .

W Stowarzyszeniu 
„ P r a c y  K o b i e t "
rozpoczął się znowu n o w y  b u r s  s n K le u  
d a m s k i c h  połączony z  k w i c z e n i a m i  

p r a h t r t z n e m i .
Prócz togo utrzymuje Stowarzyszenie w r. b. 

Szkołę szycia białego, cerowania, haftów, szy
cia na maszynie, wyrobu frędzli, koronek kloc
kowych i robót maszynowo - pończoszkowych.

O warunkach przyjmowania uczennic dowie
dzieć się można codziennie z wyjątkiem dni 
niedzielnych i świątecznych od g ." 8 rano do 
5tej wieczorem. — Biuro wywiadowcze poleca 
nauczycielki, bony i panny służące.

_ Stowarzyszenie przyjmuje zamówienia na 
bieliznę i roboty pończoszkowe wszelkiego ro
dzaju. (Ulica Teatralna 1. 10).

Objady warszawskie.
Dla wygody szanownej Publiczności zapiowa 

dziłem z dniem 16go października b. r. na sposo 
warszawski

C a le  o b j a d y
składające się z trzech potraw za 4o a to ■ 
R osó ł lub zupa, sztukam ięS i pieczeń  

z jarzyną, — albo tez:
R o só ł lub zupa, p ieczeń  z jarzyuą
gum ina. -  Godzien do wyboru trzy P1®®??"®' 
Marki abonamentowe na powyższe objady poje y 
dostać można codziennie w mojej restauracyi.

Biorący naraz 30 marek płaci t y l k o  lO  jj.i 
Objady k la carte wydawać będę i nad 

w sposób dotychczasowy. (bJlo , '
Przytem polecam moją znaną z rzetelności 

piw nice w inną, tudzież doborowe gatunki pi
wa zagranicznego i krajowego.

Polecając się łaskawym względom i licząc na 
liczne odwiedziny, pozostaję z szacunkiem

Szymon Fedorowicz
restaurator przy ulicy Dominikańskiej l i c z ,  —•

TWTiniejszem polecam moją od 20 lat istnie- 
-Lwl jąeą

F A B K I A R M E
pod firmą:

W. Mieding
przy ul. Jagiellońskiej 1. 20 we Lwowie.

Przyczem zapewniam, że mój Zakład 
w niezem nie ustępuje podobnym zakładom 
po za granicami naszego kraju.

Wszelkie zlecenia z prowineyi uskutecz
niam jak najsumienniej.

CENY UMIARKOWANE.
(3011 18— ?)

| Dr. A. Majewskiego?
t MM wodoleczniczy t
♦ w e  L w o w i e  (w  Kisieice) J
▼ otwarty przez całą zimę. ^
O ♦  O-#- ł

3

Rossyjska - karawanowa"
w  h a n d lu  h erb a ty

W. Adamowicza
sio w BRODACH

w oryg ina lnych  pakietach 
 ̂ Ŝ a złr. 2.50, 3.50 i 4.50 

X  za  funt.

Uwiadomienie.
znany

KAWA
OSZCZĘDNOŚCI

(S ^ p c i-K .

KAWA
G A L IC Y JSK A

‘e e )

Na j l e p s z e  d o m ie sz k i do  k a w y
ARABSKIEJ MOŻNA NABYĆ W KAŻa
BYM handlu  ko rzen nym .

Chiósko-Rossyjska
^ ł E R B A ^ A .

Zupełnie świeży transport 
Poleca łiandLeł

Karola Bałłabana
ulica Halicka, pod „Złotym kogutem 

We L w o w ie .
A  , .}° ^ ° ń g o  cesarskiej , . .
U n °  £ amilljn«j . . . . .  

u b'i° wei ans Śoskaa . .
v u-!° Emperial . .
/ ,  KUo o r y g in a ł y  opakow any

Souchong ....................
wyśmienitych wysiewek 
własnych . . . .

i "Y T T "  Izydorówce, ost. p o cz ta  
• W  Ż u ra w n o , s ta c y a  kolei S try j, 

są  do n a b y c ia  dwa ogiery cz te ro 
le tn ie , k rw i o ry e n ta ln e j. —  B liższa 
w ia d o m o ś ć : A d m in is tra c y a  m a ją tk u
Izy d o ró w k a . (7325 3 3)

« o o o o o o o o o x
N ajlepszy i n a jtań sz y  ś ro d e k  

do

ochronienia się od przeciągu!

Elastyczne wałeczki
do za o p a try w a n ia  ok ien  i d rzw i 

| b i a ł e  1 b r o n i o w e ,
w  r ó ż n y c h  g r u b o ś c i a c h .

K i t  do o k i e n ,  L i p s ,
jak  ró w n ież

Uniwersalne smarowidło
n iep rz em ak a ln e  do b u c ik ó w  1

Smarowidło podeszwochronne
(66is u —?) p o leca

W
y  ł ą  c  z n y

handel H e f b a t y  rossyjskiej

Izydora Wohla
Lwów, Syhstuska 1. 6

poleca Szanownej P. T. publiczności
w szczególności

Kaysow familijnej 
Kwiatowa */, kl. zł. 1.8 
Suszong, wyb. „ zł. 2.- 

, najprzed.,, zł. 3.

Popowy ehz Moskwy
Nr. I. fnt. zł. -2.40
Nr. II. fnt. zł. 3 . -
Nr. III. fnt. zł. 3.75

Łaskawe zlecenia odwrotną pocztą.
Opakowanie franko. 

____________________ (6617 11-20)

Od lat 40 istniejący i zaszczytnie

J a n a  K a l k a
skład fortepianów, pianin i harmonium

Otrzymawszy świeży transport z pierwszo
rzędnych fabryk, sprzedaje takowe po cenach 
umiarkowanych, z gw arancją na lat 10

Poleca się łaskaw ym  względom

J u l i a  B a l k o
(6784 9 20) ________ wdowa.

W łasn y  w y ró b  m a sy  do rz 
p u szczan ia  p o d łó g .

0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 3 0 0 6 0

WASYLI PERLOFF t SYNOWIE
z Moskwy,

d o s t a w c y  c. k.  d w o r ó w  
utrzym ują skład.

H E R B A T Y
w e  L w o w ie ,  u). Akademicka 1. 8.xxxxxxxx?*»xx xxx

& h J

S u W e ' “7

* ° ^ ? cia futer
m  wyborze %oj taniej

M H if E H Ó W

Zawiadamiamy niuiejszem, że n a tegoroczny sezon zaopatrzyliśmy5) nasz magazyn obficie 
w najlepsze *» Począwszy od Landauskieh powozów o czterech
siedzeniach, kolasek, na pół krytych foetonow, faetonów do poważenia dia panów i dam, aż do 
dorożki, wozu gospodarskiego i tarantasów, znachodzi się wielki wybór najlepszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej zapraszamy.
SK ŁAD Y znajdują się we Lwowie przy ulicy K arola Ludwika I. 5 1 31.

W I I I S T A Ł A  I  S P “k
o. k. uprzyw. nadworna fabryka powozów, odszezególniona kilkoma dyplomami konorowemi 

i wieloma medalami, a między temi pierwszem uznaniem na wystawie przemyskiej. 
Zawiadamiamy zarazem, że wysełamy na prowincyę. rozmaite angielskie lakiery powozowe 

w najlepszym eatuńku do użytku dla naszych gości lub dla lakierników powozów i innych 
■ ■ ■ 8 (1362 68-?)przedmiotów.

złr. 2.20 
złr. 3.20 
złr. 4.20 
złr. 5.20

złr. 4.—

złr. 1.70
(5831 27 -  ?)

^ ^ ^ ^ ^ y s z e d ł  w  W a rs  ____
i je s t  do n a b y c ia  w  k s ię 

g a rn ia c h  zeszy t I  i I I  z ed y cy i d ru 
g iej d z ie ła  p .  t.:

Najlepsza metoda
do n au c zen ia  s ię  j ę z y k a  n i e m i e c 
k i e g o  w  3ch m ies iąca ch , bez n a u 
czy c ie la , p rzez  JP l. H e n s s n e r a .  
C ena ze szy tu  I. 90  cn t., zeszy tu  II.

1 złr. 20 cnt.
S k ład  g łó w n y  w  k s ięg a rn ia ch  < * e -  
bethnera i  Wolffa w W a r 
szawie i w K rakow ie, tudzież  
K . Altenberga (d aw n ie j R ic h te ra )  

we Lwowie. (6612 6-)

c o o o o  3 C O O O O O O O O O O O

Ogłoszenie licytacyi. o
(7402 1 - 4 ) galicy jsk i
Zakład zastawniczy i kredytowy
LWÓW, ulica Teatralna, w gmachu Teatralnym,

podaje do powszeehnftj wiadomości, że niewykupione a za- 
padłe zastawy, a mianowicie: przedmioty złote i srebrne, 
drogie kamienie, futra, suknie, bielizna, towary łokc. i różne in
ne przedmioty, zostaną w myśl §. 19, 20, 24, 26 i 27 w 
dniach 10, 11 i 12 grudnia 188-3 w zwykłych godzinach 
urzędowych w lokalnościach Zakładu przez publiczną lioy- 

tacyę najwięcej dającem u za gotówkę sprzedane.

Uprasza się także właścicieli odnośnych kwitów o podjecie nadwyżek za 
sprzedane zastawy.

I i w A - w ,  dnia 7 listopada 1883.

0 O O O O O O O I O O O O O O 0 O O O O O
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'K A Z I M I E R A  L B W I C H I
GŁÓWNY SKŁAD DLA GALICY!

i towarów mieszanych ^ P i
W e Lwowie, wilca Trybnnalitea I. H.

rM i  r a .  I  m a « »  h u r  ~KML ' f i  f f c .

d o  w y c ie r a n ia  
n ó g . Słom ianki

1 sztuka po 25 ot., 3 5  ot., 5 0  ot.gj
Rogóżki z morskiej trawy Rogóżki kokosowe

I sztuka po 1 isłr. 20 ot. -  1 złr. BO et. 1 3Ztuka po 60 et-) g0 ^  ^  2{j ut .,
2 złr. i złr. 50 ct. do 4 złr

R o g ó ż k i  z  g u t a p e r c h y  po 3, 4, 5 złr. i wyżej

Przez najsłynniejszych lekarzy 1 pro
fesorów we Lwowie, Wiedniu, Krako
wie I Czerniowcach, mianowicie przez 
WW. protomedyka Dr. Bicsladecklego, 
profesora Dr. Józefa Weigla, prymaryusza 
Dr. Oskara Widmanna, prymaryusza Dr. 
K. Sawickiego, prymaryusza Dr. Zlern- 
hickiego, dyreutora szpitalu w Wiedniu 
Dr. Lorlnsera, radcy dworu profosora Dr. 
Brauna, profesora Dr. Drasclicgo, profe
sora Dr. Spaetha, dyrektora profesora Dr. 
E. Korczyńskiego, dyrektora profesora 
Dr. Ł. Jakubowskiego, radcy Dr. Wola
na, radcy Dr Strzeleckiego, Dr. Stoek- 
loewa, I)r, Załozieckiego etc. etc. naj- 
pochlebnlejszeini świadectwami za- 
szozyoone i polecone

f627b '5  ?1

«f. B e d n a r sk i,

WINA LECZNICZE Karola MikoMa
jako to Wino hiszpańskie chinowe, chinowo-źelaziste, rumbarbarowe,

pepsynowe i peptonowe, oraz
Napoje dla rekonwalescentów i chorych

przez tych sam ych lekarzy jak najmocniej p o lecon e:
Koniak, Malaga, Tokaj i Wino hiszpańskie dla rekonwalescentów 

z piwnic K A R O L A  M I K O L A S C H A
znajdują się w głównych składach: 

we L w o w ie  w aptece „pod Gwiazdą" f* lo tr »  M J k o la se lio ,  
W le u ln iu  u W ilh e lm a  M a a g e r a , Heumarkt 3, 
K r a k o w ie  w apie.ee Wgo f o r t u n a t a  O r a le w s k le g o ,  
C z er ń  ło w c a c h  w aptece JP. JC rzy J a n o w sk i e g o .

we
w
w

przy ulicy Garncarskiej, 1. 4 
L W O W I E .w e

Pierwszy koncesyonowany Zakład zapra
wiania i froterowania podłóg masą woskową, 
bezwodną i bez zapachu, przygotowaną z olej
kiem drzew iglicowych, która szybko schnie 
i nie zmywa się, daje piękny i trwały po
łysk i swoją dobrocią przewyższa wszystkie 
farby, lak iery  1 pok osty , — przyj
muje zamówienia na prowincyę jako też i we 
Lwowie. Płyn kauczukowy, funt 70 centów, 
farba 40 centów. (7232 4-?)

Jeden metr w Q  woskiom kauczukowym 
13 cent.

PRZECIW K a ta ro m , G rypie, 
Z apaleniom  gardła, 
piersi i w ogóle Kanałów 

oddechowy oh PASTA i SIROP NAFĆ P . DE- 
LANGRENIFR w PARYŻU, uznane zostały za 
najskuteczniejsze.

Nie zawierają ani Oplnm , ani morfiny, ani ko
deiny i mogą być przepisywane bez obawy dzie
ciom cierpiącym na koklusz. (Unikać fałszerstw i na
śladownictwa.)

We Lwowie w aptekach pp. Mikolaseha, Nahli- 
ka i Krzyżanowskiego. (7167 1—10)

o e o o io o o io e o o o io c o
q  CHOROBY Q

P Ł C I O  W E  i S K Ó R N E  
leczy pod dyskrecja

Dr. ANTONI BERGER
także listownie. 0

Q  Jego po rad n ik  w tychże s łab o śc iach  
w ydanie I I I .  kosztu je 1 z łr., za po- 

b ran iem  pocztow em  złr. 1.20 w
W  Lwów, ul. Karola Ludwika l. 7. O  
O  Ordynuje od 3—5 po poi. Oo (6396 6-?)

Leon Abramowicz
I.wńw, R ynek , dom  p. Ebrbarn  

(Andriolego) 1. 39 w podwórzu.
Mam zaszczyt uwiadomić Szanowną P. T. 

Publiczność, iż z dniem dzisiejszym otworzyłem

jako to płócien, chlfonów białych, płóclenek, 
oxfortów, barchanów białych I kolor.

flaneleK, matersl wemlanycli na smtnie damskie, podsze
wek, ciastek wełnianych, chustek płóciennych, phczoclitp.

Pracując przez dłuższy czas w handlach 
tutejszych, miałem sposobność poznania wy
mogów Szanownych P. T. Pań, a nabywszy 
towar za gotówkę i zadawaluiając się jak naj
mniejszym zyskiem, jestem w możności towar 
wyżej wymieniony po cen ie  niższej jak 
wszędzie, sprzedawać.

Polecając się względom Szanownej P. T. 
Publiozności, oczekuję łaskawych rozkazów. 

Zamówienia z prowincyi uskuteczniam od- 
wrotuą pocztą. (7043 5—10)

zł. 1.30 
zł. 2. -  
zł. 2.—

Kielskie szproty 2 52S
P l u H d r y  tłuste i wielkie, 30 szt. wpaez.
$ iedzie  łososiowe, wielkie i tłuste, 30

sztuk w paczce.........................................zł. 2.—
K aw ior elbiański, świeży, łagodny, pacz. zł. 2. —
K aw ior uralski świeży, grubo-ziarnisty, kl. zł. 3.— 
H olen d ersk ie  ś led zie  świeżo i du

że, 30 sztuk w fas..............................   zł. 1.60
Śledzie tłuste, świeże i duże, wyborne,

30 sztuk w fas.......................................... zł. 1 /0
R ak i mor., 8 pud. 3 złr. 15 ent. Łosoś

8 pud. . . . . . . . . . . .  zł. 3.45
Sardyuki w oliwie, świeże i duże, 16 pud zł. ,. -  
Pocztą franco na miejsce. — Większe zamówienia 

' . .  Jnajtaniej.
E. II. SCHULZ w Altonie,

 _  koło H am burga. (7424 1-?)

i ijmtl
przedstiiwiający Najjaśniejszą

R O D Z IN Ę  C E S A R S K Ą
Podpisany handel przedmiotów sztuki dostarcza pronumeratorom i czytelnikom tego 

pisma elegancki, 56/68 eentimetrów wielki, wolną ręką wykonany, drukowany w farbach 
olejnych obraz, przedstawiający Rodzinę Cesarska, w • |» ięfeniżeli barokst- 
wycii ramach złoconych, na płótnie.
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po bajecznie niskiej cenie 2  z l .  9 5  e t .  Za przesłaniem tej kwoty, przesyłamy te 
obrazy franco, nie licząc kosztów opakowania.

J B r t i c i a  M u b l s i s t e i n ,
(7423 1—5) ^ ^ 7 c : d .« : w k . ,  7  B e z .  N e w b a u g a s s e  N r .  2 9 .

f  a m  12 i j  n a .
Przesyłam woine od portoryum i cła 
wyborne gatunki kawy „ C n b a “ no
wego zbioru, gwarantując za wy

śmienity smak i aroma, w woreczkach po 6 kilo 
7 złr. 60 ct. od eolli. (6685 14 15)

S . Ascoll w TTry^śele.

Mniejsze składy utrzymują wszystkie apteki 
renom ow ane fn s tr o -  W ęgier i wielu 
materyalistów w W iedniu; uwagę jednak 
zwracać należy na firmę: m koUHCh, po 
kilka razy tak na etykiecie flaszek, jako też na 
kapsli i w dodanej do każdej flaszki broszurce 
i na szklaneczce dołąezouej, umieszczoną, osobli
wie zaś wystrzegać się należy podrabianych win 
leczniczych i napojów dla chorych i rekonwa
lescentów.
łleny : flaszka 1li  litrowa któregokolwiek Wina 

leczniczego l złr. 50 et.; koniaku 1 złr. 80 
ct., Malagi 1 złr. 20 ct., Tokaju 2złr. 50ct., 
Wina hiszpańskiego dla rekonwaleserntów 
1 złr.

Przy posyłkach liczy się za o p a k o w a n ie : 
2och flaszek 25, 3eh 25, 4eh 30, 6eiu 40, 
Siiiiu 45, lOciu 50, 12tu 60 et. za skrzynkę 
wraz z stemplem poczt.

Karol Mikolasch *od
PIOTR MIKOLASCH we Lwowie.

 \m

Ma i i r 7 V r i p l i < a  Niemka, z muzyką, życzy 
C & U L r& jldu ii\C l, sobie posady w mieście

lub na prowincyi. — Bliższa wiadomość u p.
K r z y ż a n o w s k i e j ,  ulica WeksJarska 1. 4.

(7396 2 4)

n m m n n n n m m m n  *

W yborne |  
i  aromatyczne

heggalajskie
jabłka i orzechy
przesyła franeo do każdej stacyi 
pocztowej w koszykach po 5 lub 

6 k ilo , mianowicie:
I. gatunku prima jabłka stołowe, 

kilo po . . .  . 39 ct.
II. g a tu n k u ..............................35 ct.

I. gatunku orzechy w wo
reczkach po 5 kilo I z ł .  80 ct.

L udw ik  Reschofsky
producent w ina  

TOl.OSYA koło TOKAYU 
Wyższe Węgry.

3 0 0 0 0 0 0 0 * 9 0 0 0 0 0 0
Kit

do kitowania dżwi i okien, biały i bronzowy w 
najlepszym gatunku poleca

O. T. Wiucltler
(7445 1—3) we Lwowie, dom narodny

\ T l i ,  Bmser i W i m s i i
dopmro nadeszły świeże transporta na zimę

d o  s k ła d u
wtffl mineralnych |
p. Wiktora Goldbauma I

w e  L W O W I E ,  \
u l i c a  K a r o l a  L o d w i k a  3 9 ,  w prze

chodniej bramie do ulicy Rejtana
(7395 1-2)

Magazyn i pracow nia

l i c i i

6
■ « -  l i l T l f t A l t

w  W I E H l Y I t J ,
e. k. uprz, krajowa fabryka lamp.

L A M P Y  N A F T O W E  i P A J Ą K I ,
L a m p y  z  m a jo iik iy

Lampy wiszące z umkrami fajansowemi
bez odoru z iafen, zawsze białe i czyste, dia fabryk, kuchni i tym podobnych.

plfT" J P a l n i k l  (Sonnenbrenner)
wymagające na godzinę tylko 62 gramów nafty; silniejsze światło niż iskrzące światło elektryczne.

Wszystkie lampy wyrobu najdoskonalszego.
Skład we Lwowie,

a .  - a  *»

Znak fabryczny.

(M M I :« •  - y  &*■ ms R  » -
(6724 4 -1 0 )

,tło elektryczne. 

Znak fabrjozny.

* W Ł  ŁoriAeia*i Os m 5. 12 Wsrrsr*
M i

pod firmą:

Braci Langnerów
w e L w o w ie , u l .  H alicka 19

Q
&

® • N

t

‘fi
A

Rękawiczki wszelkiego rodzaju,
s a e l k l ,  p u i l w i ą t k i ,  p o d n s z h i  
tiaititnnw e, j t l e n i e  1 g u m o w e , 

k a f t a n y ,  f a n t a ł o n y
i p r x r śc t« r a d ła  j e l e n i e ,

Przybory do s z e m ie r l i ,
bandaże rnpturowc, suspenzorya, 

opaski na brzuch itp.
F tłticzoelty  elastyczne na żyły kur

czowe i t. d.
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